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Granice
etatyzmu

Z dotychczasowych oświadczeń rzą­
dowych, złożonych podczas dyskusji w 
sejmowej komisji budżetowej, wybiły 
się na czoło dwie bardzo dalekie od sie­
bie sprawy. Pierwszą z nich była Bere- 
za Kartuska w oświetleniu min. spraw 
wewnętrznych, p. Kościałkowskiego. 
drugą zagadnienie etatyzmu w ujęciu 
min. przemysłu i handlu, p. Floyara- 
Rajchmana.

Był czas, kiedy ministrowie i ekono­
miści „sanacyjni“ nie tylko nie zarze­
kali się etatyzmu, ale budowali na jego 
podstawach cały program gospodarczy 
rządów pomajowych. Było to mianowi­
cie w okresie wysokich nadwyżek bud­
żetowych, które obracano na rozbudo­
wę przedsiębiorstw państwowych, wy­
kazujących podówczas dość pokaźne zy­
ski. Pomyślną konjunkturę w gospo­
darstwie prywatnem zapisywano także 
skwapliwie na rachunek „planowej“ po- 
lityki rządu.

Kryzys gospodarczy wcale nie zlikwi­
dował etatyzmu, ale go tylko przepło­
szył. W tym drugim okresie etatyzm 
przybrał nazwę i rolę interwencjoni­
zmu, którego zadaniem ma być regulo­
wanie procesów gospodarczych celem 
szybszego wyzwolenia ich z kryzysu.

Zgodnie z tem — coprawda, przy- 
musowem skutkiem chronicznego defi­
cytu budżetowego — „nastawieniem", 
od kilku lat kierownicy polityki gospo­
darczej rządu bronią się energicznie 
przed zarzutem etatyzmu, apelując do 
inicjatywy prywatnej i społecznej, któ­
rej mienią się szczerymi zwolennikami 
i protektorami. Jednak, za wyjątkiem 
jedynie artykułów gospodarczych „Cza­
su", który — jak wiadomo — nie jest 
organem czynników w obozie „sanacyj­
nym" miarodajnych, nikt dotychczas w 
tym obozie nie wypowiedział się tak 
skrajnie w duchu liberalizmu gospodar­
czego, jak to uczynił minister Rajch­
man.

Jak najszybszy powrót do tego libe­
ralizmu — oto według p. Rajchmana 
naczelny cel polityki gospodarczej rzą­
du. Tylko inicjatywa społeczna i jed­
nostkowa może stwarzać bogactwa. Za­
daniem państwa jest udzielać pomocy 
tej inicjatywie. Etatyzm, a raczej inter­
wencjonizm, jest przejściową formą tej 
pomocy na okres kryzysowy, jednak 
musi on być utrzymany w „niezbęd­
nych granicach". Jakże wyglądają owe 
„niezbędne granice" w poglądach i pro­
gramie tak zdecydowanego zwolennika 
liberalizmu?

P. minister Rajchman określa je zu­
pełnie ściśle w szeregu punktów, przy­
pominających znany plan gospodarczy 
p. Prystora z r. 1932.

Po pierwsze więc, rząd likwiduje 
przerosty cen celem stworzenia nowych 
proporcyj ekonomicznych. Jest to zna­
ne zagadnienie „nożyc“, którem — ja­
ko zbvt znanem — bliżej zajmować się 
nie będziemy, nadmieniając tylko, że 
akcja ta nie wydała dotąd pożądanych 
rezultatów.

Echa wizyty min. Góringa w Polsce
Głosy prasy angielskiej — We Francji o stosunkach polsko - niemieckich 

i perspektywach na przyszłość
Londyn. (Tel. wł.) Prasa spokoj­

nie ocenia wizytę premjera Góringa w 
Polsce.

Stwierdza, że uspokojenie w sto­
sunkach polsko-niemieckich oceniane 
jest jako czynnik dodatni w sytuacji 
europejskiej, ale podkreśla również 
brak zrozumienia istoty nowego ukła­
du stosunków pomiędzy Polską a 
Niemcami.

Według opinji pism londyńskich nie 
należy oczekiwać po warszawskiej wi­
zycie Góringa poważniejszych wyni­
ków politycznych.

Warszawa. (Tel. wł.) ..Kurjsr 
Warszawski“ cytuje glosy prasy fran­
cuskiej o polityce polskiej.

Włodzimierz d‘Ormesson w „F i- 
g a r o“ twierdzi, że na układzie z 26 
stycznia Polska wygrała, a Hitler ra­
czej stracił. Taktyczne posunięcie było 
trafne, ale kierownicy polityki po’skiej 
przeciągają strunę i zamiast ustalać 
grę taktycznie, biorą się do strategu, 
która może okazać się dla Polski 
ujemną, DOrmesson notuje z oburza­
niem artykuł niemieckiej „Germanii*, 
iż 14-letni bilans sojuszu frankó-pol- 
skiego wypad! dla Polski wręcz ujem­
nie. Apeluje on do prasy polskie'» aby 
zareagowała na tego rodzaju nieścisło­
ści historyczne i wypowiedziała się 
wreszcie o stosunku społeczeństwa 
polskiego do Francji.

Bainville w , L i bert 6“ ironizując, 
zarzuca Francji, że przyjaźniąc się 
zbyt ostentacyjnie z P.osją, wywołała 
z lasu polskiego wilka. Na tem polega 
błąd Francji, która zapomina, że nie 
można bratać się z całym światem i że 
nowa przyjaźń często usuwa w cień 
dawną. Wszystko to nie uprawnia 
jednak Polski do polityki uprawianej 
przez nią obecnie. Bainville widzi w 
obecnym kursie polityki polskiej, że 
więcej uśmiecha się jej polityka ustro-

Dalej rząd Interweniuje celem tępie­
nia nadużyć i przywilejów gospodar­
czych, opartych na „luzach prawnych“ 
i złych obyczajach. Ten punkt przemó­
wienia p. ministra odmosi się do kar­
teli i machinacyj ń la Żyrardów. Godząc 
się w zupełności na tę formę interwen­
cjonizmu, musimy jednak stwierdzić, 
że we współczesnem ustawodawstwie 
utrzymuje się „luzy prawne“ przez uza­
leżnianie ważnych decyzyj od swobod­
nego uznania władz administracyjnych 
i że bardzo szerokie zastosowanie w go­
spodarstwie ma ciągle przywilej — po­
lityczny.

Następnie wymienia p. minister 
„tworzenie bezpośrednich inicjatyw go­
spodarczych o charakterze pionier­
skim“. To już nie jest interwencjo­
nizm, ale czysty, bezpośredni etatyzm. 
Tu gianica jest bardzo płynna w zależ­
ności od uznania potrzeby owego „pio­
nierstwa“. P minister podał tylko dwa 
przykłady, co do których nikt nie może 
mieć zastrzeżeń, a mianowicie Gdynię 
i żeglugę morską. Należy również zgo­
dzić się na etatyzm w przemyśle wo­
jennym, jednak z tem, że musi on być 
uzupełniony przedsiębiorczością pry­
watną. Ale wiemy, że w praktyce ten 
„pionierski“ etatyzm posuwa się znacz­
nie dalej. W fabrykach państwowych

jowa Hitlera, aniżeli ustrojowe hasła 
wschodniego sąsiada.

„L a R e p u b 1 i q u e“ w zwrocie 
kierowników polityki polskiej w stro­
nę Niemiec doszukuje się podłoża psy­
chologicznego.

Naczelny redaktor „L‘Ordre“ Bu- 
ré dopatruje się paradoksalnej sytua-

Pian reorganizacji Reichswehry
Paryż. (PAT). Berliński kore­

spondent , Le Journal“ zwraca uwagę 
na reorganizację niemieckiego apara­
tu wojskowego, dokonywaną w przy- 
śpieszonem tempie.

Przyszła Reichswehra będzie się 
różniła od obecnej. Nową armję po­
dzieli się na 20 korpusów. Jej normal­
ny stan wynosić będzie 300 000 żołnie­
rzy, przeszkolonych przedtem w for­

Zajścia w izbie gmin
Londyn. (Tel. wł.) Niebywale a- 

wantury wydarzyły się wczoraj w cza­
sie posiedzenia izby gmin. W toku 
dyskusji jeden z posłów, należący do 
lewego skrzydła partji robotniczej bar­
dzo gwałtownie zaatakował obecny 
rząd, zarzucaisc mu. że nie dba o los 
i życie szerokich mas, a szczególnie 
górników. Mówca zaczął używać bar­
dzo nieparlamentarnych i obraźli- 
wych słów pod adresem premjera Mac- 
Donalda.

Również i drugi mówca tej partji 
niemniej gwałtownie krytykował rząd 
a ponadto ze strony liberałów docho­
dziły też ostre docinki. Wówczas poli­
cja przystąpiła do opróżnienia trybu-

objął on już rowery, aparaty radiowe, 
maszyny do pisania, a nawet — kłódki.

Wreszcie p. minister zamyka w „nie­
zbędnych granicach“ tę formę etaty­
zmu, która polega na czas-owem obej­
mowaniu w zarząd zrujnowanych 
przedsiębiorstw prywatnych, których 
likwidacja groziłaby klęską socjalną 
(bezrobocie). Zadanie rządu polega tu­
taj na usanowaniu tych przedsiębiorstw 
i oddaniu ich z powrotem („z niecier­
pliwością“ — jak powiedział p. mini­
ster) w godne, prywatne ręce.

Ten ostatni punkt wymagałby ob­
szerniejszego omówienia. Nie mając na 
nie miejsca, musimy ograniczyć się do 
wyrażenia obaw co do długości, ko­
sztów i skuteczności takiej urzędowej 
kuracji. Dotychczasowa praktyka tych 
obaw bynajmniej nie uspokaja.

Jak widzimy, granice etatyzmu — 
nawet kreślone przez takiego jego prze­
ciwnika, za jakiego się przedstawił 
p. minister przemysłu i handlu — są 
bardzo szerokie i elastyczne. Decydują- 
cem jest tutaj wykonanie, a to ma cią­
gle tendencję do przekraczania już i tak 
zbyt szerokich granic, nie zaś do za­
mknięcia się w nich. Bo najważniejszą 
jest tutaj granica polityczna, która 
znacznie rozszerza zakreślony przez p. 
ministra obraz etatyzmu. M. K.

cji w wizycie Góringa w stolicy Pol­
ski wskrzeszonej wysiłkiem Francji 
i jej aljantów. Publicysta nie odwo­
łuje się do uczuć wdzięczności, pod­
kreśla jednak, że interes narodowy 
Polski powinien ją skłonić do trwania 
w ścisłym przymierzu z Francją, (w)

macjach nar.-soc.
Pogłoski o zniesieniu tych forma- 

cyj nie odpowiadają prawdzie Nie 
tylko, że będą utrzymane, ale nawet 
wzrcsnjj. liczebnie, zostaną jednaR. 
rozbrojone, to znaczy, że zwrócą arniji 
regularnej karabiny maszynowe, sa- 
mochody pancerne i parki samocho­
dowe.

ny z publiczności, która ataki posłów 
lewicowych przyjmowała oklaskami.

Najpierw policja usunęła prowo­
katorów i tych, którzy zachowywali się 
specjalnie krzykliwie. Gdy jednak i to 
nie pomogło, usunięto resztę publiczno­
ści z sali a później nawet odroczono 
obrady.

Przeciw neopogaństwu
Berlin. (PAT.) W czasie niedziel­

nych manifestacyj związków niemiec­
kich biskup diecezyj berlińskich dr. 
Barres wygłosił przemówienie, rzuca­
jące ciekawe światło na obecne stosun­
ki między Kościołem katolickim a par- 
tją nar. soc. Bisk. Barres z naciskiem 
wzywał do podjęcia walki z neopogań- 
stwem w Niemczech i wymieniał wy­
raźnie w związku z tem książkę Ro­
senberga pod tyL „Mit XX stulecia“, 
podkreślając że w tej akcji katolicy 
niemieccy nie powinni ograniczyć się 
do odpierania zarzutów, wysuwanych 
przez zwolenników nowo-pogaństwa, 
lecz przejść muszą do ataku.

Ślepe posłuszeństwo
Berlin. (PAT.) W czasie inspek­

cji oddziałów S. S. garnizonu w Ro- 
senheim przywódca sztafet ochronych 
Himmler wygłosił przemówienie, w 
którem m. in. oświadczył, że żąda od 
członków sztafet przedewszystkiem 
wierności, posłuszeństwa i koleżeń­
stwa.

„Posłuszeństwo to — mówił Himm­
ler — musi być ślepe. Nie wolno pytać, 
ani wahać się. Nikogo nie zmuszamy 
do wstępowania w szeregi S S., a kto 
nie potrafi pogodzić obowiązku posłu­
szeństwa ze swem sumieniem, ten 
może odejść. Pozostając jednak, pod­
porządkowuje się temsamem żelazne­
mu nakazowi honoru i wspólnoty, na 
której mundurach widnieje znak tru­
piej czaszki.“

300-!ecie
Akademii Francuskiej

Paryż. (PAT.) Akadem ja Francu­
ska, utworzona w r 1635 patentem 
króla Ludwika XIII, obchodzi dziś u- 
roczyście 300 lecie swego istnienia.
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Przed ważnemi naradami w Londynie
Prasa brytyjska i francuska o wstępnych rozmowach dyplomatycznych w związku 

z podróżą premjera Flandina i min, Lavala
Londyn. (Tel. wł.). Prasa an­

gielska w dalszym ciągu bardzo ob­
szernie zajmuje się wstępnemi rozmo­
wami przed wizytą ministrów fran­
cuskich. Pisma podkreślają, że ze stro­
ny brytyjskiej przedstawiono rządowi 
francuskiemu pewne wytyczne, które 
mają służyć za podstawę przyszłych 
rozmów politycznych.

Korespondent paryski „Time s“ 
stwierdza, że te przedwstępne rozmo­
wy dyplomatyczne nie przyniosły spe­
cjalnych zmian. Zdaniem pisma Fran­
cja podtrzymuje swoje stanowisko w 
sprawie rozbrojeniowej oraz negatyw­
nego stosunku do Niemiec, a zwła­
szcza do żądań Rzeszy w zakresie rów­
nouprawnienia i legalizacji zbrojeń.

Znaczna część pism przeważnie 
wstrzymuje się od komentarzy na 
temat tych rozmów pomiędzy Pary­
żem i Londynem ograniczając się je­
dynie do podania szczegółowego pro­
gramu samej wizyty.

Paryż. (Teł. wł.). Pisma francu­
skie w dalszym ciągu poświęcają spe­
cjalną uwagę podróży premjera Flan­
dina i min. Lavala do Londynu. 
Dzienniki zgodnie stwierdzają, że do­
tąd nie sprecyzowano zasadniczych 
tez programu narad. Rokowania 
wstępne w tej sprawie wciąż jeszcze 
trwają. Niewątpliwie jednak rozmowy 
obejmą wszystkie zasadniczej wagi 
tematy.

W kołach urzędowych główny na­
cisk położony został na stwierdzenie, 
że w rozmowach dyplomatycznych 
rząd francuski nie dał żadnych spe­
cjalnych zobowiązań. Podkreśla się, 
że wizyta francuska w Londynie no­
si raczej charakter informacyjny. We­
dług obecnego stanu rzeczy wizyta ta 
nie może w żadnym wypadku być u- 
znana jako konferencja w ścisłym sło­
wa tego znaczeniu. W tej sprawie jed­
nak zdania są zupełnie rozbieżne a 
pisma snują różne przypuszczenia, 
każde na własną rękę.

Dziś przedpołudniem rozpoczęło się

Włamanie do biur
Stronnictwa Narodowego
L w ó w. (Tel. wł.). Do lokalu Stron­

nictwa Narodowego dokonano w nocy 
włamania. Rozbito biurko i rozrzuco­
no papiery. Szkody narazie nieznane.

„Dar Pomorza“
Warszawa. (PAT.) Statek szkol­

ny „Dar Pomorza“ po opuszczeniu 
wysp Hawajskich, przy dobrej pogo­
dzie, korzystając z południowo-zachod­
niego wiatru, skierował się na połud­
nie, aby natrafić na dogodn>f passat, 
dla wykorzystania go w dalszej po­
dróży, której najbliższym celem jest 
Yokohama.

Kapitan statku donosi, że na stat­
ku wszystko w porządku i że wszyscy 
są zdrowi. Na liczne listy młodzieży 
szkolnej, nadesłano do Honolulu na 
„Dar Pomorza", odpowiedzi będą wy­
słane z Japonji.

Ofiary powodzi
Nowy Jork. (PAT.) Liczba ófiar 

powodzi w dolinie rzeki Missouri do­
chodzi do 40 osób. W dolinie rzeki 
Missisipi ofiarą powodzi padły 3/4 
trzody.

Związek kombatantów z pod znaku 
..Krzyża Ognistego“ odbył wczoraj w róż­
nych częściach miasta cztery wiece, w 
których wzięło udział przeszło 30 tysięcy 
osób. Wiece te zorganizowane zostały w 
celach propagandowych, oraz werbunko­
wych dla pozyskania zwolenników przy- 
czem poszczególni mówcy przedstawili 
program organizacji.

*
Agencja Havasa donosi, że wbrew obie­

gającym pogłoskom, min. finansów Ger­
main Martin nie będzie towarzyszył pre­
mierowi Flandinowi w jego podróży do 
Londynu.

*Z Kłajpedy donoszą, że sesja sejmiku 
nie doszła do skutku zpowodu braku quo­
rum. Prowadzone przez prezesa dyrekto­
riatu rokowania z ludową pąrtją niemiec­
ką — rozbiły się wskutek opozycyjnego 
stanowiska przedstawicieli tej partji.

posiedzenie rady ministrów na którem i rozmów w Londynie Po "Y^ucha 
premjer Flandin i min. Laval przed- I tych referatów nastąpi uzgodnię 
stawiają program projektowanych | wytycznych konferencyj w Lonayni ■

Fala śnieżyc i mrozów na południu
Paryż. TTel. wł.) Fala mrozów i 

śnieżyc utrzymuje się w Francji. Ob­
fite opady połączone z wichurą •wy­
rządziły znaczne szkody. W departa­
mencie Haute Loire, śnieżyce dały się 
ludności szczególnie we znaki. Wielo 
wsi jest odciętych od świata.

Również z północnej Afryki nad­
chodzą wiadomości o niezwykłych za­
mieciach. Miejscami uległo całko w b-

Wychowanie „państwowe” w Niemczech
Berlin. (PAT). Minister oświaty 

Rzeszy Rust w„ydiał dla szkół niemiec-, 
kich na Obszarze Rzeszy instrukcję, do­
tyczącą Wprowadzenia do programu' 
nauczania nauki o rasach. Okólnik 
przypomina konieczność uświadamia­
nia młodzieży niemieckiej, jak wielkie 
znaczenie posiadają kwestie rasowe 
dla przyszłości narodu niemieckiego o- 
raz rozbudzenia w kołach młodzieży 
poczucia odpowiedzialności wobec na­
rodu za współpracę ńad podnoszeniem 
tężyzny rasowej żywiołu niemieckiego.

Rozłam wśród mariawitów
Warszawa. (Tel. wł.). W łonie 

marjawitów powstało Silne wrzenie. 
„Biskup“ marjawicki Przysiecki i jego 
sztab, znajdujący się w Fabianowie 
pod Płockiem, doszli do przekonania, 
że ich zwierzchnik, Kow aNki, skażam 
w głośnym procesie z t. zw. mandoli- 
nistkami, nie jest godzien noszenia 
szat mariawickich i odmówili mu po­
słuszeństwa.

Obóz w Fabjanowie atakuje swoje­
go zwierzchnika bez ceremonii i chce 
go całkowicie zdyskredytować. Kowal­
ski wydał orędzie, zakazując stykanie 
się ze zbuntowanymi.

W niedzielę rozagitowani przez 
Kowalskiego jego zwolennicy z Płoc­
ka w liczbie około 200 wtargnęli do 
kościoła mariawickiego w Fabjanowie

śmierć na obczyźnie
Strasburg. (PAT.) W kopalni 

rudy żelaznej w Hussigny (dep. Meur- 
the'et Moselle) oberwał się niespodzia­
nie z sufitu podziemnej galerji blok 
rudy wagi 250 do 300 kg, przygniata­
jąc robotnika polskiego Józefa Janu­
sza, lat 32, który zmarł z odniesionych 
ran wkrótce po przewiezieniu go do 
szpitala kopalnianego.

W kopalni Sainte Marie aux Chê­
nes (dep. Moselle) ciężkiemu poranie­
niu na skutek wypadków przy pracy 
ulegli robotnicy polscy Juljan Jure­
wicz i Józef Wrona.

Uwolnienie 
radnego Rauscha

W sądzie apelacyjnym w Poznaniu 
toczył się dziś proces odwoławczy rad­
nego Rauscha (Klub Narodowy), oskar­
żonego o to, że po zabójstwie, dokona- 
nem na osbie ministra Pierackieg, po­
chwalał publicznie dokonaną zbrodnię. 
Sąd okręgowy w Poznaniu skazał w 
I instancji radnego Rauscha na rok wię­
zienia

Sąd apelacyjny, rozpatrując w dniu 
dzisiejszym odwołanie, uwolnił radnego 
Rauscha od winy i kary. Sądził dr. Ei- 
mer, bronił adw. Hrabyk.

Kurs dolara. Dziś rano notowano kurs 
dolara w obrotach nieoficjalnych w War­
szawie 5,38 zł, w Gdańsku na Warszawę 
5,30 zł.

Kurs fluid, fld, Bank Polski, oddział w 
Poznaniu, płacił dziś za 100 guld. gd. w de­
wizach 172,66; gotówką 172,32; za 100 wk 
niem. gotówką 198 zi

temu zniszczeniu tegoroczne żniwo.
O gwałtownych śnieżycach dono­

szą również z Hiszpanji. W wielu pro- 
wincjach szal-eją zamiecie, których 
siła jest chwilami tak ogromna, że w 
ogrodach i sadach powyrywały duże 
drzewa. .

Utrzymują się ponadto jeszcze wciąż 
mrozy, wyrządzając znaczne szkody, 
zwłaszcza w sadach Owocowych.

Czasopismo „Deutsche« Recht“ wy­
stąpiło z żądaniem utworzenia niemiec­
kiej katedry prawa rasowego na wyż­
szych uczelniach niemieckich. Pismo 
oświadcza, że nar. - socjalizm nie przy­
wiązuje żadnej wartości do wychowa­
nia zręcznych prawników, znających 
paragrafy, lecz żąda, aby stanowiska sę­
dziów obsadzane były przez Niemcóiy, 
którzy posiadają pełną świadomość 
swei przynależności rasowej, potrafią 
wydawać wyroki prawdziwie niemiec­
kie.

i nie pozwolili Przysieckiemu odpra­
wiać nabożeństwa. Ale ten potrafił u- 
spokoić napastników, a nawet więk­
szość skaptować na swoją stronę 
i zdyskredytować przy tej sposobności 
Kowalskiego.

TARGOWISKO MIEJSKIE
Urzędowe sprawozdanie targowe 

Komisji Notowania Cen.
Poznań. 29. 1. 1935 r.

Spędzono: wołów 35, buhajów 140, krów 
330, świń 1925, cieląt 545, owiec 40, razem 
3015 zwierząt.

Płacono za 100 kg. żywej wagi:
Ceny loco Targowica Poznań łącznie

z kosztami handlowemi.
BYDŁO:

Woły:
Pełnomięsiste wytuczone nie- 

oprzęgane........... 48— 52
Mięsiste tuczone młodsze do 

lat 3......................... 40— 44
Mięsiste tuczone starsze . » 30— 36
Miernie odżywione . . . . » 20— 28

Buhaje:
Wytucone pełnomięsiste . . 44— 46
Tuczone nńęsiste.................. 32— 38
Nietuczone dobrze odżywione

starsze..................................... 26— 28
Miernie odżywione . . . , . 22— 26

Krowy:
Wytuczone pełnomięsiste . , 46— 50
Tuczone mięsiste . . ; . . 38— 40
Nietuczone dobrze odżywione 20— 24
Miernie odżywione.. 18— 20

Jałowice:
Wytuczone pełnomięsiste . . 48— 52
Tuczone mięsiste... 40— 44
Nietuczone dobrze odżywione 30— 36
Miernie odżywione . . , . . 24— 28

Młodzież:
Dobrze odżywione . « • ■ « 24— 28
Miernie odżywione . < « » > 22— 24

Cielęta:
Najprzedniejsze cielęta wytu­

czone ........................................ 60— 64
Tuczone cielęta.................... > 54— 56
Dobrze odżywione . . » » ■ 48— 52
Miernie odży wione . . . . « 40— 46

OWCE:
Wytuczone pełnomięsiste ja­

gnięta i młodsze skopy . 00— 00
Tuczone starsze skopy i ma- 

ciórki..................................... 46— 54
Dobrze odżywione................. 00— 00

ŚWINIE (TUCZNIKI):
Pełnomięsiste od 120 do 150 

kg. ż”wej wagi: .... 56— 58
Pełnomięsiste od 100 dc 120 

kg. żywej wagi: .... 32— 54
Pełnomięsiste od 80 do 100 

kg. żywej wagi: .... 48— 50
Mięsiste świnie ponad 8. kg 

żywej wagi .................... 42— 46
Maciory i późne kastraty . . 42— 54

Przebieg targu spokojny.

POZNAŃSKA GIEŁDA PIENIĘŻNA
Poznań, 29 1. 1935 r.

Tendencja dzisiejszego zebrania giełdo­
wego była spokojna.

Z pożyczek państwowych płacono za 
5% poż. konwers. 65,75 oraz za 1% premj. 
doi. 52,50, natomiast obracano 3% poż. 
budowl. po 47,—.

Z papierów komunalnych obracano S% 
obligacjami m. Poznania z r. 1926 po 51.50.

Z papierów lokacyjnych P. Z. K. han­
dlowano mniejszą ilość — bez kwalifikacji 
do notowania — 414% doi. listów zast po 
48% w płaceniu. 4% listy zast. konwert. 
poszukiwano po 48,50%, natomiast 4%% 
zlotowe listy zast. obracano po 48,—%.

Z akcyj bankowych poszukiwano Bank 
Polski po 97,— bez oddawców.

Ceduła Urzędowa Giełdy Pieniężnej 
w Poznaniu.

Kurs w procentach nominału 
vzgl. w złotych za sztukę.

Papiery procentowe
5% państw, poż. konwers. 65,75 P.
4% poż. premj. doi., serja III 52,50 P.
3% poż. budowl., esrja I 47,— +
8% obi. m. Poznania z 1926 r. 51,50 +
4% % zlotowe listy zast. serji K. z r. 1933

Pozn. Ziem. Kred. 48,— +
4% listy zast. konwert. ostempl. P. Z. K.

48,50 P.
Tendencja spokojna.

Urzędowa ceduła 
Giełdy Zbożowej i Towarowe) 

w Poznaniu
Poznań, 29. Ł 1935 r.

Warunki: Handel burtowy parytet Po­
znań, ładunki wagonowo dostawa bieżąca 

za 100 kg.:
Standarty: 1) żyto 715 g/1. 2) 

750 g/1. 3) owdes 470 g/L
Ceny transakcyjne 

Żyto 90 tonn par. Poznań . . , 
Owies 30 tonn par. Poznań . ■
Owies 15 tonn par. Poznań . s
Owies 15 tonn par. Poznań . 8
Owies 15 tonn par. Poznań , ,

pszenica

, 15,50
» 15,40
, 15,50
„ 15,65
» 15,80

Ceny orientacyjne:
Żyto (Usp iso*- spokojne) . • 
Pszenica (Uspos. spokojne) 
Jęczmień browarowy . . .

Usposobienie spokojne. 
Jęczmień 710—725 g/L . . • 
Jęczmień 680—690 g/l. . . .

Usposobienie spokojna 
Owies (Usposob. spokojne) >
Mąka
żytnia I ’gat; 0,55% wł. w. 
żytnia I gat 0,65% wł. w. 
żytnia II gat 55—70% wł w. 
żytnia pośl. pon. 70% wł w. 
żytnia razowa 0,95% wł. w.

Usposobienie spokojne, 
pszenna gat |A 0-23% wł. w. 
pszenna gat IB 0 45% wł. w. 
pszenna gat IC 0-55% wł. w. 
pszenna gat ID 0-60% wł w. 
pszenna gat IE 0-65% wł. wr. 
pszen gat IIA 20-55% wł. w. 
pszen gat I1B 20 65% wł w. 
pszen gat UD 45-65% wł. w. 
pszen. gat. UF 55-65% wł. w. 
psz gat IUA 65 70% wł. w. 
psz. gat UIB 70-75% wł. w.

Usposobienie spokojne. 
Otręby żytnie stand. . . , 
Otręby pszen grube stand. 
Otręby pszenne średnie st. . 
Otręby jęczmienne , , , . 
Rzepak zimowy < ■ > . ■
Rzepik latowy
Siemię lniane
Gorczyca
Wyka latowa
Peluszka . ..•«ta« 
Groch Viktoria > ■ • • « 
Groch Folgera .«•«■• 
Łubin niebieski « ■ • • « 
Łubin żółty ..«••«• 
Seradela ..<«<>«, 
Koniczyna czerwona surowa 
Koniczyna czerw. 95—97% cz. 
Koniczyna biała . , . . . 
Koniczyna szwedzka . . . 
Koniczyna żółta odluszczona
Przelot......................... .... . .
Tymoteusz ..<■■«> 
Rajgras angielski . » « « , 
Słoma pszenna luzerr . > »

„ pszenna prasowana 
„ żytnia luzem . . .
„ żytnia prasowana .
„ owsiana luzem . .
„ owsiana prasowana 
, jęczmienna luzem 
„ jęczmienna nrasow.

Siano zwykłe luzem 
» zwykłe prasowane 
» nadnoteckie luzem 
„ nadnoteckie pras.

Makuch Inian w taflach 
Makuch rzepakowy w tafl 
Makuch słoń, w tafl 42/43%
Śrut Soja ..............................
Mak niebieski ......

15.25— 15,75
15.25— 15,75
21.25— 22,00

20,50— 20,75 
19,00— 19,50

15.25— 15,75

21.75- 22,75
20.75- 21,75
15.25- 16,25
13.25- 14,25
17.25- 18,25

26.50- 29,00 
26,00- 26,50 
25,00- 25,50 
24,00- 24,50 
23,00— 23,50 
22,00— 22,50
21.50— 22,00
18.50- 19.00
15.75— 16,25
34.75— 15,25
12.25— 12,75

10,00- 10,75
10.50— 11,00
9.75— 10,25

10.25— 11,75 
41,00— 44,00 
38,00— 40,00 
43,00— 45,00 
39,00— 42,00 
25,00— 27,00 
27,00— 29,00 
37,00— 42,00 
32,00— 35,00
9,00— 9,50

10,50— 11,00 
11,00- 13,00 

130,00—140,00 
155,00—165,00 
80,00-110,00 

190,00—210,00 
70,00— 80.00 
75,00— 95,00 
60,00— 70,00 
90,00—100,00

2.50— 2,70
3,10— 3,30
2.75— 3;00
3,25— 3,50
3.25— 3,50
3.75— 4,00
1,95— 2,45
2,85- 3,05
7.25— 7,75
7.75— 8,25
8.25— 8,75
8.75— 9,25

17.25— 17,75 
13.00— 13.25
18.50- 19.00 
20,00— 20.50 
34,00— 37 00

Ogólne usposobienie spokojne. 
Transakcje na odmiennych warunkach:

żyta 930 tonn, pszenicy 380 tonn, jęczmie­
nia 191 tonn, owsa 105 tonn, mąk: żytniej 
55,1 tonn. mąki pszennej 8 tonu, otrąb 
żytnich 143,5 tonn, otrąb pszennych 127.5 
tonn grochu Viktoria 5 tonn grochu Fol­
gera 5 tonn, nasion 1,7 tonn, makuchu 
rzepakowego 20 tenn, makuchu rydzowego 
10 tonn, kukurydzy 45 tonn, słomy 130 
tonn, wełny tonn.
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Zjazd sowietów w Kijowie
¡Od własnego koresDondenta

Moskwa, 27 styczna.
Ubvł znów jeden z dziesiątki „polit- 

biura" Zmarły nagle Kujbyszew nale­
żał obok zamordowanego Kirowa do 
najzaufańszych przyjaciół i pomocni­
ków dyktatora Stalina. To też urządzo­
no mu pogrzeb manifestacyjny i dla 
podkreślenia wagi faktu, odłożono na 
trzy dni otwarcie VII wszechzwiązko- 
wego kongresu sowietów, o którego 
składzie i roli w organizmie państwo­
wym Rosji Sowieckiej niedawno pisa­
liśmy.

Mieliśmy właśnie przystąpić do re­
lacjonowania przebiegu wymienionego 
kongresu, ale wobec jego odroczenia., 
zajmiemy się odrębnie zjazdami po­
szczególnych republik związkowych. 
Zjazdy te są dość podobne do siebie, 
to też możemy odkonać wyboru i opisać 
ten, który wolimy, a opis z małemi 
zmianami da się zastosować do pozo­
stałych zjazdów.

Wybraliśmy zjazd w Kijowie. Ofi­
cjalne jego miano brzmialo: XIII 
Wszechukraiński Zjazd Rad. Zjazdy re­
publik związkowych niemal wyłącznie 
były poświęcone sprawom gospodar­
czym, czyli — wedle tutejszego określe­
nia — dziełu „socjalistycznego budow­
nictwa“. Wyjątek do pewnego stopnia 
stanowił zjazd kijowski, gdzie znalazły 
swój wyraz również momenty narodo­
wościowo - polityczne. Ta właśnie oko­
liczność zadecydowała o dokonanym 
przez nas wyborze, bo sądzimy, że Czy­
telnika polskiego owe momenty zain­
teresują.

Na powitanie zjazdu kijowskiego, 
który rozpoczął się 15 stycznia b. r., 
wszystkie gazety sowieckie, tak wycho­
dzące w Kijowie, jak i w Moskwie, wy­
dały specjalne numery, w których jako 
motyw przewodni przewija się zasada, 
że „Ukraina — to niezdobyta forpoczta 
wielkiego sowieckiego związku“.

Tak np. w jednym z artykułów 
„Prawdy“ czytamy:

„Z biota nacjonalistycznego Kijów prze­
kształcił się w stolicę lenińsko-stalińskiego 
internacjonalizmu. Kijów stajesję naj­
mocniejszym bastjonem naszej wielkiej 
ojczyzny, naszego Z. S. R. R.“.

W ustępie powyższym uderzyć mu­
si każdego zwrot o „naszej wielkiej oj­
czyźnie“, którą jest cały Związek So­
wiecki.

W mowie zaś faktycznego kierowni­
ka stalinowskiej administracji na Ukra­
inie sowieckiej, Postyszewa, znajduje­
my taki© charakterystyczne słowa:

„Wiedźcie że wróg — ten nacjonalista 
ukraiński — jeszcze istnieje ... Specjalne 
miejsce i uwagę winniśmy w swojej pracy 
poświęcić młodzieży i dzieciom. Walka o 
duszę młodzieży“.

Ostatnie zawołania Postyszewa scho­
dzą się z zainteresowaniem, jakie w ca­
łym Związku Sowieckim poświęca się 
młodzieży. Spiskujący w Leningradzie 
i Moskwie wychowankowie „komsomo- 
łu“ — to cień na raju sowieckim, cień, 
który straszy i przeraża.

Bo poza tem wszystko bez chmurki, 
jak w „prawdziwym“ raju. Jak stwier­
dzano na zjeździe, w życiu gospodar- 
czem wszystko odbywa się wedle planu.

A więc na wsi „kolektywizacja“ po­
stępuje. „Jedynoliczników“ coraz mniej. 
Coraz mniej ludzi ucieka samowolnie 
z kołchozów do miast lub fabryk. Tu 
potrzebne jest pewne wyjaśnienie: O 
tem, że kołchoz obejmuje wszelką 
własność rolną, wiedzą już wszyscy po­
za Rosją Sowiecką. Ate mało kto wie, 
że członkowie kołchozu są „ad col- 
chosum adscripti“, albowiem 
na podstawie szeregu rozporządzeń Cen­
tralnego Komitetu Wykonawczego oraz 
poszczególnych komisariatów (mini­
sterstw) zostało zakazane sa­
mowolne opuszczenie koł­
chozu 1 wstąpienie bez po­
zwolenia do fabryki. Prze­
widywana kara: dwa lata 
więzienia i następnie pozba­
wienie prawa do pracy i do 
aprowizacji, czyli śmierć z 
głód u.

Otóż zjazd cieszył się, że wszystkie 
te zarządzenia znajdują pełny posłuch.

O tem, jaka była wydajność gospo­
darki kołchozowej w bieżącym roku, 
mówiono mniej, natomiast szeroko 
wielbiono centralny komitet partji ko­
munistycznej i rząd związkowy (sow- 
narkom) oraz specjalnie „kochanego 
towarzysza Stalina“ z powodu udziele­
nia Ukrainie „siewnej i aprowizacyjnej 
pożyczki* w wysokości 48 mil jonów 
pudów ziarna. Zagadnienia, dlaczego ta

„Kur.era Poznańskiego“.)
pożyczka stała się potrzebną, czy dlate­
go, że na Ukrainie ujawnił się w koł­
chozach wielki brak zboża, czy też, że 
podatek zbożowy był ściągany w nad­
miarze, bliżej nie roztrząsano.

W zakresie przemysłu zachwycano 
się wykresami. Tyle żelaza wytopiono, 
a tyle stali wyrobiono, a tyle węgla wy­
dobyto. Tyle się przewidywało, a wy­
dobyto niemalże tyle samo. Tu i tam 
nawet przekroczono plan. Gdzienie­
gdzie tylko małe niedociągnięcia. Oto 
traktory zbyt się psują, a ich naprawa 
dosięga maksimum 20 proc., a w nie­
których republikach nawet mniej.

Te cyfry i wykresy oszałamiały słu­
chaczy. I dlaczegóżby miały nie osza­
łamiać, jeśli i na Zachodzie przez szereg 
„techników“ cyfry te czytane są z otwar- 
temi szeroko oczyma i ustami.

Konkluzja na wszystkich zjazdach, 
nietylko kijowskim, ale moskiewskim,

W katedrze w Salzburgu odbyła się uroeysta intronizacja prymasa Niemiec, arcy­
biskupa dr. Waitza.

Znanrenna oferta Gdańska
(Od własnego korespondenta

Gdańsk, 28 stycznia.
Gdańskie koła gospodarcze i poli­

tyczne już od dłuższego czasu intere­
suję, się rokowaniami handlowemi, 
prowadzonemi między Polskę a An- 
glję. Zainteresowanie tę sprawę jest 
bardzo duże; dookoła jej prowadzi się 
przemyślaną propagandę; w niewętpłi- 
wym zwięzku z nię pozostaję żędania 
gdańskie, wysuwane pod adresem rzę­
du polskiego. Gdańszczanie mówię, że 
muszę „znaleźć gdzieindziej wyrówna­
nie w miejsce dotychczasowych decy­
dująco ważnych możliwości handlo­
wych z Rzeszę“.

Dotąd więc handel z Niemcami był 
dla Gdańska, decydująco ważny“. Do­
piero niemiecka reglamentacja dewi­
zowa zmusza Gdańsk do szukania 
„gdzieindziej wyrównania“...

Te znamienne wynurzenia znaleź­
liśmy w specjalnym dodatku do „Dan- 
ziger Neueste Nachrichten“, poświęco­
nym sprawom handlu polsko-angiel­
skiego. Dla „wyrównania“ ma Gdań­
skowi posłużyć ożywienie wymiany 
towarowej polsko-angielskiej, ono daje 
„nowe szanse przedsiębiorczym poczy­
naniom ducha banzeatyckiego“. Z 
tych nowych szans chce Gdańsk sko­
rzystać w sposób następujący:

„Handel gdański — piszą „Danziger 
Neueste Nachrichten" — zaoriaruje cnę-t- 
nie już we własnym interesie swe usługi 
jako pośrednik między Angłją a Polską. — 
pośrednik o wyrobionych stosunkach i 
wielkiem zasobie doświadczenia”.

Mamy więc ofertę gotową.
Zupełnie zrozumiale są te apetyty 

„wyrównawcze“ Gdańska. Ale dosko­
nale też pamiętamy, że Gdańsk z po­
żytkiem dla interesu własnego dawno 
już mógł pracować dla Polski Do 
niedawna jednak dla Gdańska „decy­
dująco ważueui“ było handlowanie z

mińskim, tyfliskim itd. była jedna: 
produkcja rolna idzie świetnie, produk­
cja przemyślana znakomicie. Tylko... 
jest też „tylko“ Oto rzecz w tem: żeby 
to wszystko dostarczyć konsumentowi, 
spożywcy. Jednem słowem: jeszcze 
tylko obrotu niema. Handel 
jeszcze nie został rozwinięty należycie 
Ale to przyjdzie...

Zasłuchani w mowy sowieckich dzia­
łaczy gospodarczych, przy samym koń­
cu zapomnieliśmy, gdzie jesteśmy. W 
Kijowie, czy też w Londynie, Paryżu czy 
Warszawie, gdzie ekonomiści mówią o 
paraliżu handlu i o potrzebie jego oży­
wienia.

Ale budzimy się ze snu: Tu i tam 
mówi się dzisiaj o równowadze obrotu 
handlowego. Inne jednak przedmioty 
ma na myśli konsument sowiecki i kon­
sument zachodni. Konsument sowiecki 
marzy o chlebie, o jakiem takiem ubra­
niu, t. ]. o tem, czego konsumentowi za­
chodniemu, nawet bezrobotnemu nigdy 
nie brakowało. To samo tedy i wca­
le nie to samo.

SZAŁAWA.

Kur jera Poznańskiego“).
Niemcami, przeciwko poczynaniom 
Polski, w trudnym dla nas okresie woj­
ny gospodarczej z Rzeszę. Gdańsk wo­
łał być agentem Rzeszy, paraliżował 
polskie zarządzenia obronne. O tem 
mamy obowiązek pamiętać.

Ale ciekawszem jest uzasadnienie 
. skromnej“ oferty gdańskiej. Cytowa­
ny dziennik popiera ją następującemi 
wywodami:

„Dla kupca łub przemysłowca angiel 
skiego niezawsze będzie rzeczą łatwą zor­
ientować się dokładnie w stosunkach na 
rynku polskim oraz trafnie ocenić każdo­
razowe ryzyko. Kupiec gdański może to 
czynić w miarę Istniejącego stanu rzeczy, 
naturalnie dużo łatwiej, v obec czego leży 
w interesie kupca angielskiego, o ile chce 
umieć się uchronić przed rozczarowa­
niem. aby korzystał z usług i parady kup­
ca gdańskiego, z którym łączą go stosunki 
handlowe.“

Czyż nie jest to wystawianie ku- 
piectwu polskiemu ujemnego świadec­
twa? Sądzimy, że robienie takiej „re­
klamy“ Polsce w propagandowym nu­
merze wielkiego dziennika gadńskiego, 
spotka się z właściwą reakcję ze strony 
polskiej.

Sama sprawa ożywienia wymiany 
towarowej między Polskę a Anglję 
stanowi bardzo doniosłe zagadnienie 
chwili. Trzeba będzie je rozpatrzyć z 
różnych punktów widzenia, aby prak­
tyczne wykonanie spodziewanego u- 
kładu handlowego przyniosło możli­
wie najwięcej korzyści Polsce. Polska 
na rynku angielskim zdobyła prawo 
obywatelstwa, ale bez pomocy Gdań­
ska. Z dużym trudem i nakładem pra­
cy podnosiliśmy nasza kulturę hodow­
lana. aby dogodzić wymaganiom an­
gielskiego odbiorcy. Port gdyński ma 
specjalne urządzenia dla przechowy­
wania wartościowych towarów, wywo­
żonych do Anglii posjadarny wreszcie 
własne statki, dostosowane do potrzeb 
tego handlu.

Wiele więc ofiar w walce o rynek
'>n~)e’’ki po>n'óśńćniv.' Tar-? in Goto­
wego pr.ychodzi Gdaikk! Ale niestely

UWAGI
Szerokiem echem odbiły się w Anglji sło­

wa wiecznie młodego w swem krasomów- 
stwie Lłoyda George‘a, obchodzącego juz swe 
72 z rzędu urodziny, gdy w Dangor. wśród 
wyborców walijskich, zapowiadał szumnie 
kampanję za „New Dcal1*, czyli nową orga­
nizacją życia gospodarczego. Słowa starca 
uderzały młotem krytyki w obecne stosunki 
ekonomiczne Anglji, ale przyjmowane były 
przez społeczeństwo więcej z zaciekawieniem, 
aniżeli z wiarą. Wśród ogółu angielskiego 
przyzwyczajono się już raczej do widoku 
72-letniego Lloyda George'a jako hodowcy 
słynnych okazów kartofli walijskich i lau­
reata nagród za najlepiej utrzymana pasiekę, 
aniżeli polityka z przyszłością.

Zato znacznie więcej uwagi poświęcają 
polityczne koła Anglji innej osobistości, sto­
jącej zaledwie na progu życia, a rokującej 
najlepsze nadzieje. Osobistością tą — takie 
określenie nie będzie przesadnem w odnie­
sieniu do 23-letniego młodzieńca jest Ran­
dolph Churchill, syn Winstona. Zgłosił on 
w tych dniach swą kandydaturę w wyborach 
uzupełniających do izby gmin z okręgu We- 
oertree, a temsamem wystąpił publicznie na 
widownię.

Jest to już trzecia generacja słynnego 
rodu Churchillów, która wchodzi w życie po­
lityczne. Dziad, również imienia Randolph, 
byl za czasów królowej Wiktorii wybitnym 
członkiem stronnictwa konserwatywnego, 
później sekretarzem stanu dla Irlandii, wre­
szcie kanclerzem skarbu. Zwolennik Disrae- 
li‘ego, odegrał w życiu politycznem Anglji 
rolę niezmiernie aktywną, pomimo krótkiego 
stosunkowo życia, jakie los mu przeznaczył.

Syn jego Winston Churchill wcześnie roz­
począł karjerę, będąc 26-letnim, najmłod­
szym w tej kadencji posłem parlamentu. Tak 
samo jak ojciec, był konserwatystą, choć 
przejściowo zbliżył się także do liberałów. 
W latach wojny odznaczył się jako pierwszy 
lord admiralicji, a następnie jako minister 
amunicji: stanowisko to dało mu sposobność 
do naciskania na cały gabinet w kierunku 
bezwzględnej walki z Niemcami. W mini­
sterstwie Baldwina (1924—29) byl kancle­
rzem skarbu.

W takiem to środowisku wzrastał miody 
Randolph, trzeci z pokolenia Churchillów- 
polityków, przeznaczony — jak tego trady­
cja angielska wymaga — do objęcia spadku 
nazwiska i przywiązanej do tego roli po ojcu, 
i dziadzie. Podobnie też jak ojciec, wstępuje 
za młodu do służby publicznej, a mając za­
ledwie 20 łat wybił się już glóśnemi odczy­
tami w Ameryce, które na niego zwróciły 
uwagę za oceanem. Teraz świat angielski 
kieruje na niego oczy.

Churchill! Nazwisko, prawie, że pojęcie, 
najcenniejszy glejt, jaki młody polityk otrzy­
mać może na progu życia! W tradycjach 
rodzinnych leży wielka siła spoistości Anglji, 
gdzie młode pokolenie czerpie z doświadczeń 
poprzednich i nadbudową własnych walorów 
pomnaża wartości społeczeństwa. Siła ta jest 
dziś niemniejsza aniżeli dawniej, wbrew czę­
sto głoszonemu — i nadużywanemu zwłaszcza 
u nas — pojęciu o „nowych czasach“. Cię- 
boki pozytywizm umysłowości angielskiej 
widzi w tej sile niewyczerpane źródło korzy­
ści, stąd nieradby się z nią rozstać.

i Polacy już wiedzę, że nie sama pro­
dukcja, lecz dobre jej spieniężenie 
jest źródłem bogactwa. Obejdzie się 
więc bez wyłącznego pośrednictwa 
gdańskiego i napewno Anglicy nie do­
znają rozczarowania.

Kupiectwo polskie powinno we wła­
snym interesie śledzić przygotowywa­
nia się Gdańska do wyłącznego pośred­
nictwa w handlu polsko-angielskim.

E. P.

;tc
Nowy rozłam wśród 

młodzieży „sanacyjnej“
Corazto nowe fermenty i rozłamy 

w obozie „sanacyjnym“ najlepiej 
świadczę o „spoistości“ tego obozu 
Gwałtowne objawy niezadowolenia u- 
widaczniaję się przedewszysrkiem 
wśród młodzieży. Dochodzi tam usta­
wicznie do „czystek“ i rozłamów, 
sprytnie do tei pory likwidowanych 
i tuszowanych przez leaderów B. B.

Ostatnio doszło do rozłamu w po­
znańskim Zwięzku Polskiej Młodzieży 
Demokratycznej (Z. P. M. D.) — orga­
nizacji, stojącej na lewem skrzydle 
„sanacji“. „Wyładowanie“ na.'iąpi’c 
na zebraniu Z. P. M. D. w dniu 22 
stycznia r. b„ na którem grupa człon­
ków ostro zaprotestowała przeciw 
metodom, stosowanym przez „sana 
cjQ < i zgłosiła gremialnie występieni< 
z organizacji.

Przy organizacji pozosta’a tyłki 
drobna garstka jednostek, nie posia 
dających żadnych wpivwów wśrót 
mlouziezy.
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Gospodarka w monopolach
Prteiiiiiirlenic posła łłymarn w komisji budietowej

7, bardzo interesującego przemó­
wienia posła Rymara z Klubu Narodo­
wego w komisji budżetowej sejmu nu 
temat gospodarki monopoli państwo­
wych, o którem już pokrótce donosili­
śmy, przytoczyć należy jeszczo nastę­
pujące ustępy:

W budżecie Min. opieki spoi, jest na 
walkę z alkoholizmem wpływ 270,000 
zł, a w budżecie monopolu spiryt. wy­
datek 470,000 zl. Czcm się tłumaczy ta 
różnica? Na co idzio reszta tej sumy?

Druga rzecz: w preliminarzu min. 
p. i h. nie mamy wpłaty za wydzierża­
wione kopalnie i Stebniku i Kałuszu, 
tymczasem w Monopolu soli mamy su­
mę poważną, 398 000 zł jako obciążenie 
budżetu na wypłaty emerytur i rent 
tych kopalń. W ton sposób skarb pań­
stwa do tej dzierżawy dopłaca blisko 
400.000 zł.! . •

Monopol tytoniowy i inne mają 
wpłacić tytułem zmniejszenia fundu­
szów obrotowych poważne sumy. ńp, 
monopol tytoń. 21 milj. zł. Monopol 
ten zniżył już swe zapasy do minimum. 
Czy takie ogałacanie monopoli z fun­
duszów obrotowych jest realne? Poru­
szam to dlatego, że monopole, wpłaca­
jące te kwoty, same zadłużają się 
gdzieindziej. Dowiedziałem się. że mo­
nopol tytoniowy wszedł do klasy — 
rohnych rolników, skoro pożyczył w 
Banku Rolnym, który finansuje drob­
ne rolnictwo, 10 milj. zł. Jaki jest stan 
tego kredytu w tej chwili, nie wiem, 
ale to wiem, że takie dysponowanie 
nielicznymi środkami kredytowemi 
dla małego rolnictwa, musi spowodo­
wać potem różne kłopoty gospodarczej 
a ogólnej natury.

Co do polityki cen w monopolach, z 
przykrością widzimy, że dyskusja na­
sza zeszłoroczna dała zbyt małe wyni­
ki. Poza obniżeniem o 4 grosze ceny 
soli szarej, wszystko na tym odcinku 
pozostało bez zmiany. Przecież koszta 
produkcji j zakupu surowców spadły! 
W monopolu zapałczanym koszt 
obsługi pożyczki, zaciągniętej przy 
wydzierżawieniu monopolu znacznie 
spadj, Opłacamy anultety I, procent od. 
dolara papierjowego/ a więc koszty 
spadły prawie do połowy^ Ogólne wa­
runki produkcji tego monopolu także 
się zmieniły. Konieczne jest-obniżenie 
ceny zapałek, a zarazem zakończenie 
raz »prawy opodatkowania zapalni­
czek. Także w monopolu tytoniowym 
cena nabycia surowca, zwłaszcza za­
granicznego, spadła do połowy dawnej 
ceny i niżej, a surowiec krajowy rów­
nież nie jest zbyt drogi. Zatem także 
w tej dziedzinie byłoby wskazane dal­
sze obniżenie ceny wyrobów,

Chciałbym tu zapytać, jaka była 
przyczyna faktu, iż z roku na rok od­
padła połowa krajowych plantatorów 
tytoniu. Czy oni sami zrezygnowali 
dlatego, że im się to nie kalkulowało, 
czy też monopol, chcąc się pozbyć zbyt 
małych plantatorów, do tego się przy­
czynił? Gdyby to ostatnie miało miej­
sce, to sądzę, że taka polityka ze 
względu na całość naszej gospodarki, 
nie byłaby właśclwa.

Dekret, zmieniający ustawę o wal­
ce z alkoholizmem, niszczy w zarodku 
walkę z szynkami drogą plebiscytu. 
Sądzę, że dekret poszedł zadaleko. Nie­
podobna stać na stanowisku, że inte­
res monopolu w tak znacznym stopniu 
musi wziąć górę nad interesem zdro­
wia moralnego i fizycznego ludności. 
Do klęski alkoholizmu przyczynia się 
nistety fakt, że koncesje detalicznej 
sprzedaży przeszły masowo w ręce Ży­
dów. Wołałbym, żeby znalazł się w

Stnmn’clwo Narodowe
WYDZIAŁ MŁODYCH STRON NAR. 

PLACÓWKA WILDA 
urządza

w sobotę, dnia 2 lutego 1935 r. uroczy, 
ste łamanie opłatka, w sali Siron. Nar. 
św. Marcin 65, I plr. Początek o godzi­
nie 18. Wszystkich członków zaprasza

Kierownictwo. 
Wstęp za zapzoszeniamL

MŁODZIEŻ WSZECHPOLSKA 
S. S. S. U. P.

V/ czwartek, dnia 31 b. m. o godzi­
nie 20 odbędzie się w lokalu własnym

ZEBRANIE OGÓLNE CZŁONKÓW
z referatami kcl. prez, Czapiewskiego 
n. t. „Problem ustroju państwa uaro. 
dowego", oraz kol. Terleckiego o, t, 
„Zr^adnienla samopomocowe“,

rękach inwalidów, którzy dają 
większą gwarancję prowadzenia tych 
rzeczy bez rozpajania ludności.

Co się tyczy ogólnej polityki w mo­
nopolach, to uważam, że zbyt częste i 
zbyt duże sa reorganizacje. Nie sadzę 

Także, żeby było właściwe częste prze­
suwanie ludzi z jednego monopolu do 
drugiego. Wszakże nlo 6ą oni wszecli- 
stronnemi geniuszami.

Rragnę dowiedzieć się, czy oddawna 
jest prowadzona jako produkcja 
uboczna w monopolu spirytusowym

W sidłach szantażystów
„Rewolwerowa" prasa w Krakowie — Taktyka szantażystów 

Vareszcie — na lawie oskarżonych
(Od własnego korespondenta „Kurjera Poznańskiego“).

Kraków, 28 stycznia.
Idąc ulicami Krakowa nieraz moż­

na zauważyć grupki ludzi, stojących 
na chodnikach przed kioskami i par­
kanami i z wielkiem zainteresowa­
niom czytających jakieś ogłoszenia. 
Znając Krakowian, którzy naogół obo­
jętnie przechodzą obok wszelkich 
ogłoszeń, łatwo się domyślić, że ogło­
szenie, które taką ciekawość wzbu­
dziło, to nic innego, jak tylko t. zw. 
„wywieszki“ scnsacyjno - rewolwero­
wych pism krukowskich „W o I n e g o 
Słowa“ i „G1 os u Pub 1 i c z ne- 
go".

Wspomniane wywieszki, zawsze 
dużych rozmiarów, zawierają bomba- 
styczne, pełne piknnterji tytuły, które 
mają na celu zachęcić naiwnych do 
kupienia gazety.

Obie gazety mają w Krakowie usta­
loną opinję. „Wolne Słowo“ zaczęło 
wychodzić jeszcze w czasie wojny

Ty 1C0

i już wtedy miało charakter pisma 
napastliwego, żerującego na sensacji. 
W roku 1925 zaczgł wychodzić „Glos 
Wolny“, który w r. 1926 zmienił tytuł 
na „Glos Publiczny* 1 2. Oba te pisma by­
ły pod względem poziomu bliźniaczo 
do siebie podobne, tak, że powszech­
nie nie odróżniano ich od siebie. Spe­
cjalnością ich było „wywlekanie bru­
dów“, opisywanie drastycznych sytua- 
cyj i erotycznych historyjek, oraz ata­
kowaniu ludzi i instytucyj.

Rewolwerowe piśmidła wkrótce 
stały się postrachem Krakowa. W 
ostatnich latach występowały stałe 
jako „prorządow e“, co im w pew­
nych kołach ułatwiało prowadzenie 
nieuczciwego procederu.

Taktyka prasowych szantażystów 
polegała na tern, że zgłaszali się do 
upatrzonych ofiar i oświadczali, że 
redakcja jest w posiadaniu kompromi­
tujących wiadomości o nich; równo­
cześnie zawiadamiali, że w razie otrzy­
mania pewnej kwoty redakcja gotiwa 
jest zaniechać wydrukowania kompro­
mitującego artykułu. Napastowani, 
jakkolwiek do niczego się nie poczu­
wali, woleli dla „świętego spokoju" 
zapłacić żądany haracz, niż narazić 
się na ataki, mogące im zaszkodzić w 
opinji publicznej.

Przed kilku laty zdarzył się nastę­
pujący charakterystyczny wypadek. 
Do pewnego ginekologa zgłosiła się 
pacjentka. YVkrótce po jej wyjściu, 
przyszedł jakiś pan¿ przedstawił się 
jako mąż tejże i zaczął czynić lekarzo­
wi wyrzuty, że żona wyszła od niego 
z wypiekami na twarzy, z włosami w 
nieładzie i t. d... Po jakimś czasie 
zgłosił się do doktora niejaki P., który 
mu ośwadczył, że w razie złożenia 
pewnej kwoty może uniknąć ogłosze­
nia niemiłej przygody w gazecie (nie 
pamięam, czy chodziło o „Wolne Sło­
wo", czy też o „Głos Publiczny“), Le­
karz zapłacił „haracz“, mimo, że 
cała „przygoda“ była wyssana z palca.

Szantażyści grasowali w ten spo­
sób po Krakowie prze? długie ’ata 
i aż dziw, że tek długo ten niebywały 

; stan tolerowano Liczba ofiar szantażu 
{ dosz?a do 52. Między ofiarami znaj-

produkcja laku? (Sprawozdawca 
Hutten-Czapski: Oddawna). Następnie, 
jak wielkie jest ogólne zadłużenie mo­
nopoli w kraju i zagranicą, tudzież 
jak się rozwija nasz eksport spirytusu 
do Stanów Zjednoczonych, z któremi 
mamy najbardziej deficytowy bilans 
handlowy?

W końcu pragnę poruszyć pewną 
sprawę czysto lokalną. Chodzi mi o 
to, jak się zakończyła »prawa wy­
egzekwowania od firmy Immerglück 
na przedmieściu w Krakowie kwoty 
ponad 600,000 zł. Od 8mlu lat jest ty­
tuł egzekucyjny (Pos. Minkowski: Jaka 
się nazywa ta firma?). Immerglück. 
(Pos Mindykowski: Przy tern nazwis­
ku trudno wyegzekwować). (Weso­
łość). Chciałbym doczekać się, aby 
raz i skarb miał trochę szczęścia...

duje się płk. Skorupski, dr. Wołoszyń- 
ski, dyrektor fabryki tutek „Herbo­
wo", Fr. Bębenek, właściciel pralni 
i inni. Kiedy się w końcu miarka prze­
brała, „redaktorzy" Franciszek Łoboda 
i Zygmunt Laksberger znaleźli się za 
kratkami. Z końcem ubiegłego roku 
wypuszczono z ersztu Łobodę na pod­
stawie orzeczenia lekarskiego, Laks­
berger zaś otrzymał „urlop“.

Obecnie obaj „redaktorzy" zasiada­
ją na ławie oskarżonych. Oprócz nich 
oskarżonymi są: Józef Kuczyński, ad­
wokat dr. Norbert Knóbel, Władysław 
Christiani, Edmund Zduleczny. Lud­
wik Gronuś, Edward Gronuś, Tadeusz 
Hofman, Emil Kwaśny, Henryk Stark, 
Mojżesz Silbiger, Paweł Nottman i dr. 
Tadeusz Derenowski.

W toku rozprawy okazało się, że 
„redaktor" Łoboda ukończył zaiodwie 
jednoklasową szkółkę wiejską. Dorad­
cą i obrońcą pana redaktora był adwo­
kat Knóbel. Szantażowani często zwra­
cali się o poradę prawną do Knóbla 
Łoboda sam posyłał do niego klien­
tów..,

Proces wzbudził w Krakowie wiel­
kie zainteresowanie. Przyczyni się on 
niewątpliwe do oczyszczenia atmosfe­
ry Krakowa. (M)

Przed obradami
iondynskiemi

W prasie międzynarodowej pełno 
jest najrozmaitszych pomysłów co do 
szczegółów obrad ministrów francu­
skich w Londynie. W sprawie tej przy­
nosi korespondent londyński „Tem- 
psa“ następujące uwagi:

Wobec bliskiej wizyty pp, Flandina 
i Lavala pilnie rozważane są w ko­
łach politycznych Londynu sprawy, 
które dyskutowane będą w czasie roz 
mów od 31 stycznia do 2 lutego. Prze­
waża zdanie że oonieważ Anglja jest 
inicjatorką zaproszenia ministrów 
francuskich, ona też podejmie inicja­
tywę w rozmowach.

Redaktor dyplomatyczny dziennika 
konserwatywnego „Morning Post" 
przypuszcza, że ministrowie angielscy 
postawią Francuzom następujące .pyta­
nia:

1. Czy Francja zgodziłaby się w za­
sadzie na dozbrojenie Niemiec i znie­
sienie klauzul wojskowych traktatu 
pokojowego pod warunkiem, że klau­
zule te zastąpione będą przez konwen­
cję ograniczenia zbro'eń i te Niemcy 
powrócą do Ligi Narodów?

2. Jakie gwarancje dodatkowe bez­
pieczeństwa uważa Francja za ko­
nieczne. by zgodzić się na nowe te po­
stanowienia?

Według dziennika angielskiego jest 
prawdopodobne, że Francja przyjmie

Do nabycia we wszystkich «ptakach. 
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w zasadzie tego rodzaju załatwienie 
sprawy, ale zapewne postawi nastę­
pujące warunki:

1. Podpisanie przez Francję, Rosję, 
Czechosłowację paktu wschodniego, 
s Niemcami i Polską, lub tez bez nich

2, Zawarcie paktu gwarantującego 
niepodległość Austrjt

3. Wzmocnienie gwarancji angiel­
skiej, zawartej w traktacie l&carneń- 
skim.

4. Armja francuska musi zachować 
liczebna przewagę ponad armja nie­
miecką.

5. Należałoby dać gwarancję co do 
projektowanej konwencji rozbrojenio­
wej i ustanowić międzynarodowy sy­
stem kontroli.

Sugestje angielskie zmierzają naj­
widoczniej do ożywienia konferencji 
rozbrojeniowej, a zarazem do w z. moc­
nienia roli Ligi Narodów w europej­
skim systemie gwarancyjnym.

MAŁŻEŃSTWA W POLSCE.
Według ostatnich obliczeń statystycz­

nych, w trzecim kwartale 1934 r. zawarto 
w Polsce 56.733 małżeństw, z tego w woj. 
centralnych 24 672, we wschodnich 8.746, w 
zachodnich 8.459, ora« w południowych 
14.876 małżeństw.

W porównaniu z tym samym okresem ro­
ku poprzedniego liczba zawartych mał­
żeństw zwiększyła się o 2,635.

OPIEKA NAD EMIGRANTAMI.
Polski Komitet walki z handlem kobie­

tami i dziećmi wydał specjalną odezwę do 
emigrantek. Ulotka t a azwłera szereg 
wskazówek jak emigrantki mają się zacho­
wywać w podróży i na dworcach kolejo­
wych. W szczególności ulotka podkreśla, 
aby emigrantki przybywając zagranicę, a 
nie znając obcego języka, nie szukały żad­
nych rad i pomocy osób Obcych. Wszelkie 
dokumenty podróży emigrantki powinny 
załatwiać w biurach Syndykatu Emigra­
cyjnego, lub w biurach Funduszu Pracy.

(DOPIERO PRZYPADKIEM DOWIEDZIAŁ 
SIĘ O WIELKIEJ WYGRANEJ.

W tych dniach do jednej z instytucję' 
¡kredytowych w stolicy przybył zamożny 
ziemianin inż. S., celem złożenia na prce- 
chowanie 200 sztuk obligacyj pożyczki 
inwestycyjnej. Urzędnik odbierający obli­
gacje zapytał owego ziemianina, czy 
sprawdzał numery tychże, a gdy otrzymał 

i odpowiedź przeczącą, sam zabrał się do 
¡tego. I oto pokazało się, że na jedną z ob-

. acyj pożyczki padła prerpja w wywko- 
| ści 200 tysięcy złotych o czem inż, S. nic 
| nie wiedziaL

ARESZTOWANIE DYREKTORA GIMN. 
ZA NADUŻYCIA.

W Warszawie został aresztowany, sks- 
samy na dwa miesiące bezwzględnego a- 
resztu dyrektor i współwłaściciel gimna­
zjum d-awniej Rontalera, Stefan Klepa. 
Mimo że były odpowiednie dochody z opłat 
szkolnych dyrektor K. nie wypłacał pen- 
syj swym współpracownikom, tak że ci u- 
dali się na drogę sądową, ą po uzyskaniu 
wyroku wyegzekwowanie swych preten- 
syj komornikowi. Dyrektor K. i teraz wy­
najdywał rozmaite trudności, aż wreszcie 
z polecenia starostwa odbyła się u niego 
rewizja ksiąg, przyczem m. in. stwierdzono 
że K. przywłaszczył sobie około 40 tysięcy 
złotych, potrąconych na świadczenia so­
cjalne. Sprawa ta wywołała w odnośnych 
kolach niemałe poruszenie,

PROJEKTOWANY KANAŁ TROKI — 
LANDWAROWO.

Jak donoszą z Wilna wyłonił się pro­
jekt pobudowania 1; ..n -ł- , łączącego I.and- 
warow t, Trokami. Okolica obu tych miej­
scowości obfituje, jak wiadom, w jeziora. 
Oczywiście, kanał musiałby być tak zbudo­
wany, by nie spowodował odpływu wód i 
obniżenia poziomu jezior. Inicjatorzy pro­
jektu mają nadzijj?. że przoz połączonie 
Landwarowa z Trokami kanałem, podnie­
sie się ruch turystyczny i ożywi azniedba- 
nę Troki.

O REWINDYKACJĘ KOŚCIOŁÓW, 
ZAJĘTYCH NA CERKWIE

W związku z orzeczeniem Sądu Naj­
wyższego w sprawie rewindykacji cerkwi 
prawosławnych i ich mienia na rzecz Ko­
ścioła r vm-kat. kurje bisku- rz.-kato­
lickie: łucka, podlaska, pińska i wlieńska 
zwróciły ię w trybie Dostępowania admi­
nistracyjnego do Najwyższego Trybunału 
Administracyjnego z żądaniem przekaza­
nia im prawosławnych świątyń i nrenia, 
niegdyś rzymsko- i grecko-katolickich.

Rewindykacja ta obe:muje 703 obiek­
tów obecnie prawosławnych w tej liczbie 
m. in. znaną .Ławrę Poczajowską.

WIERNOŚĆ PSA AŻ DO ŚMIERCI
Ze Stanisławowa donoszą o i'ść nie­

zwykłym wypadku. Umarł tam jeden z 
obywateli, w tych dniach strażnik cmen­
tarny zauważył, że na grobie zmarłego le­
ży skulony pies, wyczerpany i drżący z 
zimna. Odpędzał go kilkarotnie, łeos P'« 
wracał ciągle na grób «wogo zmarłego P®- 
na Nazajutrz zaś zasiał gę strażnik na er®* 
nie zmarzniętego,
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FELJETON KULTURALNY

Podjadki
Listy o polskiej kulturze ludowej: I.

Uważny obserwator bieżącego życia 
ideowego w Polsce tnógt byt snadnie 
dostrzec pewną, zastanawiająco upar­
tą robotę publicystyczną Od szeregu 
lat, przy różnych okazjach, raz gło­
śniej, raz ciszej, ale wytrwale i zacie­
kle, w pismach i książkach, z mniej­
szym lub większym talentem, ale za­
wsze z pasją, wbija się w głowy pol­
skie doktrynę o innorodności kultur 
duchowych: szlacheckiej i chłopskiej 
Doktrynie tej niedość było mównic w 
kraju, poszukała ich sobie i poza gra­
nicami Polski. Przed paru laty nasi 
ideowi emigrancPw Sowietach, Dąbal 
Wandurski i in„ przeprowadzili na 
ten temat zbiorową dyskusję w pol­
skiej prasie bolszewickiej.

Wspomniana doktryna — trzeba 
przyznać — wynika dość konsekwent­
nie z podstawowego założenia mar­
ksizmu: z materjalistycznego pojmo­
wania dziejów Jeżeli, zgodnie z tent 
założeniem, kultura duchowa jest tyl­
ko nadbudówką życia gospodarczego, 
mechanicznym niemal wytworem u- 
stroju ekonomiczno-socjalnego, to o- 
czywiście istota jej zależy jedynie od 
gruntu, na którym wyrasta, od upra­
wy materjalnej, wreszcie także od kla­
sy, która ją wytwarza.

Ponieważ w życiu gospodarczem 
i politycznem Polski dawnej doszła do 
głosu wyłącznie tylko warstwa szla­
checka, tedy i kultura duchowa sta­
ropolska (obyczaj, sztuka, literatura 
i t. p.) jest produktem wyłącznie szla- 
chetczyzny. Ponieważ zaś rola histo­
ryczna szlachty skończyła się niepo- 
wrotnie, czas więc wraz z nią odrzucić 
do rupieciarni przeszłości jej kulturę 
jako w najlepszym razie obojętny, czę­
ściej nienawistny przeżytek. Ster ży­
cia dziejowego objął w Polsce lud, któ­
rego tamta starzyzna ani ziębi, ani 
grzeje i który wytworzy własną, z 
gruntu odmienną kulturę. Dokona się 
to nieuniknioną koleją rzeczy, skoro 
tylko powstaną dogodne warunki ma­
terialne, Dajcie — woła jeden z takich 
zaczadzonych maruderów marksizmu 
— „dajcie ludowi dobrobyt niepodziel­
ny z nikim, a stworzy tysiące razy 
lepszą kulturę: własną kulturę pracu­
jących mas*".

Nie będziemy tutaj tracili czasu ni 
papieru na dyskusję z tego rodzaju 
grubemi uproszczeniami demagogicz­
nego doktrynerstwa. Szkoda przecież 
słów na wywód, że kultura duchowa, 
jeżeli już ma być równana z kulturą 
rolną, z roślinnością, — zależy nietylko 
od tego, czy wyrasta na tym czy na 
tamtym zagonie, czy czerpie soki z 
czarnoziemu czy z rędziny, — ale ty­
leż conajmniej zależy także od 
zasiewu, wyrasta z ziarna, przekazy­
wanego z roku na rok, z wieku na 
wiek, rzuconego niegdyś rękami siew­
ców, czy naniesionego przez wielkie 
prądy dziejowe. Porównanie zresztą 
niezupełnie trafne, boć kultura iest 
przedewszystkiem owocem twórczości; 
twórczość zaś, podobnie, iak sita kieł­
kowania w ziarnie, wynika z własno­
ści przyrodzonych ducha, maiących 
swe korzenie w tajemnicy życia wo- 
góle.

Kultura duchowa Polski jest wie­
kowym wytworem narodu jednolite­
go mimo wszystko w swym bloku, 
wynika z głębokich jego predyspozy- 
cyj psychicznych, jednakich w grun­
cie rzeczy mimo zmiennej kolei cza­
sów i mimo tego, czy ta czy owa war­
stwa chwyta w ręce dźwignie dzieio- 
twórcza życia narodowego. Że taki 
iest faktyczny stan rzeczy, że narasta­
jąca kultura duchowa wsi polskiej 
szła i idzie koleina, zasadniczo tą sa­
ma, jaka szła przed wiekami po dwo­
rach, — z teao nawet najzaciek!e'si 
doktrynerzy innorodności zda'a sobie 
snrawę. Pumaczą tylko ów fakt nie- 
odrornością chłopską na zarazę szla- 
chetczyzny.

„To, co nieuświadomieni politycy 
biorą za kulturę ludową, — czytamy 
u jednego z nich, — jest tylko specy­
ficzną kombinacją zdegenerowanej 
kultury klas panujących z chalupr»-- 
twem wiejskiem“. Ślepy nawet mógł­
by dostrzec, że goni się tu w piętkę. 
Wiekowy wytwór swoistych sił twór­
czych ludu, wyrażający się w obycza­
ju, wierzeniach, pewnego rodzaju po­
godzie, na świat i t p, ma być według 
tego niczern. tragiczną pomyłką, wy­
naturzeniem? Ależ w ten sposób ka­
mieniem węgielnym „prawdziwej“ 
kultury ludowej staćby się mógł do­

piero uświadomiony komisarz rady 
robotniczo-wlościańskiej. Cóż za do­
ktrynerskie moszczenia indywidua­
lizmu! Czyz warto się kusić o wyrwa­
nie takiego ćwieka z głowy zacietrze­
wionego doktrynera?

Nie o dyskusję zatem chodzi w ni­
niejszej pogadance. Miast siłować się 
na przeświadczenia, pożyteczniej bę­
dzie pokazać szczegółowiej jeden choć­
by odcinek tej sprawy, na jednym 
przykładzie unaocznić, jakich to chwy­
tów, jakich argumentów używa się po 
tamtej stronie w trwającej wciąż nie- 
chwaiebnej kampanji przeciwko pol­
skiej kulturze ludowej.

Jako „ordre de bataille“ ustalona 
została widać w tamtym obozie wy­
tyczna: oderwać lud polski od prze­
szłości Polski, stargać, jakie tylko są, 
nici tradycji, uwydatniające czynny 
udział chłopa w życiu politycznem 
dawnej Rzplitej. Ten nakaz działa nie 
od dzisiaj. Kiedy przed paru laty prof. 
J St. Bystroń wydal książeczkę p. t. 
„Historja w pieśni ludu polskiego*", 
anonimowy recenzent z „Wiadomości 
Literackich“ pośpieszył w te pędy za­
pewnić czytelników, że trud autora 
zmarnowany, że w pieśniach ludu pol­
skiego należy szukać jednego tylko 
echa przeszłości: echa pańszczyzny 
i ucisku stanowego. Podobnych przy­
kładów możnaby przytoczyć sporo.*

Otóż w tem niechwalebnem dziele 
burzenia tradycyj historycznych ludu 
podjęto ostatniemi czasy wypad na 
jeden z najbardziej czołowych bastio­
nów fortecznych tej tradycji, na postać 
bohatera z pod Racławic, Wojciecha 
Bartosza-Glowackiego. Objekt napaści 
tak ponętny! Ten chłop-oficer ko­
ściuszkowski wyrósł był przez wiek 
XIX wprost na symbol: przykładem 
swoim mówił, że rasa ludowa sposob­
na jest, by czynnie włączyć się w pol­
ski zbrojny ruch wyzwoleńczy, a na 
tej przecież wierze, jak na kotwicy, 
spoczywały przez wiek zgóra wszyst­
kie nadzieje powstańcze. Cóż za po­
ciągające zadanie dla podjadków: 
gdyby tak ten znak i symbol podko­
pać i obalić! Nastręczyła się do tego 
dogodna sposobność.

Dostarczył jej jeden z radykalnych 
publicystów jeszcze z czasów wielkiej 
emigracji, Wiktor Hełtman. On to w 
r. 1838 opowiedział zasłyszaną skądś, 
iak sam przyznane, „mało komu wia­
domą“ gadkę o tem, że Głowacki — 
za bohaterstwo mianowany przez Ko­
ściuszkę oficerem i uwłaszczony. — 
powróciwszy po wo'nie do swej za­
grody, miał być znowu pociągnięty 
przez dzicd’ica do pańszczyzny: po­
nieważ zaś buntował się przeciwko tej 
samowoli pańskiei, dziedzic oddał go 
Austrjakom w rekruty.

Skąd Hełtman zaczerpnął tę wia­
domość, tego się odeń nie dowiemy; 
nie popart jej i nie dowodzi! niczern, 
nie powołał się na żadne świadectwo, 
zaręczał tylko go’osłownie, że wiado­
mość jest „rzetelna“ i nie omieszka! 
jej krzewić w miarę sil. powtarzając 
raz no raz w swych publikacjach. Rzu­
cił ją na wiatr, a ten doniósł ją aż do 
naszych czasów.

Plotka Heltmana przyjęła się, za­
kwitła i wyowocowała w dzidach li­
terackich ostatniej dobv; tą drogą ro­
zeszła sie szeroko. Przejął ją miano­
wicie jeden z miodach i — co praw­
da. to prawda — zdolnych powieścio- 
pisarzy, nodszvwa;acy swój talent 
grubo pasja, radykalizmu społecznego. 
Autor „Kord'ana i chama“, L. Krucz­
kowski, podchwycił inform.acłę Helt­
mana, dodał jei smoku artystycznego 
i rozg’osił- w rowicści lego opowiada 
ja podrostkowi wielkiemu były żoł­
nierz kościuszkowski, uodówczas żan­
darm obwodowy z Kalisza, a opowia­
da dła przestrzeżenia chłorca tym od­
straszającym przykładem kary słusz­
nej za hardość i za nierosluch. Mniej­
sza nakazie o literacka inscenizacię o- 
nowiadania. Obchodzi nas głównie to, 
że Kruczkowski przyłął relac’ę Helt­
mana za debrą moneto. Uczynił to ze 
skwanliwością i niefrasobliwością 
k.rvtyczną aż zdumiewaiącą u autora, 
który w przedmowie do swej powieści 
szuka chluby stad, że nie uplótł je.i z 
fikcji, ale zmontował Pilnie i wiernie 
z autentycznych materjalów historycz­
nych.

Na tem sie wszelako jeszcze nie 
skończyło wskrzeszenie hetlmanowcj 
plotkL Z drugiej już ręki pochwycił tą

sensacyjną „rewelację** Inny młody 
literat i wziął ją za wątek dla osobne­
go utworu poetyckiego. W poemacie 
W. Skuzy p. t. „Kumać“ *) niedość, że 
pokazano żałosny koniec bonatera 
zpod Racławic, wcielonego po niewoli 
w austr.ackie szeregi, ale wystawiono 
go znowu jako odstraszający przy­
kład. do czego wiodło chłopa „kuma­
nie się“ z panami oraz z organizowa­
ną jirzez nich sprawą wybicia się na­
rodu na wolność. Nie dziw, że autor 
„Kordjana i Chama*, rad z takiego u- 
czucia i sojusznika, pospieszył zale­
cić poemat „rewizjonistyczny“ o Gło­
wackim w cieplej przedmowie.

Jak widzimy, jest w tem szaleń­
stwie metoda, jest i upór. Ale zato 
rozwagi ni sumienności krytycznej 
ani odrobiny. Rozsiewców plotki o 
Głowackim, „gemajnie“ austrjackim, 
nie zajęło ani przez chwilę, że była 
ona przedmiotem uwagi uczonego hi­
storyka, że zbadał ją i uchylił przed 
kilkudziestu laty T. Korzon, nie byli 
ciekawi źródłowych studjów biogra­
ficznych o Głowackim, ogłoszonych 
dawno przez F. Rybarskiego i St. 
Sclinur - Popławskiego. Jużcić, poco 
sobie psuć efekt i niszczyć atut.

Poznanie istotnej prawdy histo­
rycznej o losach Bartosza-Głowackie- 
kiego umożliwił nam ostatnio Zyg­
munt, Lasocki. W osobnej broszurze 
pt. „O chłopskim bohaterze zpod Ra­
cławic“ (19341 zgromadził on ze źródeł 
drukowanych i z archiwów parafal- 
nych (szczególnie ważny akt małżeń-

*) Z tradycji rzędowi ckiej wiadomo, że 
Bartosz miał wsłoeki przydomek „kuman" 
Poeta zrobił z tego ..kumacza“, by zazna­
czyć że już sąsiclzł mieli Bartoszowi za 
złe zadawanie się z panami. Jest to oczywi­
ście licencja poetycka, — jak widzimy, nie 
bez intencji.

Zabawa odbędzie się w„Adrji“. Sądząc 
z lat dawnych, powodzenie zapwnione.

Żeby tylko nie było atrakcji, bo ich 
nikt nie respektuje.

27 stycznia.
Darujcie Państwo, lecz o tem, co 

najciekawsze: o Goringu — nic nie 
wiem. Wiem, że przyjechał, wiem, że 
towarzyszy mu ambasador Lipski, 
wiem, że udał się do Białowieży. Przy­
puszczam, że zabawi w Polsce najwy­
żej trzy dni, bo do tego czasu polowa­
nie dyplomatyczne się skończy.

Kto tam z nim strzela i do jakich 
zwierząt — nikt nie wie. Ale to jest 
chyba polowanie na grubszą zwierzy­
nę.

«
O tem wszystkiem będzie szeroko 

i dużo niebawem mowy. Już w piątek 
pierwszego lutego, a wtedy minister 
Beck wygłosi swoje exposé. Po dwu 
latach.

Ciekawe, co powie. Dotąd zabierał 
glos parę razy. Można mieć pojęcie o 
jego stylu. Mówi krótko, kwieciście, 
symbolicznie, ogólnikowo, barokowo. 
I sprytnie. Bo w powodzi słów trudno 
jest wyłapać istotę rzeczy, tak umie 
ukrywać swe myśli.

Jest to trochę nawrót do dawnej, 
przedwojennej dyplomacji. Wtedy 
także dużo się pisało własnych domy­
słów i przypuszczeń, mówiło się ogród­
kami, a co w rawie piszczało, do tego 
— zasię innym.

Stawiaj, jak chcesz i traf szczęśli­
wie.

«
Od 1 lutego zacznie wychodzić w 

Warszawie nowe pismo codzienne 
Nazywać się będzie „Dziś“. Kosztować 
10-groszy. Nowy ten dziennik poran­
ny opierać się będzie o Unję Pracow­
ników Umysłowych. Pokrój będzie 
miał „sanacyjny“. Kierownictwo re­
dakcji obejmie Stefan Gacki, jeden z 
głównych kierowników ruchu zawo­
dowego pracowników umysłowych.

«
Dziennikarze wybrali sobie dobry 

termin na swój bal. Pierwszy luty. To 
znaczy: forsa jest: piątek, więc przed 
dwoma świętami. Można się wyspać 
Bal zapowiada się dobrze, bo będzie 
dyplomacja, koła polityczne i arty­
styczne i — snoby o pełnym trzosie.

Przy chorobach krwi, skórnych | 
nerwowych osiągamy przy stosowaniu 
naturalnej wody gorzkiej Franciszka 
Józefa regularne funkcjonowanie na­
rządów trawienia. Zalecana przez lek.

Tg 162.

stwa córki Głowackiego z r. 1810 w 
parafji Koniusza, gdzie mowa o śmier­
ci ojca) dokumenty współczesne, mó­
wiące wyraźnie, że Wojciech Bartosz- 
Głowacki z Rzędowic zginął w r. 1794 
w bitwie pod Szczekocinami, a więc 
oczywiście nie mógł potem służyć w 
szeregach austrajckich. Autor podał 
teksty owych dokumentów, dołączył 
do nich dane z dawnej i dawno zano­
towanej tradycji miejscowej, wszyst­
kie, zgodne co do mie.sca i okoliczno­
ści śmierci glowackiego. Słowem, cala 
„sensacyjna*" sprawa wyjaśniona tam 
została przez autora raz jeszcze do­
wodnie i dostatecznie.

Dostatecznie dla krytycznego i nie- 
uprzedzonego czytelnika. Czy dosta­
tecznie dla niefortunnych epigonów 
Heltmana? Czy publikacja p. Lasoc­
kiego wyrwie z ust i zpod piór dema­
gogicznych literatów plotkę o hanieb- 
nem obejściu się dziedzica z chłopskim 
bohaterem kościuszkowskim? Można­
by mieć wątpliwość.

Nietylko dlatego, że nie brak nam 
innych przykładów hulającego po 
Polsce uparcie i bezkarnie, załganego 
teroryzmu „rewizjonistycznego“, ła­
komego na efektowne (mniejsza, żo 
rzekome) obalanie stwierdzeń, ma ą- 
cych walor prawdy. Nietylko. Przede­
wszystkiem dlatego, że wersja o ha­
niebnej krzywdzie Głowackiego jest 
dogodnym atutem w sprawie założo­
nej, jak się u wstępu rzeklo, szerzej 
i głębiej, prowadzonej zawzięcie, ze 
zdumiewającym uporem, i to nie jed- 
nemi. bynajmniej rękami. Już wiemy, 
że celem głównym tej planowej akcji 
podjadków jest starganie nawet tej 
słabej, jaka została, tradycji historycz­
nej ¡udu polskiego.

Czyja to zaś sprawa, komu i dla­
czego leży na sercu, — tego chyba 
palcem pokazywać nie trzeba.

STANISŁAW PIGOŃ.

„Sanacja“ w Gdyni 
w rozsypce

Gdynia, 28 stycznia.
W wyłącznej domenie „sanacji“, za 

jaką według prasy „sanacyjnej“ ucho­
dziła Gdynia, — doszło do rozłamu. 
Na ostatniem zebraniu rady grodzkiej 
B. B. w Gdyni w sposób bardzo ostry 
wystąpił komisarz rządu p. Sokół, 
piętnując „karierowiczów o malej 
wartości moralnej"*, którzy zdołali 
opanować szczyty organizacji partyj­
nej w Gdyni. Wzajemne zarzucanie 
sobie kar, erowiczowstwa było już 
przed tem zebraniem przedmiotem 
szeregu kłótni między miejscowymi 
„sanatorami“.

Nowy zarząd, jaki wspomniane ze­
branie wyłoniło, musiał widocznie 
składać się z elementów, tak ujemnie 
kwalifikowanych przez komisarza So­
kola. Nadeszła bowiem do Gdyni wia­
domość, że wybrany zarząd nie został 
zatwierdzony przez władze wojewódz­
kie B. B. i równocześnie zamianowa­
no zarząd komisaryczny. Na czele za­
rządu mianowanego stanął dyrektor 
B. G. K. Grabowski, zajmując miejsce 
dyr. Kawczyńskiego z gdyńskiej izby 
handlowej.

Jak zapewniają, zarząd wojewódzki 
działał na podstawie kategorycznego 
żądania Związku Legionistów, który 
wypowiedział walkę wszystkim niepo­
żądanym elementom. W związku z 
tem cz’onkowie B. B. w Gdyni, rekru­
tujący się przeważnie z oportunistów, 
poszli w zupełną rosypkę. Rozsypkę 
potęguje fakt, że nikt nie wie, gdzie 
właściwie znajdują się ortodoksi, 
gdyż przedtem iuż znane byłv uprze­
dnia Torunia do szeregu osób, które 
leszcze nie uchodzą za potępione 
Między zaś potępieńcami zna-duje się 
cały szereg osób na terenie Gdyni 
rzeczywiście wpływowych, które, wo­
bec posiadanych nieraz odznaczeń 
uważają się za zasłużone. Ci „pote^ 
pieńcy“ urządzają zebrania, konferen­
cje, konwentykle, które robią coraz 
to większe zamieszanie.

Wojewódzkim władzom B. B. w 
Toruniu nie będzie łatwo zlikwidować 
te wszystkie fermenty, które o^r-^ły 
także wszystkie miejscowe przybudów­
ki partyjne, (p) *



WIADOMOŚCI POTOCZNE
Kalendarr i rym.-kat 

środa: Martyna i Lud-

M
wika

Czwartek: Piotra w.

Kalendarz słowiański 
Środa: Zdzisława 

Czwartek: Dobrogniewy 
Słońca: wschód 7,3!)

zachód 16.34
___________ Długość dnia 3 godz. 55 m.
Księżyca: wschód 4,15 zachód 11,15

Faza: i dzień przed nowiem.
Stan pogody według spostrzeżeń Instytu­

tu Meteorologicznego Uniw. Pozn.: 
Wtorek, godz. 7 rano. Temperatura 
powietrza umiarkowana minus 1 st. 
Cels. Ciśnienie atmosferyczne u- 
miarkowane 753 mm. Pochmurno 
Wiatr pół.-zachodni. — W ub. dobie 
temperatura najwyższa plus 2 st. C., 
najniższa minus 1 st. Cels.

Stan wody w Warci* według notowan In 
spekcji Dróg Wodnych w Poznaniu: 
dziś plus 0,24 mtr.

— * Nowi absolwenci szkoły budow­
nictwa. Dyplom w państw, szkole bu­
downictwa na wydziale rob. inż. złożyli 
nast. słuchacze: Andrzejewski Bogusław 
Bydgoszcz, Andrzejewski Edm., Poznań, 
Biermann Jan — Chełmża. Całka Jan —- 
Poznań, Dobrzycki Michał — Łódź, Dudek 
Leon — Szamotuły, Faifer Alojzy — Po­
znań, Kania Józef — Opole (Niemcy), Ko­
ściuszko Michał — Kutno, Kużdowicz 
Stefan — Poznań. Lamprecht Teodor 
Witaszyce (Ostrów Wlkp.), Majecki Jó­
zef — Zduńska. Wola, Panin Jan — Kowel 
(Wołyń), Pruchniewski Stanisław — Sko­
ki (Wlkp.), Przybylski Aleksander — 
Buk (Wlkp.), Przybyła Stanisław — Po­
znań, Spychała Bernard — Poznań. Woj- 
tyniak Marjan — Poznań, Wysocki Zyg­
munt — Kutno i Zastawa Nikodem -- 
Słupca (Konin).

— * Ślub. W dniu 26 hm. pobłogosła­
wił ks. prób. Tomiak w kościele garnizo­
nowym w Poznaniu związek małżeński 
pomiędzy p. Stefanem Jesionkiem, kapi­
tanem W. P. 55 p. p., a obecnie w K. 0. P. 
na Wołyniu, znanym jako organizatora 
powstania poznańskiego w latach 1918-19 
oraz obrońcą Lwowa w szeregach 1. p. 
Strzelców Wlkp.. a p. Bronisławą Alicją 
Andrzejewską z Poznania. Do uświetnie­
nia uroczystości przyczyniły się fanfary 
orkiestry 15 p. Ułanów pod batutą kapel­
mistrza por. Dzidka. Gości weselnych 
podejmowali staropolską gościnnością ro­
dzice panny młodej. Szczęść Boże Młodej 
Parze!

— * Ostrzeżenie. Na terenie miasta 
Poznania zbiera kilku osobników datki 
na stanicę harcerską. Zarząd Okręgu 
Wielkopolskiego Z. H. P. zaznacza, że nie 
upoważniał nikogo do zbierania składek 
względnie darów na powyższy cel i prosi 
uprzejmie o podanie niepowołanych osob­
ników w ręce policji. — Równocześnie 
komunikuje się, że w swoim czasie zwróci 
się Zarząd Okręgu Wlkp. Z. IŁ P. do spo­
łeczeństwa, celem poparcia akcji budowy 
„Domu Harcerskiego“ w Poznaniu, przy- 
czem kwestarze otrzymają odpowiednie 
upoważnienia władzy administracyjnej o- 
'raz Zarządu Okręgu Wlkp. Z. II. P.

— * Zderzenie tramwaj« z wozem pie­
karskim. Na rogu ul. Wielkiej i Kramar­
skiej na Starym Rynku, zderzył się 
tramwaj linji 6 z jednokonnym wozem 
piekarskim, którym powoził p. Ludwik 
Nowak z Zegrza. Wskutek zderzenia, przy 
tramwaju uszkodzona została blacha, a 
przy wozie wykrzywiła się przednia,oś.

— • Rozbicie okna wystawowego. W
poniedziałek pod wieczór nieznany do­
tychczas osobnik rozbił szybę wystawową 
w składzie obuwia firmy Rozmarynowicz 
na Starym Rynku. Dochodzenia w celu 
ustalenia sprawcy wszczął komisarjat I.

— * Z balu Młodzieży Wszechpolskiej. 
Wskutek pomyłki zecera w sprawozdaniu 
z wieczorku reprezentacyjnego Młodzieży 
Wszechpolskiej podano mylnie, że tańce 
prowadził p. J. Sawiak. Tymczasem tań­
ce prowadził członek Młodzieży Wszech 
polskiej p. Jerzy Sawicz.

I POZNAŃSKIEGO
— UJĘCIE SPRAWCÓW KRADZIEŻY. 

Jak już donosiliśmy, w dniu 21 hm. kilku 
osobników ostrzeliwało się po dokonaniu 
kradzieży w młynie p. Stanisława Rumie- 
n:eckiego w Braciszewie. w czasie, gdy 
młynarz usiłował im odebrać zboże. Zło­
dzieje zbiegli na rowerach, zabierając o- 
koło 10 ctr. zboża. Jako głównych spraw­
ców ujęła policja w tych dniach Stefana 
Małeckiego, Józefa Ryczkowskiego, Karola 
Mączkowskiego, Andrzeja Kwiatkowskie-

Walne zebranie urzędników 
poznańskiego samorządu wojewódzkiego

Obrady odroczono do iO lutego

W ubiegłą, niedzielę obradowa­
ło w Poznaniu doroczne walne zebra­
nie delegatów stowarzyszenia urzę­
dników poznańskiego samorządu wo­
jewódzkiego w Poznaniu.

Na intencję obrad odbyło się w ko­
ściele św. Kazimierza przy ul. Bydgo­
skiej nabożeństwo, które odprawił ks. 
radca Bolesław Sulek, dyrektor woje­
wódzkiego zakładu głuchoniemych, w 
asyście ks. Balcerka. prefekta woje­
wódzkiego zakładu dla ociemniałych 
w Bydgoszczy i ks. Mnichowskiego, 
prefekta wojewódzkiego zakładu dla 
głuchoniemych w Poznaniu.

Po nabożeństwie podniosłe kazanie 
wygłosił ks. radca Sulek i poświęcił 
figurę św. Franciszka Salezego, patro­
na głuchoniemych. Piękną rzeźbę w 
drzewie wykonaną przez artystkę 
rzeźbiarkę p. Pajzderską, fundowało 
stowarzyszenie urzędników poznań­
skiego samorządu z okazji 15-lecia ist­
nienia organizacji, jako widomy znak 
łączności z władzami poznańskiego 
samorządu wojewódzkiego i przez 
wdzięczność dla rektora wspomniane­
go kościoła, w którym z okazji róż­
nych uroczystości odbywają się nabo­
żeństwa.

Obrady rozpoczęły się następnie w 
auli wojewódzkiego zakładu dla głu­
choniemych. Zagaił je przemówieniem 
powitalnem prezes stowarzyszenia p.

Fałszywy doktór i panna na wydaniu
W dniu wczorajszym w wydziale 

odwoławczym sądu okręgowego znala­
zła się ciekawa rozprawa. Na lawie o- 
skarżonych zasiadł Szapsio Dąb, prze­
bywający obecnie w więzieniu w Łę­
czycy, skazany przez sąd grodzki w Po­
znaniu na 6 miesięcy więzienia za o- 
sz listwo.

Szapsio Dąb przyjechał do Pozna­
nia. gdzie zapoznał się z panną na wy­
daniu p. X. Przedstawił się jej, jako 
doktór praw z ukończonemi studjami 
w Anglji. Poznanej pannie opowiadał 
długo o swoich posiadłościach leżą­
cych na Kresach. Dłuższa znajomość 
zbliżyła ich. tak że zaczęli występować 
jako narzeczeni. A gdy p. Szapsio Dąb 
chclał jechać rzekomo do swych dóbr 
na Kresach Wschodnich dla załatwie­
nia spraw, kochliwa panna nie chcia- 
ła go puścić. Zaczęła pokrywać za 
niego nawet rachunki, byle pozostał.

go i Stefana Cieślewicza z Obory pod 
Gnieznem. (R-r)

— O NAMOWĘ DO ZABÓJSTWA Za­
trudniona u Niemca Emila Krtigela w Ka­
mieńcu w r. 1934 jako służąca. Józefa 
Laskowska, porodziła dziecko płci mę­
skiej, którego ojcem był wspomniany 
Krugel. Laskowska zabrała dziecko do 
domu swych rodziców, a Krugel, odwie­
dzając ją, miał obiecywać matce wypłace­
nie 500 złotych, jeżeli pozbawi ona dziec­
ko życia. Kriigela ujęto i odstawiono do 
dyspozycji władz sądowych. (R-r)

— JARMARK. W środę dnia 6 lutego 
r b. odbędzie się w Wieleniu nad Note­
cią jarmark kramny, na konie, bydło i 
trzodę chlewną.

Kronikakrafoszyńslca
— BAL CZERWONEGO KRZYŻA W 

KOŹMINIE. Oddział P. C K. w Koźminie 
nabył samochód sanitarny marki „Fiat“ 
i chcąc uporać się z ciężarem spłaty, u- 
rządza 10 lutego imprezę dochodową p. t 
„Wieczorek karnawałowy“. Komitet 
składający się ze sprężystych pracowni 
ków, zapowiada dużo atrakcyj, bardzo po­
mysłowych, m. in. bajkowe dekoracje i 
jazz-band 17 pułku ułanów z Leszna. Nie­
wątpliwie zachęci to wszystkich do przy­
bycia, ze względu na tani wstęp i dobrze 
zapowiadającą się zabawę.

KronikalesjECzjrńska^
— WYSTĘP CHÓRU DANA. Nie­

zwykłą atrakcja czeka nasze miasto dnia 
3 lutego, gdyż na dzień ten zapowiedział 
swój przyjazd znany chór Dana z War­
szawy. Występ ten budzi zrozumiałe 
zaciekawienie. Chór Dana wystąpi w 
naszem mieście jedyny raz dnia 3 lutego 
na sali „Sokolą“. Bilety wcześniej na 
być można w kiosku „Lot“ w gmachu 
Urzędu Pocztowego.

Bederski i wręczył staroście Begalemu 
dokumenty, odnoszące się do darowi­
zny figury św. Franciszka Salezego 
dla kościoła św. Kazimierza. Przema­
wiali następnie liczni mówcy, m. in. 
p. starosta krajowy Begale, marszałek 
sejmiku p. Milczyńskt, prezes związku 
urzędników państwowych inż. Le- 
szczy ński.

Marszalkiem zebrania wybrano 
dyr. wojewódzkiego zakładu dla o- 
ciemniałych w Bydgoszczy p. Józefa 
Menela, a na zastępcę powołano p. dr. 
WęCewicza, prymarjusza wojewódz­
kiego zakładu psychjatrycznego w O- 
wińskach. Na sekretarzy powołano 
pp.: Padalaka i Olejnika.

Referat n. t. projektów poszczegól­
nych ustaw dla pracowników samo­
rządowych wygłosił prezes rady na­
czelnej związków pracowników samo­
rządowych R. P. p. Antoni Pacholczyk 
z Warszawy. Wybrano 5 komisyj, a 
mianowicie: wniosków, mandatową, 
regulaminową, finansowo-budżetową i 
komisję-matkę, która przygotować 
miała skład zarządu i poszczególnych 
komisyj.

Obrady przeciągnęły się do godz. 
21,30. Komisje wprawdzie ukończyły 
swe prace, jednak z powodu wyjazdu 
licznych delegatów obrad nie można 
było dokończyć z pow'odu braku quo­
rum Wskutek tego obrady walnego 
zebrania odroczono do 10 lutego.

W czasie tej miłosnej idylli Szapsio 
Dęb przyznał się swej narzeczonej (ka­
toliczce), że jest Żydem. Narzeczona 
jednak kwestję tę postanowiła pozo­
stawić do rozstrzygnięcia przyszłości. 
Zaczęto poważnie układać plany ślubu. 
Panna wpłaciła Szapsiowi Dębowi kil­
ka set ziotych na kupno sypialni Dok­
tór Szaps.o Dąb znikł jednak z pie­
niędzmi. Panna nie mogła go znaleźć. 
Znalazła go jednak policja. I tu wy­
szły na jaw sensacyjne okoliczności. 
Okazało się, że Szapsio Dęb jest noto­
rycznym przestępcą, czerpiącym do­
chody z przestępnej działalności, żad­
nego tytułu naukowego nie ma, a An­
glji w życiu na oczy nie widział. Sąd 
grodzki w Poznaniu wziął w obronę 
przedstawicielkę płci pięknej.Poznania 
i wymierzył mu karę fi miesięcy wię­
zienia. Sąd odwoławczy wyrok ten za­
twierdził. M

— BAL MASKOWY ..SOKOLIC“. Do 
rocznym zwyczajem odbędzie się dnia 2 
lutego bal maskowy „Sokolic“ na sali 
„Sokola“.

Kronika monileńska
— POŻAR. W Krzekotowie, pow. Mo­

gilno, w zagrodzie rolnika Wojciecha Głę- 
bowskiego wybuchł pożar, który strawił 
stodołę i narzędzia rolnicze. Przyczyny 
pożaru nie ustalono, (mm.)

_ Z DZIAŁALNOŚCI OGRODNIKÓW 
W lokalu p. Iilessy w Mogilnie odbyło się 
onegdaj walne zebranie Tow. Ogrodni­
ków. któremu przewodniczył przy licz­
nym udziale członków i gości p. Antoni 
Baranowski. Nowy zarząd wybrano w 
następującym składzie pp.: A. Baranow­
ski — prezes. Festykowski -— wiceprezes, 
Dziennik —- sekretarz. Liszka — skarbnik 
do komisji rewizyjnej wybrano pp. Kor 
kowskiego I Wnlczaka. Ławnikami pp. 
Tuczyńskiego i Rembiałkowskiego. (mm.)

— ZLIKWIDOWANIE SZAJKI ZŁO 
DZIEJSKIEJ. Na terenie pow. mogileń­
skiego i żnińskiego nieuchwytna szajka 
złodziejska od dłuższego iuż czasu doko­
nywała licznych kradzieży z włamaniem. 
W dniu 21 bm. wpadla policja mogileń­
ska na trop złodziei. Ujęto A. Białkow­
skiego ze Strzelna i Zagórnego, bez sta­
łego miejsca zamieszkania. Jako pase­
rów aresztowano Jana Gronowskiego ze 
Strzelna Tętnowskiego z Dębowa, pow 
mogileński, Janinę Glińską. Agnieszkę 

Tomaską ze Strzelna i Kazimierza Hof­
mana. U aresztowanych znaleziono więk­
szą ilość rzeczy, pochodzących z kradzie­
ży, m. in. futro damskie wartości 2 tys. 
złotych, ukradzione p. Baranowskiej z 
Mogilna. Szajkę złodziejską osadzono w 
więzieniu w Mogilnie, (mm.)

— WALNE ZEBRANIE SOKOLA“. — 
Tow gimn. „Sokół“ w Strzelnie odbyło o- 
statnio swoje doroczne walne zebranie z 
współudziałem prezesa okręgowego dyr. 
K. Ziętowskiego. naczelnika Radzińskiego 
i sekretarza E. Foellehera. Zebraniu prze 
wodniczył ptezes okręgowy, p. dyr. Zię

towski. Gniazdo liczy obecnie około 100 
członków. Po udzieleniu ustępującemu 
zarządowi absolutorium dokonano wybo­
ru nowego zarządu, który tworzą pp : 'V. 
Płócienniczak, J. Trzecki i Jan Oborski. 
Do komisji rewizyjne) wybrano pp.: W. 
Trzeckiego, dyr K Georgego i E. Budzyń­
skiego Odśpiewaniem „Roty" zakończono 
zebranie, (sc.)
STRZELNO

— ZEBRANIE N. O K. W ub. niedzie­
lę na sali p. Scheffsa odbyło się zebranie 
Nor. Organizacji Kobiet. Referat p. L 
.Rozwój sekciarstwa w współczesnej 
Polsce“ wygłosił jeden z sympatyków or­
ganizacji. (ss)— Z RUCHU TOWARZYSTW W’ ub. 
poniedzinlek odbyło się tu walne zebranie 
Stów. Kobiet Katolickich, któremu prze­
wodniczył ks. asystent Czerniak Nowy 
zarząd tworzą: I Strzelecka — prez. L. 
Boeschówna — sekr.,. I. Kasprowiczów- 
na — skarb, (ss)

Kronika nowotomyska

— WALNE ZEBRANIA. W niedzielę 
20 bm. odbyło się w lokalu p Boniowei w 
Opaienicy roczne walne zebranie Tow. 
Przemysłowo - Rzemieślniczego, połączo­
ne z obchodem 45 lecia istnienia Towa­
rzystwa. Zebraniu przewodniczył prezes 
p. Stanisław Borowski. Imieniem prasy 
narodowej złożył życzenia p. Primke. — 
Uroczystość zakończono herbatką. — 
ub. niedzielę odbyło się przy licznym u- 
dziale członków walne zebranie miejsco­
wego Kola L. O P P. Obradom przewod­
niczył p burm. Respondek. Nowy zarząd 
tworzą pp. dr. II. Liciński — prezes, inż. 
Retinger, burm. Respondek, Primke i 
Wojciechowski — wiceprezesi. Woźniak 
— sekretarz. M. Hofman — zast.. H. Jan­
kiewicz — skarb, Melcer — zast.. oraz 
pp.: Drąźkiewicz K. Korowski. St Płoch 
i Er. Sledzikowski. — W domu katolic­
kim odbyło się w ub. niedziele walne ze­
branie Kat. Stow Młodzieży żeńskiej, któ­
re zagaiła prezeska p Daszkiewiczówna. 
Walnemu zebraniu przewodniczył ks. 
Bieieźewski. Po udzieleniu ustępującemu 
zarządowi absolutorium, wybrano nowy 
zarząd w następującym składzie: Pef. 
Daszkiewiczówna — prezeska, P. Wifa- 
jewska «— wiceprezeska. J Walkowska — 
sekr.. Z. Zielonackn — zast., II Smierz- 
chalska — skarb.. M. Gburówna — goso> 
dyni, Z. Drążkiewiczówna — bibij. i W. 
Wierkiewiczówna — naczelniczka (op)

— WYRODNA MATKA. W dniu 23 b. 
m. znaleziono w rowie nod mostem kole­
jowym nad torem do Zbnszynia zwłoki 
noworodka płci męskiej Policja jest już 
na tropie wyrodnej matki, (op'

_ OSOBISTE W dniu 22 bm odbył 
się ślub sekretarza miejskiego p. Czesła­
wą Bułeckiego z p Marta Boniówna. op) 

- Z STATYSTYKI BEZROBOTNYCH.
Ostatnio otrzymało wypowiedzenie pracy 
w miejscowej cukrowni 90 pracowników. 
W ten sposób stan liczebny bezrobotnych 
w Opaienicy podwyższył się do liczby 
760 osób, (op)

Kronika obornicka
— Z SALI SĄDOWEJ. Sąd grodzki 

w Obornikach skazał Leona Karolczaka 
z Kowanówka za fałszywe oskarżenie le­
śniczego Kaszkowiaka na 3 miesiące are­
sztu i 30 zł grzywny. — Mariana i Włady­
sława Muszyńskich za kradzież drzewa 
na 50 zł grzywny, (ko)

— WIZYTACJA. W tych dniach wizy­
tował ubezpieczalnię społeczną w Oborni­
kach wiceminister opieki społecznej p. 
Jastrzębski, (ko)

— PRZEDSTAWIENIE. Kat. Tow. 
Rob. Polskich urządziło 20 bm. u p. Klaso­
wej przedstawienie amatorskie p. t. ..Lu­
stracja pana wójta“ i .Bogata wdowa“.

— ZEBRANIIE. W ub niedzielę od­
było się w szkole powszechnej pod prze­
wodnictwem ks. prób. Szymańskiego rocz­
ne walne zebranie Stów. Mł Polek. Po 
udzieleniu ustępującemu zarządowi ab­
solutorium wybrano nowy zarząd w na­
stępującym składzie: St. Knndulska — 
prezeska. S. Bukowska — wiceprezeska, 
A. Grządzielska — sekr., H. Ratajczaków- 
ną — zast. M. Choiewianka — skarb„ 
I Kruegerówna — bibij.. Z. Kandulska — 
nacz., St, Weigertówna — gospodyni — 
W niedzielę 20 bm. odbyło się tu pod 
przewodnictwem radcy miejskiego p Ed­
munda Dondnjewskiego walne zebranie 
ochotniczej straży pożarnej. Nowy za­
rząd ukonstytuował się jak następuje: B. 
Kłos — nacz., K. Lewandowski — pod- 
naczelnik. L. Kosmowski — gospodarz 

E. Mroczyński — sekr., St Maodziński — 
zast.. L Budzyński — skarb W wolnych 
głosach wygłosił insp. zakładu Wzaiem- 
nych Ubezpieczeń referat o ubezpiecze­
niu członków w kasie pośmiertnej — 
W dniu 19 bm. odbyło się w strzelnicy

Agenturę „Kurjera Poznańskiego“

w Kaźmierzu
obejmuje z dniem 1 lutego
p. Stefan Kaniecki

(skład papieru)
Abonament za łuty prosimy wpła 

cać w nowej agenturze.
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plenarne zebranie Tow. Powst. i Woja­
ków, połączone z łamaniem opłatka. Uro­
czystość zaszczycili swoją obecnością ks. 
prób. Szymański i ks. wik. Banaszak, (ko)

Kronika ostrzfeszowska
— KONDUKTOR ZRANIONY ODŁAM­

KIEM WĘGŁA. Na szlaku Ostragóra— 
Ostrzeszów zraniono w głowę w okolicy 
oka konduktora pociągu węglowego Sta­
nisława Bartosia. P. Bartosia uderzono 
kamieniem, wzgl. odłamkiem węgla. W 
wyniku dochodzeń, jako sprawcę poranie­
nia p. Bartosia ujęto Feliksa Kowalskie­
go który przyznał się do czynu. Kowal­
skiego i jego 6 wspólników odstawiono do 
dyspozycji władz sądowych, (kl)

Kronikapaw^jioznańskiego^

SWARZĘDZ
— Z ŻYCIA ŚPIEWAKÓW. Koło śpie­

wu jm. Dembińskiego przygotowuje z 
wielkim nakładem pracy wystawienie 
„Sonetów Krymskich“. Lekcje odbywają 
się w poniedziałki i wtorki w sali Hotelu 
Polskiego Poza tern w dniu 3 marca 
Kolo wystawi przedstawienie amatorskie 
p t. „Nasi w Ameryce".

— WALNE ZEBRANIE MŁODZIEŻY. 
W niedzielę 20 hm. odbyło się walne ze­
branie K. S. M. M. któremu przewodni­
czył ks: asystent Wawrzyniak. Po ob­
szernych sprawozdaniach udzielono ustę­
pującemu zarządowi absolutorium. Nowe 
kierownictwo tworzą: Jaśkowiak — pre­
zes St. Dytkiewicz — sekr., K Nowacki — 
skarb.. L. Konieczny — naczelnik. Po 4- 
godzinnych obradach pieśnią „Wszystkie 
nasze dzienne sprawy“ zakończono ob­
rady. (fz)
Krotnika raw teka

— JARMARK. Dnia 5 lutego odbę­
dzie się w Jutrosinie jarmark na konie, 
bydło i towary kramne.

—Z ŻYCIA K. S. M. Katolickie Sto­
warzyszenie Młodzieży Żeńskiej w Wą- 
grówcu odbyło onegdaj swoje doroczne 
walne zebranie, któremu przewodniczyła 
prezeska Kapsówna. Po wysłuchaniu 
sprawozdań ustępującego zarządu, wy­
brano nowy w następującym składzie: 
L, Kośmidei ów na — prezeska. Szuderów- 
na — sekretarka i naczelniczka. Mru- 
kówna — skarbniczka. Pieclpwiaków- 
na — biblj. Komisję rewizyjną tworzą: 
Tojarska, Kujawianka. I.orczykówna — 
Życzenia pomyślności w pracy złożył ze­
branym ks. radca Suszczyński. (wiń

- OSZUŚCI GRASUJĄ. W Łoskoniu 
Starym pojawił się przed kilku dniami 
pewien osobnik, podający się za akwi­
zytora obligacyj pożyczek państwowych 
Wspomniany osobnik usiłował wyłudzić 
od gospodarza Antoniego Kosmowskiego 
w Łoskoniu Starym obligacje państwowej 
pożyczki na sumę 1 ICO złotych, obiecując 
w zamian za te papiery wręczyć Tcjolą. 
rówki i inne papiery wartościowe. Po­
wiadomiona o wypadku policja wszczęła 
dochodzenia, w wyniku których areszto­
wano w Poznaniu jako sprawcę tych nie­
uczciwych manipułncyj pożyczkowych 
niej. Bolesława Fabiszewskiego, zam. 
przy ul. Woźnej 1 (ss'

— Z KARTY ŻAŁOBNEJ. W niedzie­
lę 20 bm. odprowadzono na miejsce 
wiecznego spoczynku zwłoki śp Heleny 
Walterowej w Skokach. Kondukt ża­

łobny prowadził ks. prób Zamyslowski 
Ostatnią przysługę oddały śp. Zmarłej 

miejscowe organizacje. Zmarła znana 
była bowiem z swej pracy społecznej 
na tut. terenie, (ss)

— WALNE ZEBRANIA W niedzielę 
20 bm. odbyło się w Łopiennie waine 
zebranie Tow. śpiewu pod wezw. św. 
Cecylji. walne zebr. Katolickiego Stów 
Młodzieży męskiej i żeńskiej, oraz walne 
zebranie Tow. Weteranów Powstań Na 
rodowych z r. ISIS 19. (łj)

Sprostowanie
Starostwo grodzkie w Poznaniu 

przesyła nam następujące sprostowa­
nie: W związku z notatką p. t. „Pota­
jemna, mennica przy ul. Patrona Jac­
kowskiego“ umieszczoną w numerze 
577 proszę o zamieszczenie następują­
cego sprostowania.

Nieprawdą jest, jakoby posterunko­
wy Wiszniewski nakłaniał Zandeckie- 
go do fałszywych zeznań, natomiast 
prawdą jest, że posterunkowy Wi­
szniewski Zandeckiego nie nakłaniał 
do fałszywych zeznań.

Nieprawdą jest, jakoby post. Wi­
szniewski usiłował zniewolić żonę Zan­
deckiego, natomiast prawdą jest, że 
post. Wiszniewski z żoną wymienione­
go wocóle nie utrzymywał żadnych 
stosunków.

Zamieszczając powyższe sprostowa­
nie stwierdzić musimy, że chodzi tu 
o sprawozdanie z procesu, jaki się od­
był w poznańskim sądzie okręgowym. 
Sprawozdawca nasz powtórzył tylko 
dosłownie zarzuty, stawiane przed są­
dem przez oskarżonego Zandeckiego 
post. Wiszniewskiemu. W sprawozda­
niu tern nie zajmowaliśmy w powyż­
szej sprawie żadnego stanowiska i re- 
feru ęe sprawę objektywnie, nie twier­
dziliśmy, jakoby powyższe zarzuty 
miały być słuszne. ------

Uratowane od niechybnej śmierci
Trzemeszno (tm). W niedzielę 

przed południem wyszły córki tut. a- 
systenta magistrackiego p. Dullina, 
maturzystka Stefanja i jej młodsza 
siostra Lubomira na przechadzkę i u- 
dały się na zamarznięte jezioro kla­
sztorne, należące do browaru Amery­
ka. Kiedy dziewczyny weszły na lód. 
trafiły na wyrąbaną przed kilku dnia­
mi przerębel i załamały się. Dziewczy­
ny zmagały się przez blisko kwadrans, 
gdyż lód co chwilę załamywał się

Pod gruzami zawalonego domu

W Iiarpicku pod Wolsztynem zapadła się w tych dniach ściana domu pana 
Wittika, grzebiąc pod gruzami jego żonę i dwoje dzieci. Na szczęście zasypa­
nych odkopano. Przygnieceni zawaloną ścianą ponieśli ciężkie obrażenia 
cielesne. Przyczyną zapadnięcia ściany była wadliwa budowa postawionego 

przed rokiem domu.

— Z RĄK NIEMIECKICH P. Teresa 
Skarbińska wykupiła w łych dniach z 
rąk niemieckich 80 morgowe gospodar­
stwo, położone w Łopiennicy kolo Łopien 
na; dotychczasową właścicielką gospodar-

Przede* szysikiem do
JttüSIC-flALLü

nasze programy waszem zadowoleniem 
W <zwarte.: prem era Znów program 
o kt uyui P<Pznań będzie mów u. 
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— KTO PRZYBIŁ PASZKWIL? Swe 
go czasu rozpisywano się głośno o oszczer­
czym wybryku w majętności Gościeszyn. 
gdzie na słupie pałacu hr. Kurnatowskie­
go przybito pewnej nocy paszkwil prze­
ciwko właścicielowi majątku. Pogłoski, 
jakoby dopuścił si-ę tego p. Władysław 
Gmerek. organista, okazały się niepraw­
dziwe. P. Gmerek ze sprawą nie ma nic 
wspólnego. Dochodzenia policyjne idą 
nadal w kierunku wykrycia sprawcy o- 
szczerczego czynu, (zb.)

— Z ŻYCIA STÓW. KAT. KOBIET 
„JEDNOŚĆ“. W niedzielę dnia 20 bm. od­
było się w salce parafialnej w Zbąszyniu 
roczne walne zebranie Stowarzyszenia 
Kobiet Kat. „Jedność“. Zebraniu prze­
wodniczył ks. dziekan Płotka w obecności 
licznie zebranych członkiń. Ze sprawo­
zdań zaiządu wynikało, że Stowarzysze­
nie działalność swoją rozwijało bardzo 
pomyślnie. Dotychczasowy zarząd wybra­
no ponownie. Tworzą go pp. Lutomska 
— prezeska, Melonkowa — sekretarka i 
Budowa — skarbniczka, (zb)

— KATOLICKIE TOWARZYSTWO 
ROBOTNIKÓW POLSKICH ZBĄSZYN. 
Kat. Tow. Robotn. Polskich w Zbąszyniu 
urządza dnia 3 lutego na sali Strzelnicy 
p. Eckerta przedtsawienie amatorskie 
pod tyt. , Gorzałka“, obrazek dramatyczny 
ze śpiewem w 1 akcie, oraz drugie przed­
stawienie pod tyt. „Zaczarowany młyn“. 
Początek o godzinie 7 wieczorem. Pd 
przedstawieniu odbędzie się zabawa ta­
neczna. Dla dzieci próba generalna od­
będzie się w dniu przedstawienia o godzi­
nie 2 po poi. (zb)

— WYSTAWA. Kolejowe przysposo 
bienie wojskowe w Zbąszyniu organizuje 
wystawę robót ręcznych, wykonanych 
przez członków rodzin pracowników ko­
lejowych, jak hafty bieliźniarskie, hafty 
kolorowo, prace włóczkowe, prace siatko­
we, koronkarstwo, malarstwo, wycinanki 
i t. p. Wszystkie rodziny członków Kole­
jowego przysposobienia wojskowego, któ­
re mają zamiar wziąć udział w powyż­
szej wystawie, zechcą się zgłosić celem 
wzięcia udziału (bezpłatnie) u sekretarza 
Kol. Przysp. Wojsk, (zb)

— WYCIECZKA KRAJOZNAWCZA. 
K. P. W. Zbąszyń urządza wycieczkę kra­
joznawczą do Zakopanego. Odjazd Zbą­
szyń nastąpi dnia 1 lutego o godz. 12,22, 
powrót dnia 4. 2. o godz. 6,20. Wycieczka 
otrzyma specjalny wagon prawdopodobnie 
II kl. Wagon będzie ogrzany. Za ogrza­
nie płaci każdy uczestnik po 1 zł. Po 
przyjeździe do Zakopanego przewidziana

i byłyby zatonęły, gdyby nie pomoc 
starszych, którzy przybyli na krzyk, 
znajdujących się w pobliżu dzieci. Z 
narażeniem własnego życia wydobyto 
wyczerpane całkowicie panienki, któ­
re uratowały się tylko dzięki temu, że 
dobrze pływają.

W tym samym dniu załamały się 
na lodzie jeszcze dwie starsze osoby 
i dwoje dzieci, które jednak w okolicz­
nościach mniej tragicznych uratowano.

jest wycieczka na Halę Gąsienicową i 
Gubałówkę, (zb)

W obronie własnej
Między mieszkańcami wsi Horzycę, 

pow. ostrowskiego, Antonim Garliń- 
skim, Stanisławem Lisieckim a Ro- 
jewskim istniały od dłuższego czasu 
nieporozumienia. 11 wrześnią 1932 r. 
Rojewski napadł swych przeciwników, 
usiłując ich pobić. Ci w obronie wła­
snej poczęli napastnika okładać trzy- 
manemi w rękach prętami. Napadnię­
ty wskutek odniesionych ran zmarł.

Sprawa znalazła się w sądzie okrę­
gowym, który oskarżonych skazał na 
karę więzienia. Sąd apelacyjny w Po­
znaniu, w dniu dzisiejszym uznał, że 
działali oni w obronie koniecznej, lecz 
przekroczyli jej granicę i skazał Gar- 
ijńskiego na rok aresztu z zawiesze­
niem na lat 5, Lisieckiego zaś na 6 
mies, aresztu z zawieszeniem na 5 
lat. (k)

Dowóifóa 0. K. VII w Gnieźnie
G n i e z n o (j). Nowy dowódca O. 

K. VII płk. dypl. Stanisław Świtalski 
bawiąc w dniu 28 b. m. służbowo w 
Gnieźnie złożył wizytę J. E. ks. bisku­
powi Laubitzowi. Poza tem złożył p. 
płk. Świtalski wizytę dowódcy 17 dy­
wizji piechoty gen. Malinowskiemu.

RZADKI .JUBILEUSZ
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SZCZAWNICKA JÓZEUINA usuwa 
chrypkę i zaflegmienie w grypie.

Tg 161

Wybór prezesa 
izby handlowej w Gdyni
Gdynia, (p) W i?bie przemysło­

wo-handlowej w Gdyni dokonany ó* 
dzie niebawem wybór nowego prezy­
dium. Jako kandydata na prezesa izby 
poza dotychczasowym, p. inż. Korzo­
nem, wysuwa się p. Tora, dyrektor* 
„Polskiej Agencji Eksportu Drzewa . 
Ewentualną zmianę na stanowisku pre­
zesa izby motywuje się tern, że koniecz­
na rozbudowa Gdyni, jako miasta por­
towego, wymaga, aby na czele izby stał 
człowiek, reprezentujący nie tylko same 
sfery, eksploatujące port, jako miejsce

Wyciągnięcie 
zatopionego statku

Gdynia, (p) Spoczywający na dnie 
basenu im. Prezydenta statek „Wanda , 
srłośny z powodu znanej wyprawy Ży­
dów do Palestyny, został podniesiony i 
złożony do dyspozycji urzędu morskie­
go. Urząd morski stał się właścicielem 
statku.

B. premier węgierski 
w Gdyni

Gdynia, (p) Do Gdyni przybył i 
zwiedził port p. Charles Huszar z Buda­
pesztu. redaktor „Magyarorszag es Len- 
gyelórszag", były prezes węgierskiej ra­
dy ministrów. Celem przyjazdu p Hu- 
szara jest zebranie materiałów, jakie 
potrzebuje do napisania książki o Pol­
sce.

Tragiczny upadek z drabiny
Inowrocław, (iw) W wiosce 

Kruszą Zamkowa wydarzył się nie­
szczęśliwy wypadek. Właściciel zagro­
dy, rolnik. 53-letni Jan Posadzy. wcho­
dził po drobinie na strych, przyczem wr 
pewnym momencie stracił równowagę i 
runął na ziemię, doznając złamania le­
wej ręki orąz ogólnych kontuzyj. Za­
wezwany lekarz zarządził z powodu po­
ważnego stanu zdrowia przewiezienie 
go do szpitala powiatowego w Ino­
wrocławiu.

Kot przyczyną pożaru
Inowrocław, (iw) Podczas nie­

obecności rolnika Kłębowskiego z Krze- 
katowa wybuchł w jego zabudowaniach 
pożar, który strawił doszczętnie stodołę 
z narzędziami. Pastwą płomieni padła 
również cześć szopy. Straty wynoszą 
8 000 zł Przyczyną pożaru był prawdo­
podobnie palący się kot, który wpadł 
między słomę do stodoły.

Składki i pokwitowania
Na chleb św. Antoniego; H. B. za

szybką pomoc 1 zł; — razem z poprzednio 
pokwitowanemi 13,50 zł.

Na pomnik Serca Jezusowego; L. A. 
z podziękowaniem za odebraną laskę 8 
prośbą o dalszą pomoc. 5 zł: — razem S 
poprzednio pokwitowanemi 96 zł.
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DZIAŁ KULTURY I SZTUKI
Z KOPALNI I ZE WSI

„OGNIE W PIRYTACH“
Gdy mowa o górnikach — myśli- 

my przedewszystkiem o górniku śli­
skim, Jest nam najbliższy, znamy 
go z widzenia, znamy go z nowel I 
powieści Gustawa Morcinka. „Wyrą­
bany Chodnik“ — stal się dziełem w 
pewnej mierze klasycznem, bo z nie­
go czerpie przeciętny czytelnik swe 
wiadomości o górniku polskim i o 
Śląsku. „Wyrębany Chodnik1 zawie­
ra encyklopedyczne wprost wiado­
mości, jeśli chodzi o górnictwo, gór­
ników i hutników.

Poznawszy górnika śliskiego, z 
równą. ciekawością radzibyśmy się 
dowiedzieć czegoś o innych górnikach 
polskich, mamy ich przecież w Zagłę­
biu Dąbrowskiem pokaźną liczbę. Mó­
wił nam kiedyś o nich zajmująco i 
barwnie Jan Waśniewski („Na Pod­
szybiu“), ale nie był to jaszcze obraz 
pełny. Interesował wszakże ujęciem 
tematu, innern niż u Morcinka, ale 
nie mniej ciekawem, prawdziwem i 
przejrnującem. Teraz doczekaliśmy 
się now’ej górniczej powieści tego 
autora*), lecz „Ognie w pirytach“ spra­
wią nam zawód, jeśli w nich szukać 
będziemy górnika-robotnika. Jest on 
tam coprawda, ale nie odgrywa po­
ważniejszej roli. Waśniewski pomi­
ja świadomie każdą sposobność, przy 
której mógłby nam ukazać życie i 
pracę prostych górników, ich stosu­
nek do kopalni, do siebie wzajemnie, 
do pracodawców i do pracy samej. 
Taką sposobnością mógłbył być po-

•) Jan Waśniewski: „Ognie w piry­
tach" — Towarzystwo Wydawnicze „Ró‘‘, 
Warszawa 1935

JACHOWICZ DLA DZIECI
Jako dwunasty zeszyt „Bibljoteki Wy­

chodzącej w nakładzie Księgarni Sw. Woj­
ciecha ukazał się wybór poezyj Stanisła­
wa Jachowicza p. t. „Powiastki i bojki", o 
pracowany i wstępem poprzedzony przez 
dr. Ludwika Posadzego.

„Biblioteczka" ta, poświęcona zagadnie- 
nim wychowania dzieciw wieku do lat 
siedmiu, w kilkunastu swych tomikach 
dostawca rodzicom i wychowawcom wielu 
cennych pedagogicznych rad i wskazówek, 
popartych bogatym materiałem praktycz­
nym. Większą część tomików opracowali 
pp.: Stefanja Maruezewska-Poeadzowa o- 
raz dr. Ludwik Posady. Propagują oni za­
sadę nieoddziatywania na dziecko w wie­
ku przedszkolnym metodami ezkolnemi, 
przemawiania raczej do uczucia, a nie do 
rozumu, uczenia tylko mimochodem, w 
formie zabawy. I to tak samo przy śpie­
wie, o którym traktują tomik I pt. „Pier­
wsze śpiewki dla małych dzieci" i tomik 
II, zawierający „Piosenki dla dzieci" T. 
Lenartowicza, czy przy grach — którym 
poświęcony jest tomik III pt. „Gry rucho­
we dla małych", czy przy zabawianiu dzie­
ci bajkami, wierszykami i opowiadaniami. 
Na pierwszym pianie stoi zabawa, 
przyjemność. Narzucanie dzieciom su­
chych morałów, zmuszanie ich do śpiewu, 
przeładowywanie zabaw „pożytecznemi 
naukami“, zapychanie umysłu suchemi 
wiadomościami — pszuje dzieciom radość 
życia, postarza je przedwcześnie. Śpiew, 
zabawa, bajka musi być dziecku podana 
w odpowiednim nastroju, musi być zado­
woleniem wewnętrznej potrzeby. Dzieci 
nie powinny śpiewać, bawić się czy słu­
cha! bajek na rozkaz. Tylko to, co dziecko 
przyjmuje z radością, pozostawi pożytecz­
ny ślad w jego duszy.

W tomikach zawierających „Pierwsze 
odpowiadania historyczne“, „Legendy i 
obrazki historyczne“ oraz „Opowiadania 
ewangeliczne“ materiał podany jest w ten 
sposób, aby w najciekawszy, najmniej 
suchy sposób wpoić dzieciom pewne zasa­
dy moralne. Teoretyczne wskazówki, do­
tyczące postępowania z dziećmi, ujęte są 
w tomikach „Z metodyki wychowania 
przedszkolnego“ oraz „Instrukcje dla o- 
chroniarek". Wiele cennego materjału 
praktycznego przynosi opracowany przez 
prof. L. Rudawskiego tomik, poświęcony 
pracy ręcznej dzieci p. t. „Zabawki z 
deszczyny".

Tomiki Vil i VIII oraz świeżo wydany 
tomik XII przynoszą wybór utworów S. 
Jachowicza ze szczególnie pożytecznie cen­
ne uważa wydawca wierszowane bajki o 
zwierzętach, które ogrywając rolę ludzką, 
obrazują jakąś głęboką prawdę moralną. 
We wstępie podnosi dr. Posadzy zalety 
bajek Jachowicza, który ma wszystkie ce­
chy potrzebne bajkopisarzowi. „Aby napi­
sać dobrą bajkę dla dzieci“ — mówi dr. 
Posadzy — „trzeba być nietylke prawdzi­
wym poetą, ale chodzić w niezbrukanej 
szacie niewinności". Z poza naiwnych ry­
mów Jachowicza, z prostego, dobrego, sen- 1 
aów moralnego jego bajek przegląda rze- '

żar na kopalni, ów punkt kulmina­
cyjny powieści, pożar groźny według 
zapewnień autora — który wszakże 
nie budzi w nas grozy, nie przejmuje 
tragizmem ofiar. Ostatecznie trudno 
mleć o to pretensje do autora — naj­
widoczniej nie miał zamiaru wysunęć 
górnika i kopalnię jako znaczniejszy 
czynnik w powieści. Kopalnia miała 
być tylko tłem dla losów innych po­
staci. Tak jest w istocie. Akcję sta­
nowi walka starego nadsztygara z 
młodym dyrektorem — ale nie konflikt 
dwóch pokoleń, coby może było na­
dało wątkowi inny kierunek, i z ko­
nieczności było wysunęło kopalnię i 
pracę człowieka na plan pierwszy. 
Autor ma wyczucie, czem i jak zainte­
resować czytelnika, ma dużą kulturę 
pisarską — ale nie sili się na oryginal­
ne postanowienie odwiecznogo proble­
mu -walki o wpływy, znaczenie, am­
bicje zawodowe. Poszczególne posta­
cie są typami powszedniemi — zarów­
no dyrektor jak i jego bliżsi i dalsi 
współpracownicy. Żaden z nich nie 
zaciekawia specjalnie ujęciem psycho- 
logicznem. Ich życie i czyny nie po­
budzają do refleksji lub dyskusji. Wą­
tek erotyczny przeprowadził autor sza­
blonowo. Jeśli więc spojrzeć na „Ognie 
w pirytach" jako na dzieło artystycz­
ne, jeśli ocenić je jako pozycję w na­
szym współczesnym dorobku powie­
ściowym, to wypadnie nam stwier­
dzić, że jest to powieść przeciętna, 
mimo że posiada znaczne zalety stylu, 
zwartą kompozycję, mimo, że odzna­
cza się zajmująco przeprowadzoną 
akcją.

Alfred .Tesionowskl 
Pszczyna

czywiście człowiek o gołębiem sercu. — 
„Osięgnąl on“ — pisze wydawca — „ideał 
poety dziecięcego." Wiadomo, że ranga ta­
kiego poety jest wyższą niżeli ranga poe­
ty ludowego".

Tomik który zyska sobie napewno wie­
lu przyjaciół zdobią ilustracje, reproduko­
wane z orginalnych, za życia autora do­
konanych wydań jego wierzyków. (tk)

„GRYPA SZALEJE W NAPRAWIE"
Jalu Kurku „Grypa szaleje w Na­

prawie“) jest szeregiem obrazków z 
obecnego życia wsi małopolskiej. Ści­
śle mówiąc: zachodnio-malopolskiej i 
podgórskiej. Ostatnio Jerzy Bandrow- 
ski osiadł na wsi w Wielkopolsce i za­
czyna ją po swojemu opisywać. Poza 
tern, wieś była w ostatnim czasie 
omijana przez belletrystów, którzy sie­
dzą w wielkim mieście, i co najwyżej 
na jego peryferje zaglądają (Bogu­
szewska, Kornacki i ich grupa). A tym­
czasem to, co dolatuje z wsi np. mało­
polskiej jest w sensie gospodarczym i 
społecznym, ciemne i chwilami aż nie­
samowite. Te opisy całych wielkich 
skupisk, które z zapadnięciem mro­
ku pogrążają się w ciemność, bo 
niema czem świecić i niema za co ku­
pić zapałek — te dzieci, które nigdy w 
życiu nio widziały cukru; te kartofle 
gotowane siedm dni w jednej i tej sa­
mej raz osolonej wodzie aby nio wy­
dać na sól; te zapałki rozcinane aa 
cztery części... wszystko to sięga w ja­
kąś tragiczną fantastykę i wydaje się 
jakby nieprawdopodobnera, skoro ma 
rozgrywać się w sąsiedztwie miast i 
miasteczek, gdzie bieda nie daje się 
we znaki, ale przybiera tak nagmin­
nie, tak bezwyjątkowo kształtu nędzy.

Na dodatek, dzieje się to po tych- 
samych wsiach, które z czasów „pas- 
karstwa“ zostały nam w pamięci jako 
kraina płynąca wszelkim dobrem, a 
pieniędzmi przedewszystkiem. Czyż to 
tak dawno, jak po chałupach stały 
fortepiany wykupywane od znędznia- 
łych mieszczuchów za kiełbasy i za 
karmąkę? Przecież włościanki były 
obok miejskich „paskarek“ niemal je- 
dynemi klientkami na francuską per- 
fumerję i na importowane jedwabie. 
Cóż za potworną zapadnią jest ten 
kryzys, skoro tak niedawna przeszłość 
znikła w nim bez śladu, istotnie bez 
śladu. Taksamo nikt jeszcze nie umiał 
mi ściśle powiedzieć, w jaką warstwę 
społeczną wsiąkli i czy wogóle zacho­
wali zdarte z nas majątki wojenni i 
powojenni „paskarze“, ci z Wroczyń­
skiego głośnych swego czasu „Dzie­
jach salonu“? Czasy tc przesunęły się 
przed nami jak jeden akt kinowego/

ŻYCIE KU
MUZYKA

Dyrygent paryski w Pradze. Pierre 
Monteux, dyrektor paryskiej „Orchestro 
Symphonique", byl kolejno dyrygentem 
„Concerte Berlioz", „Ballets Ruesea" i 
»reszcie swoich własnych: „Concerta Pier­
re Montoux". Obecnie dyrygował gościnnie 
koncertem Filharmonji praskiej, prezen­
tując dzielą Francka. Debueeycgo i Ber- 
lioza, oraz, jako akt kurtuazji, uwerturę 
do „Sprzedanej Narzeczonej". Krytyka 
podnosi ognisty tomperament sześćdziesię­
cioletniego już muzyka, piękny gcat dyry­
gencki i świetne wniknięcie w treść utwo­
rów.

CO SŁYCHAĆ PRZEZ RACJO?
Transmisja „Nerona** na wszystkie sta­

cje Polskiego Radja odbyła się w niedzielę 
i udnla się znakomicie. Usłyszeliśmy 
wspaniałą orkiestrę i znakomitych soli­
stów La Scali bez najmniejszych prze­
szkód czy trzasków, oczywiście też bez 
żadnych przerw. Transmisję zapowiedzia­
no z Medjolanu także po polsku I to wzo­
rową polszczyzną, nadto w toku akcji 
wtrącano dyskretnie komentarze o tem, co 
się na scenie dzieje.

Muzyka „Nerona" nie pokazuje Maaca- 
gniego z nowej strony; to nie Verdi, który 
w „Otellu" 1 „Falstaffie" dal jako starzec 
dzielą świadczące o nieustannym rozwoju 
i najwyższej sile twórczej. Sicdmdziesię- 
ciolotni Mascagni pozostanie i po „Nero­
nie" autorem „Cavallerii“, którą pc .ne 
ustępy dobitnie przypominają nawet w 
szczegółach (np. frazy Nerona w ostatnich 
obrazach — pożegnanie Turridda). Słu­
chało się wszakże z rozkoszą ze względu 
na niprawdopodobnie piękne glosy i na 
przedziwną orkiestrę. Nawet drobne par- 
tje obsadzono śpiewakami wielkiej marki 
(Tancredi Pasero w epizodzie wróżbity), 
Pertlle jako Neron podżwignął olbrzymią 
partję bez najmniejszego znużenia, a jest 
on glosie i w ekspresji artystą najwyższej 
światowej miary. Jest jasnem, jakie ter- 
tium comparationis zyskują słuchacze, 
dzięki Polskiemu Radju, po takich prze­
pysznych transmisjach z wielkiego świata 
opery. (In)

Jutro:
WIĘC JAK BĘDZIEMY PISALI 

PO POLSKU?
przez

pref. dr. Edwarda Klicha.

melodramu — i nic po nich nie zostało 
w życiu ani nawet -w pamięci. A na 
ekranie mamy obraz nowy: „kryzyso­
wa“ wieś, którą właśnie Jalu Kurek 
się zajął.

Uczynił to w formie również jakby 
kinowej. Skomponował szereg obraz­
ków, niepowiązanych normalną belle- 
trystyczaią narracją. Stoją one obok 
siebie, lecz są wewnętrznie złączone 
doglębnem współczuciem dla tej nie­
szczęsnej wioski, która żyje jak za­
pomniana przez Boga i ludzi, żyje aby 
wymierać. Teren obserwacji rozsze­
rza się przez wciągnięcie w tragedję 
małego miasteczka. Naprawa leży ko­
ło Jordanowa, a w pobliżu Rabki. 
W ten sposób bolesne losy chłopskie 
splatają się z niemniej ciężkim losem 
inteligentów skazanych na życie, a ra­
czę) na wegetację w zapadłym kącie. 
Nauezycielo i nauczycielki, emeryci, 
eks^parkictówki“ z krakowskich dan­
cingów — widzimy całą galerję figur 
które czekają na coś có ma przyjść i 
nie przychodzi, albo usiłują walczyć z 
losem, albo opuszczają ręce, albo sza­
mocą się, aby w końcu pójść na dno. 
Jest to kawał rzeczywistości, o której 
mało co albo prawie nic do miasta nie 
dochodzi, a którą poznajemy nie w 
fotografji, ale w obrazie — w obrazie 
skomponowanym artystycznie, z opu­
szczeniem tego co nieistotne, z podkre­
śleniem rzeczy ważnych i decydują­
cych. Jest to obraz nawet trochę for- 
mistyczny, pewne odkształcenie rze­
czywistości, ale nieprzesadne — takie 
właśnie, jakiego trzeba, abyśmy twór­
cze spojrzenie autora i artystyczną se­
lekcję szczegółów zauważyli.

„Grypa szaleje w Naprawie“ jest w 
tym kształcie dokumentem naszych 
lat. Dokumentem tem wymowniej­
szym, że autor odczytuje go nam bez 
emfazy, tonem niemal protokolarnym, 
dalekim od łezki, która miałaby roz­
czulić. W pisarskim bagażu Jalu Kur­
ka jest to praca chyba najdojrzalsza, 
świadcząca, że talent jego pogłębia 
się w obserwacji, a równocześnie do­
skonali w artystycznym wyrazie.

W. N.

---------------- - . .i n

LTURAI.NE
TEATR

Czci Lope de Vegi będzie poświęcony
tegoroczny zjazd w Sewili Międzynarodo­
wej Federacii Towarzystw Literackich od­
bywający się w 300-!ecle urodzin. W Ma­
drycie w Teatrze flisz pańskim dany będzie 
cykl prz dstawiert francuskich, niem ec- 
kich włoskich i angielskich, obejmujących 
repertuar klasyczny danych krajów.

LITERATURA
Szołochow w Europie. Autor „Ciche­

go Domu“, najznamienitszego dzieła lite­
ratury sowieckiej, ostatnich lat. wyjechał 
w podróż po Europie. Przez Danję udał 
się do Angljl, najbliższym etapem będzie

150-lecie „Tłmosa" które upłynęło w dn. 
1 stycznia rb. przypomniało Paryżanom, 
że pierwszy ich dziennik, „Journal des De­
bate". powstał dopiero w r. 1789. Anglja u- 
przedzila Francję, bo nawet jeżeli zazna­
czyć, że „Times" zrazu nazywał się „Daily 
Universal Register" i dopiero w trzy 'a- 
ta przybrał obecną nazwę, podczas gdy 
„Journal des Debats" nosi swoją od pierw­
szego dnia — to i tak „Times* jest o rok 
starszy pod swą dzisiejszą nazwą.

W NAUKOWYM POZNANIU
OBRADY STOWARZYSZEŃ

Przypominamy, że dzisiaj, jak już do­
nosiliśmy, odbywa się o godz. 18 w sali 
wykładowej Zakładu Mikrobiologji Lekar­
skiej (Wały Wazów i) XIII naukowe po­
siedzenie Polskiego To w. Przyrod­
ników im. Kopernika, oddział po­
znański.

Na porządku dziennym: Prof. dr. L. 
Padlewski: „Sposoby otrzymania kolonij z 
Jednej komórki bakteryjnej".

Osoby wprowadzone, interesujące się 
sprawami naukowemi. są mile widziane. 
Wstęp wolny.

Jutro w środę, dnia 30. b. m., odbywa 
swoje XIV zebranie naukowe Poznańskie 
Towarzystwo Filozoficzne.

Zebranie odbędzie się o godz. 20 w sali 
Śniadeckich, Collegium Medicum, ul. Fre­
dry nr. 10, II piętro. Odczyt p. t. „O suge- 
stjf społecznej" wygłosi dr. Tadeusz 
Szczurkiewicz.

Pojutrze, tj. w piątek, odbywa posiedze­
nie naukowe Polski Instytut So­
cjologiczny. Posiedzenie odbędzie się 
wlokaiu Seminarjum Socjologicznego Un. 

Poznańskiego (Zamek, pokój 4) o godz. 20.
Referat p. t. „Socjologiczne podłoże 

sztuki kreteńskiej“ wygłosi prof. dr. Ru- 
xerówna. Goście, wprowadzeni, przez za­
proszonych, mile widziani.

*
Za tydzień, Ł j. we wtorek, 5 lute­

go odbędzie się Walne Zebranie Po­
znańskiego Oddziału Polskiego Towa­
rzystwa Przyrodników im. Kopernika. 
Porządek dzienny zawiera sprawozda­
nie ustępującego zarządu i udzielenie 
mu absolutorjum, wybory nowych 
władz Towarzystwa, wnioski na Wal­
ne Zebranie Centrali Towarzystwa, 
mające odbyć sig w lutym — wreszcie 
wolne wnioski.

We wnioskach na Walne Zebranie 
Centrali mieści się propozycja, aby 
przewodniczący mógł być wybierany 
także z ośrodków uniwersyteckich po- 

j za. Lwowem; aby utworzyć dla organu 
i Towarzystwa „Kosmos“, Komitet Re- 
; dakcyjny; wreszcie aby oba wydania 
i „Kosmosu“ połączyć w jedno, wprowa- 
■ dzając nowe działy i usprawniając 
| „Kosmos“ wydawniczo, zmniejszając 
* równocześnie koszta. Podobnie uledz 
; winno zmianom wydawnictwo
; „Wszechświat“.

VI Powszechny Zjazd Historyków Pol* 
; sklch w Wilnie odbędzie się dnia 8 — 11 
’ września b. r. Zbiega się on z 550-leciem 
' układu w Krewie, kiedy po raz pierwszy 
; Litwa połączona została z Polską. To też 
; na planie pierwszym znajdzie się w obra- 
: dach Zjazdu historja Wielkiego Księstwa, 
j Przygotowania, prowadzone przez Polskie 
i Towarzystwo Historyczne, postępują na- 
■ przód, sz.ereg znakomitych uczonych przy- 

rzekł już swój udział. O szczegółach poin- 
- formuje odezwa, którą w tych dniach ro- 

ześle Generalny Sekretarjat Zjazdu (Lwów,
» Uniwersytet).

Pisma nadesłane
„Poranek". Nr. 1. Treść: Humor. — E. 

Bronowski: „Wesoło śpiewajmy!" — J. Po- 
powska: „Zegar". — N. Wawrzyńczaków- 
na: „Modlitwa“. — S. Nycz: „Poznańskie 
zagadnienie kulturalne". — „O dwunastu 
miesiącach". — A. M. Swinarski: „Ryn­
graf". — M. Schefs: „Nasz handel z Pol­
ską". — Kolenda kurpiowska. — F. Jaśko- 
wiak: „Szamotuły". — Keller: „Rcmeo i 
Jul ja na wsi". — Kronika. — Rzeczy cieka­
we. — Adres Red. Poznań, Ratajczaka Ha, 
m. 99.
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Sprawa dostaw i przetargów publicznych
Mijają dwa lata od daty wydania 

ustawy z dnia 15 lutego 1933 r. „o do­
stawach i robotach na rzecz skarbu 
państwa i samorządów“, a rozporzą­
dzenie wykonawcze do tej ustawy cią­
gle jeszcze nie zostało ogłoszone, wsku­
tek czego sama ustawa dotychczas po- 
zostaje martwą literą prawa. Na szczę­
ście, w ostatnich tygodniach dobiegły 
kresu prace zainteresowanych czynni­
ków ministerjalnych i odnośny projekt 
rozporządzenia jest na ukończeniu.

Nie można dziwić się zbytnio zwło­
ce, z jaką projekt ten się „rodzi“. Usta­
wa z dnia 15. II. 1933 r. jest ustawą 
ramową, tak że czynnik wykonawczy 
ma za zadanie wypełnienie tych ram 
właściwą treścią. Nie chodzi, jak zwy­
kle przy rozporządzeniach wykonaw­
czych, o wycyzelowanie szczegółów, 
ale o samo nadanie właściwego kie­
runku przepisom o dostawach i prze­
targach.

Sprawa jest wielkiej wagi. Nawet 
przy dzisiejszych skromnych budże­
tach, zamówienia, jakie państwo i sa­
morządy dają życiu gospodarczemu, 
wynoszą w sumie około jednego miljar- 
da złotych rocznie. Chodzi więc o to, 
aby stworzyć takie przepisy, któreby — 
odpowiednio stosowane — zapewniały 
należyte administrowanie tym pokaź­
nym funduszem.

Niestety dotychczas zdarzały się wy­
padki, wcale częste, w których dyspo­
nowano groszem publicznym w spo­
sób niecelowy. Znany jest np. wypadek 
zmarnowania kilkudziesięciu tysięcy 
złotych przy zakupie ziemniaków dla 
powodzian oraz udzielenia — na ten 
sam cel, dla powodzian, zamówienia 
jednej z zagranicznych fabryk 
obuwia na kilkanaście tysięcy par bu­
tów, zamiast przez to zamówienie do­
pomóc biednemu naszemu rzemiosłu 
szewskiemu.

Wytyczno dla omawianych przepi­
sów są jasne: chodzi o przydzielenie 
zamówień firmom, dającym gwaran­
cję wykonania oferty po cenie najniż­
szej i w jakości najlepszej. Dalej — 
punktem wyjścia jest przetarg nie­
ograniczony, w zasadzie pisemny. Są 
to wytyczne jasne i proste. Inna rzecz 
to wypracowanie szczegółów i wciele­
nie tych zasad w życiu praktyeznem 
Wspomniany projekt zawiera nastę­
pujące, najważniejsze postanowienia:

1) Zamówienia na dostawy lub ro­
boty udzielane będą w pierwszym rzę­
dzie przedsiębiorstwom krajowym, a 
dopiero w braku takich firm — przed­
siębiorstwom zagranicznym.

2) Warunki techniczne dostaw i ro­
bót winny być tak ustalane, by ich wy­
konanie mogło przyjść do skutku przy 
użyciu sił krajowych oraz surowców 
i wyrobów pochodzenia krajowego.

3) Projekt wyłącza byłych funkcjo­
nariuszy państwowych i samorządo-

Krótkie informacje gospodarcze
S/S „Paulina“ zabrał do Pireue s 

Gdyni 6.317 tonn węgla i 1.000 tonn koksu.
— Po raz pierwszy przybył do Gdyni 

egipski statek „Arafat“ po ładunek węgla. 
S/S „Arafat“ Dosiada 4.466 t. pojemności 
i uczy 34 ludzi załogi, w tem 7 Europej­
czyków i 27 Egipcjan.

—- W 1934 r. handel zagraniczny Cze­
chosłowacji przedstawiał się następująco: 
,n’nJniVardach kor' ~ w nawiasie dane za 
1933 r.): import 6,4 (5,8), eksport 7,3 (5,85), 
ogólny obrót 13,7 (11,7). Dodatnie saldo 
wyniosło w roku ub. 890 miljonów kor. wo­
bec 21 milj. kor. w 1933 r.

— Naskutek trudnej sytuacji finanso­
wej Rumunja zamierza pokryć deficyt za- 
pomocą nowej emisji bilonu, przyczem 
aljaż niklowy ma być zastąpiony moneta­
mi bronzowemi.

W Rumunji zamierza się wprowa­
dzić monopol państwowy na cukier i ka­
wę — w celu zwiększenia dochodów skar­
bu państwa.

— Stany Zjednoczone zdecydowały się 
ną dalszą emisję obligów skarbowych na 
olbrzymią sumę 25 miljardów dolarów. O- 
gólny obieg obligów osiągnie zatem naj­
wyższą dopuszczalną granicę, mianowicie 
45 miljardów dolarów.

— Stany Zjednoczone wysunęły propo­
zycję rozpoczęcia rokowań handlowych z 
Kanadą.

—- Stany Zjednoczone A. P. obniżyły z 
-ni/ lutc"° br- cło importowe na piwo o 
50 zo, t. j. z 1 dolara od galonu (3,75 1). na 
50 centów.

— W Rio de Janeiro toczą się obecnie 
tokowania o zawarcie układu kompensa­
cyjnego między Niemcami i Brazylją,

wych oraz żołnierzy zawodowych od 
ubiegania się o dostawy 1 roboty na 
rzecz tego urzędu, w którym służyli, a 
to na przeciąg 3-ch lat od rozwiąza­
nia stosunku służbowego.

4) Przeprowadzania przetargów 
oraz przyjmowanie dostaw będzie się

RYNKI PIENIĘŻNE I TOWAROWE
Pieniądz i papiery wartościowe

Sytuacja na światowych rynkach papie­
rów wartościowych kształtowała się w ty­
godniu ubiegłym niejednolicie. Giełdy lon­
dyńska, amsterdamska i giełdy szwajcar­
skie miały naogól tendencję mocną, i.ato- 
miast nowojorska, paryska, berlińska i 
wiedeńska przeważnie słabą.

Wallstreet wykazywała początkowo u- 
sposobienie słabe. Pod koniec tygodnia 
jedinak nastąpiła na giełdzie nowojorskiej 
pewna porawa. Kursy pożyczek polskich 
kształtowały się przeważnie zniżkowe. W 
dniu 25 b. m. notowano (w nawiasach cy­
fry z 19 b. m.) 8% poż. Dillona 89.00 (90,62 
i pól), 7% poż. stab. 118.00 (119.00), 6% poż. 
dolarowa (76.12%), 7% poż. m. Warszawy 
68.00 (68.00), 7% poż. śląska 69.7%5 (69.00).

W pnzeciwitństwie do gioldy nowojor­
skiej, panował na giełdzie londyń­
skiej w ciągu całego tygodnia nastrój 
mocny i ożywiony.

Giełda paryska wskazywała uspo­
sobienie słabsze w związku z uchwalaniem 
przez Izbę nowej emisji bonów „karbo­
wych. co nie spotkało się z aprobatą gieł­
dy. Niezadowolenie sfer giełdowych od­
biło się na tendencji giełdy, a szczególnie 
na kursach rent, które wykazały w tygod­
niu ubiegłym znaczniejszy spadek.

Giełda amsterdamska była na­
ogól mocna. Dobrym popytem cieszyły się 
akcje całego szeregu przemysłów prze­
twórczych. Na giełdach szwajcar- 
skich dała się zauważyć haussa na akcjo 
przemysłowe, które dzięki wim-y^^Triu 
popytowi ze strony spekulacji i szerokich 
sfer publiczności osiągnęły poważne zyski 
kursowe. Bezpośrednią przyczyną tej 
zwyżki była poprawa płynności na rynku 
pieniężnym i większe zaangażowanie ka­
pitałów w grę giełdową. Jedyni tylko 
akcje bankowp w ogólnej zw”żce udziału 
nie brały i raczej miały usposobienie słab­
sze. N a giełdzie berlińskiej o- 
broły były małe, ponieważ zarówno pu­
bliczność jak i spekulacja wstrzymywała 
się od gry giełdowej, uzasadniając to ocze­
kiwaniem na spodziewane lada dzień waż 
no posunięcia w polityce gospodarczej Rze- 
zsy. Giełda wiedeńska nie wyka­
zała większych zmian. Notowania akcyj i 
papierów o stałem oprocentowaniu niewie 
le odbiegały od kursów z poprzedniego ty­
godnia.

Na giełdzie warszaw siej trwa­
ło nadal lekkie ożywienie. Notowano: 
(pierwsza cyfra z 19, druga z 26b. m. (p a - 
p i e r y procentowe: 3% poż. budowla­
na 47.C0 — 47,25: 4% poż. inwest, 110—117,00 
serje tej pożyczki 118,50—119,00 4% poż. do­
larowa 53.15—5325; 5% poż. konwersyjna 
65.95—66.25; 5% poż. kolejowa 61.15—61,50; 
6% poż. dolarowa 75.50—75.75 ; 7% poż. sta­
bilizacyjna 71^0—71.00; 4%% listy zastaw-

KRONIKA GOSPODARCZA
Polityka wymiarowa przy poborze podatków

Rok bieżący będzie pierwszym rokiem 
podatkowym, w którym wymiary podat­
kowe będą dokonane na podstawie no­
wych przepisów, zawartych w ordynacji 
podatkowej, rozporządzeniu wykonawczem 
i instrukcji podatkowej. Ponieważ przepisy 
te zmieniły w sposób dość radykalny do­
tychczasowy system wymiarowy, p. min. 
skarbu zwrócił się do podległych mu władz 
ze specjał nem pismem okólnem. W piśmie 
tem p. minister skarbu podnosi, że ordy­
nacja podatkowa nie oznacza tylko formal­
nej kodyfikacji przepisów o postępowaniu 
wymiarowem, lecz wprowadza zasadę, że 
wszelkie wymiary podatkowe muszą być 
oparte na konkretnym materjale, odtwa­
rzającym prawdę materjalną, zebranym i 
opracowanym w toku postępowania wy­
miarowego.

„Obowiązek — głosi to pismo — oparcia 
wymiarów na materjale faktycznym, na­
leży rozumieć w ten sposób, że każdy wy­
miar podatkowy winien być zgodny z rze­
czywistym obrotem lub dochodem płatni­
ka i winien opierać się na takich danych 
informacyjnych, któreby istotnie uzasad­
niały uskutecznienie wymiaru w wysoko­
ści przez władze wymiarowe przyjętej. W 
celu zebrania tego materjalu każdy urzęd­
nik wymiarowy oraz współdziałający przy 
wymiarze winien starać się o osobiste zdo­
bycie największej ilości danych, służących 
do wymiaru, w szczególności zaś poznawać 
stosunki majątkowe i czynności gospodar­
cze płatników, wnikać w te stosunki, umie­
jętnie i ostrożnie operować zebranym ma-

odbywać w zasadzie tylko za pośred­
nictwem komisyj.

Wreszcie projekt reguluje szcze­
gółowo sprawę przyjmowania ofert, 
sprawę pisemnych przetargów ograni­
czonych i nieograniczonych, publicz­
nych przetargów ustnych, sprawę za­
mówień z wolnej ręki, dokonywanie 
zakupów bezpośrednich, zawieranie 
umów, regulowanie rachunków itp.

ne ziemskie 53.00—53.06 5% T. K m. War­
szawy 72.25—72.25; 5% T. K. m. Warszawy 
z r. 1933: 62.00-62.00; akcje: Bank Pol­
ski 96.75—96.75; Lilpop 10.30-10.10; Stara­
chowice 13.60—13.20, Modrzejów 4.15—4.15; 
Ostrowiec serja B 20.00—20.00; Warszaw­
ski Cukier 29.50—29.00;’ Warszawski Wę­
giel 14.00—14.00; Haberbusch 41.00—40.00.

Kursy dolara kształtowały słę w końcu 
tygodnia zwyżkowo. Za dolary złote płaco­
no 8.91 — 8.89 — 8,90; za ruble złote 4.59 — 
4.57 — 4.58; ruble srebrne 1.63 — 1.61 a aa 
bilon srebrny 0,73 — 0,70. W dziale dewiz 
europejskich zwyżkowały Londyn, Amster­
dam i Berlin, natomiast Zurich utrzyma! 
się na prawie niezmienionym poziomie. Za 
czerwieńce sowieckie płacono 1,20 zł.

Ziemiopłody
Ceny naszych głównych zbóż kształto­

wały się w ub. tygodniu następujące:

21.1. 22.1. 23.1. 24.1. 25.1. 26.1.

Pszenica
Warszawa 18,75 18,75 18,75 18,75 18,75
Poznań 16.00 16,00 16,00 16,00 16,00 16,00
Bydgoszcz 16,00 — 16,00 — 16,00 16,00
Łódź — 18,00 — — — —

vJ arszawa 15,00 15,00 15,00 15,00 15,00
Poznań 15,50 15,50 15,50 15,50 15,50 15,50
Bydgoszcz 15,50 15,50 — 15,50 15,50
Łódź — 14,50 — — — —

Jęczmień
Warszawa 19,50 19,50 19,50 19,50 19,50
Poznań 20,75 20,75 20,75 20,75 20,75 20,75
Bydgoszcz 19,25 — 19,25 —. 19,25 19,25
Łódź 17,00 — I - —

Owies
Warszawa 15,00 15,00 15,00 15,00 15,00
Poznań 15,75 15,75 15,75 15,75 15,75 15,75
Bydgoszcz 15,75 (15,75 — 15,75 15,75
Łódź . — 15,25 — — —’

Zarówno na światowych, jak i na na­
szych krajowych rynkach zbożowych pa­
nował w okresie sprawozda' czym spokój. 
W Polsce notowania giełdowe ani razu nie 
drgnęły, zagranicą zaś zaobserwowano 
lekką tendencję zwyżkową pod wpływem 
wiadomści, iż zbiory argentyńskie będą 
nieco niższe, niż "rzewidywano. Poza dość 
znacznemi transakcjami sprzedażnemi 
pszenicy australijskiej z przenaczeniem dla 
rynków Dalekiego Wschodu, nie zantowa- 
no więkaz.vch obrotów; zapotrzebowanie 
krajów europejskich w szcezgółności jest 
nadal niewielkie.

Resztę materjalu z rynków towaro­
wych odkładamy do jutrzejszego wyda-
ma. — Red.

terjałem oraz dokładać wszelkich starań, 
aby najściślej odtwarzać prawdę material­
ną, stanowiącą o wysokości podatku dla
każdego płatnika“.

Następnie władze otrzymują polecenie, 
oby polityka wykonawcza władz w stosun­
ku do ksiąg, szczególnie prowadzonych 
przez drobnych płatników, sprzyjała ten­
dencji ich rozpowszechniania. Nieprzyj- 
niowanie ksiąg za podstawę wymiaru win­
no mieć uzasadnienie w ich wadliwości 
materjalnej, w nierzetelności ksiąg.

Jak wielką wagę przywiązuje się do re- 
alizaoji nowych założeń polityki wymiaro­
wej, wynikającej z ducha i przepisów or­
dynacji, świadczy ostrzeżenie p. ministra 
skarbu, zawarte w omawianym piśmie, że 
w stosunku do tych urzędników, którzy po­
lityce tej się nie podporządkują, wyciągane 
będą konsekwencje dyscyplinarne, aż do 
zwolnienia ze służby włącznie.

Dyrektorzy izb skarbowych otrzymali w 
tom piśmie polecenie, aby izby skarbowe 
skierowały większą uwagę na prawidłowe 
ustalanie przez urzędy skarbowe wymia­
rów podatkowych i aby urzędnikom przed 
wymiarami, dokonywanemi w r. 1935, u- 
dzielono na miejscu konkretnych wskazó­
wek i pouczeń; przewodniczącym zaś ko­
misyj odwoławczych wyjaśniono, że repre­
zentują niezależne od skarbowych władz 
wymiarowych orzecznictwo w dziedzinie 
podatków bezpośrednich.

Pełny tekst pisma p. ministra skarbu 
ukaże się w jednym z najbliższych dzien­
ników urzędowych ministerstwa skarbu.

Z KRAJU
(k) Instytucja pośredników na targowi­

skach. W cyklu zaprojektowanych ostat­
nio rozporządzeń wykonawczych do de­
kretu Prezydenta Rzeczypospolitej w spra­
wie obrotu zwierzętami i mięsem jedno z 
rozporządzeń dotyczy instytucji pośredni­
ków na targowiskach. Pośrednicy mają 
być ustanawiani przez izbę przemysłowo- 
handlową w zależności od jej uznania. Ko­
rzystanie z ich pośrednictwa nie jest obo­
wiązkowe; mają oni pośredniczyć tylko na 
zlecenie stron. Ustanawiani mogą być tyl­
ko na targowiskach w handlu bydłem, 
trzodą, końmi i owcami oraz mięsem z 
tych zwierząt, tudzież w handlu drobiem. 
Izba nie będzie mogła ustanawiać pośred­
ników na targowiskach, na których czyn­
ne są giełdy miesne. Pośrednicy mają być 
— według przenisów projektowanego roz­
porządzenia — obowiązani do- potwierdza­
nia na żądanie stron zawartych za ich 
pośrednictwem umów sprzedaży, wykony­
wanie zleconych czynności pomocniczych 
(odbieranie towaru i opieka nad nim uisz­
czanie opłat, załatwianie formalności we­
terynaryjnych i targowych it>.), informo­
wanie nabywcy o znanych mu właściwo­
ściach towaru, prowadzenie dziennika 
tranzakcyj, udzielania na żądanie komisji 
notowań cen, lub organów nadzorczych 
informacyj co do cen oraz opinji przy kwa­
lifikowaniu towaru według obowiązującej 
nomenklatury.

(k) Poważny wzrost obrotów towaro­
wych w porcie gdańskim w 1S34 r. Obrót 
towarowy w porcie gdańskim w 1934 r. 
wykazał w porównaniu z 1933 r. bardzo 
poważny wzrost, gdyż wyniósł łącznie 
6.368.943,6 tonn wobec 5.152.975,4 t. w 1933 
r. Wzrost ten należy przypisać w dużej 
mierze umowie polsko-gdańskiej o wyzy­
skaniu przez Polskę portu gdańskiego. 
Poza tem niewątpliwie na poprawę wpły­
nęło poważne ożywienie handlu morskie­
go Polski w 1934 r„ które wyraziło się 
wzrostem udziału handlu morskiego w 
całym handlu zagranicznym Polski. Na 
wyładunek z ogólne; sumy przypadło w 
1934 r. 655.762,2 tonn wobec 493.167,3 tonn 
w 1933 r.; załadunek wyniósł 5.713.181 
tonn wobec 4.659.808,1 t. w 1933 r.

(k) Odczyt o zagadnieniu motoryzacji 
w Poznaniu. Sprawa motoryzacji kraju 
wchodzi nareszcie w stadjum twórczej re­
alizacji haseł, które dotychczas pozosta­
wały bez echa. Zapowiedz bliskiej już ob­
niżki ceł samochodowych ożywiła nie­
zmiernie nastrój na rynku, budząc liczne 
nadzieje wśród kół przemysłowo-handlo­
wych i w społeczeństwie. Uznając potrzebę 
przedyskutowania tak dzisiaj aktualnego 
zagadnienia, poznańskie Stowarzysze­
nie Polskich Dziennikarzy i Publicystów 
Gospodarczych w czwartek, dnia 31. b. m„ 
o godzinie 20 w gmachu Wyższej Szkoły 
Handlowej w Poznaniu urządzi publiczny 
wieczór dyskusyjny, na którym p. dyr. 
Jan Kuczabiriski z Warszawy wygłosi od­
czyt n. t. „Walka z klęską demotoryzacji 
w Polsce“.

Chcesz zapomnieć o troskach ? 
przyjdź na wspaniały program do 

MIJSIC - HALLU STANIEWSKICII 
ostatnie 3 dni rekord, programu.

1 lutego premjera z NICOLA LUPO 
ng 5 282/3

Z ZAGRANICY
(z) Wzrost obrotów handlu zagranicz­

nego Finlandji w 1934 r. Handel zagranicz­
ny Finlandji w 1934 r. wykazał w porów­
naniu z 1933 r. poważne zwiększenie za­
równo w zakresie imporu, jak i eksportu 
towarów zagranicznych. Jednocześnie zaś 
Finlandja osiągnęła w 1934 r. rekordową 
nadwyżkę eksportu nad importem, wyno­
szącą 1.445 miljn. marek fińskich. Roz­
miary wymiany to w .rowej Finlandji z Pol­
ską utrzymały się na poziomie 1933 r„ 
przyczem import z Polski wyniósł 131.6 
miljn. fmk., zaś eksport do Polski — 7.1 
miljn. frnk. W związku z tem w ciągu 1934 
r. Polska utrzymała w wymianie hdndln- 
wej z Finlandją dodatnie saldo w kwocie 
124,5 miljn. fmk.

(z) Sytuacja na angielskim rynku be­
konów, szynek, drobiu i dziczyzny. Zapo­
trzebowanie na bekon w handlu detalicz­
nym na rynku angielskim wzmogło się, 
wobec czego notowania giełdowe bekonów 
uległy zwyżce. W dniu 18 b. m. notowano 
na giełdzie londyńskiej następu iące ceny 
(za 1 cwt w szył.): bekon angielski 92—84, 
irlandzki 94 /8, kanadyjski *6—71. duń­
ski 88—84, holenderski 87—81, estoński M 
do 76, łotweski 79—75. litewski 81 -71 
szwedzki 86—S3 oraz polski 79—73, Oży­
wiony popyt na szynki peklowane spowo­
dował zwyżkę cen za szynki polskie któ­
re były enrzedawane po cenie 84—88 shl 
za 1 cwt. Na rynku drobiu za polskie kur­
czaki ..Firsts' .płacono do 11,5 pensów, za 
..Seconds' do 10 pensów, za .Hens' do 8 
pensów za 1 lb (0.45 kg.Ł Popyt na indyki 
prawie zamarł, a ceny ich spadły do 7 
pensów za 1 lb. Na rynku dziczyzny sy­
tuacja pozostawała bez zmiany. Ceny mlo- 
a C»?i bażantów angielskich wynosiły do 
o shl, a młodych kuropatw do 30 pensów 
za sztukę.
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Święto studentów w Liverpoolu przenosi się z murów uczelni na ulicę. Widzimy 
dobrodusznego policjanta — zwanego w Anglji popularnie „bobby" — jak bierze

udział w znbawio.By———
Zwalczanie starości i znużenia życiowego

Czarodziejskie odmłodzenie sędziwego 
Fausta w dramacie Goethego, dokonane 
ręką lekarza — Mefistofelesa, nie przesta- 
je absorbować dzisiaj zdrowych i chorych, 
lekarzy i badaczy. Bardziej, niż kiedykol­
wiek, łatwiej i szybciej zużywa się orga­
nizm ludzki w gorączkowych czasach po­
wojennych, w okresie mechanizacji, szalo­
nego tempa pracy w fabrykach, biurach, 
w miastach.

Problemat Fausta ma też dzisiaj zupeł­
nie inne znaczenie i inny sens. Ewolucja 
teorji i praktyki odmładzania nastąpiła 
bardzo szybko od chwili pierwszych ba­
dań jak i zabiegów na pacjentach, doko­
nywanych przez Werocowa, Steinacha, 
Dopplera i innych. W obecnem ujęciu i 
pojęciu zabiegi t. zw. odmładzające za­
czynają się zbliżać do nowocześnie pojmo­
wanej i stosowanej higjeny, która po 
pierwsze dąży do zapobiegania chorobom, 
a po drugie — do utrzymywania człowie­
ka w stanie doskonalej sprawności fizycz­
nej i psychicznej. W tym sensie właściwie 
należałoby rozumieć i ujmować używany 
tak często i równie często, nadużywany 
termin „odmładzania". VVlaściwym cel ;tn 
zabiegów odmładzających jest bowiem 
nie przemienianie metużalemów w mło­
dzieńców lecz wzmożenie i odnowienie 
energji życiowej organizmu wyczerpane­
go, osłabionego, czy to chorobą, czy ciężką 
pracą, czy też zużyciem w sensie fizjolo­
gicznym i psychicznym. A że zużycie, wy­
czerpanie przychodzi dziś wcześniej i szyb­
ciej wobec szybszego tempa życia i twar­
dych warunków pracy i bytu, przeto lu­
dzie już w wieku średnim, zdolni do pra­
cy, odczuwają potrzebę radykalnego 
wzmocnienia organizmu.

Oprócz metod Wowcowa, Steinacha 
zdobyta sobie uznanie bardziej od nich do­
stępna dla ludzi średnio zamożnych me­
toda zastrzyków młodej krwi ludzkiej. Za­
biegi te, jak pisze dr. Protti z Mediolanu, 
który przeprowadził obserwacje nad 300 
przeszło ' pacjentami, podane w książce 
wydanej w 1931 r. p. t. ..L/Emoinnesto in- 
tramusculare ale radiazione vitali nella 
veechiata e nell‘esaurimcnto" (Zwalczanie 
starości zapomocą domięśnych zastrzyków 
młodej krwi i emanacji życiodajnych pro­
mieni“), dają wyniki następujące:

„Rezultaty tych zastrzyków są bardzo 
rychle i dają 6ię odczuwać już podczas sa­
mej kuracji, przeważnie zaś po skończo­
nej kuracji w okresie od 3 do 5 miesięcy. 
Pierwszym objawem u chorego jest polep­
szenie się jego samopoczucia, chory od­
czuwa rzeźkość i przypływ energji, nie- 
tylko fizycznie, ale i psychicznie. Fizyczną 
poprawę można skonstatować w tern, że 
ciśnienie krwi jego, które było albo zwięk­
szone, albo osłabione przed kuracją, zbliża 
się do normy, tętno u chorego ustala się 
i staje się prawidlowem. nneinja ustępuje 
ilość czerwonych ciałek krwi i ich od­
porność zwiększa się.“

„Psychicznie kuracjusze robią się we­
seli, mizantropia ustępuje, zaczynają się 
oni znów interesować swemi zajęciami i 
pracą, która ich przedtem nic zajmowała, 
słowem zaczynają odczuwać żądzę życia i 
nadzieję na lepszą przyszłość, odzyskują 
zamroczoną pamięć, oczy ich robią się we­
selsze, wzrok sf \4e się bystrzejszy, zarów­
no jak i umysł i świato-pogląd, przyczem 
i muskulatura w nich robi się wytrzymal-

Przy bólach reumatycz­
nych i artretycznych

w stawach i mięśniach, podagrze i neu- 
ralgji stosuje się tabletki Togal — przy­
noszą one ulgę w tych cierpieniach. 
Również w grypie i przeziębieniach 
stosuje się Togal, jako środek przeciw­
gorączkowy. Oryginalne tabletki Togal 
są do nabycia w najbliższej aptece.

ng 5220.

szą i silniejszą, skóra na ciele i twarzy 
elastyczniejszą, zmarszczki się wygła­
dzają, zmniejszają i prawie znikają, ner­
wowość ustępuje, a z nią i różne bóle gło­
wy, bezsenność i newraigje, cnergja się 
wzmaga i ogólna siła o tyle,'żc chory po 
skończonej kuracji odbywa piszo dłuższe 
marsze, nie odczuwając zmęczenia"

Powstajo pytanie: czy zapomocą metod 
odmładzania można przedłużyć i życic. 
Na to pytanie nauka nie może dać ścisłej 
odpowiedzi. Ale nie o to wszak głównie 
chodzi, lecz o to, by ten, który jest wy­
czerpany stał się znowu pełnowartościo­
wym członkiem społeczeństwa i rodziny.

W Polsce zastrzyki krwi dla wyżej 
wspomianych celów są też stosowane. Nie­
dawno zaś ukazała się pod tytułem: „Wal­
ka z charłactwem i starością“ broszura dra 
med. J. Dobrzańskiego, w której autor 
streszcza retrospektywnie historję zabie­
gów odmładzania organizmu. Or.

Chiny w walce z tradycją
Rząd chiński wydał ostatnio zakaz 

zniekształcania nóg niemowlętom. Równo­
cześnie ukazał się nakaz obcięcia warkp- 
czy wszystkim mężczyznom w calem pań­
stwie. Warkocze znikały z męskich głów 
Chińczyków już w ostatnich latach, bez 
specjalnych represyj te strony władz 
Równocześnie zarzucano tu i ówdzie sta­
ry zwyczaj krępowania nóg niemowlę­
tom. Zaobserwować to można było tylko 
w większych miastach, gdzie wpływy eu­
ropejskie były silne. Rozleglej jednak pro­
wincji musiano wydać oficjalny zakaz, by 
wykorzenić tradycyjny zabytek zwyczajo­
wy. A dziwić się właściwie należy, że su­
rowy zakaz wydano dopiero teraz. Ileż to 
już pokoleń kobiet chińskich poddano tej 
strasznej torturze pod nakazem władczej 
tradycji, którei początki są dla nas zupeł­
nie nieznane. Zapiski, zabytki poezji i ma­
larstwa odnoszące się do tego zwyczaju 
datują się z zamierzchłych czasów, a wie­
le ich pochodzi z okresu dynastji Tarigów 
(G18—937 po Chrystusie), Dziewczynkom w 
krótkim czasie po przyjściu na świat krę­
powano silnie stony zwojami płótna, by 
zmniejszyć cyrkulacię krwi, Kończyny za­
trzymywały się poprostu w swym rozwoju, 
ulegając zupełnemu zniekształczeniu. Jak 
wykazały badania lekarzy i prześwietlenia 
promieniami Roentgena, kościec był prze­
ciętnie zmniejszony o 61%. Wymiary sto­
py kobiety w średnim wieku były zadzi­
wiająco małe: 13 cm. długości, 5M cm 
szerokości, gdy tymczasem normalna sto­

W dorocznym biegu na przełaj weteranów, odbytym świeżo w B-ois de Vincennes pcw 
' Paryżem, uczestniczyło około 2000 sportowców francuskich. Zwycięzcą wy*.edl 
i Powyżej widziany starszy pan, który mimo swego poważnego wieku budził podziw |

doskonałą postawą i formą. •-

pa Chinki jest, długa 23,3 cm i szeroka 3 
cm. Na zniekształconych kończynach cho­
dziły Chinki jak na szczudłach, utykając 
przytem na obie logi i ciężko, raptownie 
pochylając się w bokach. Niesamowity dla 
oczu europejczyka chód odbijat się ujem­
nie na rozwoju stawów skokowych i ko­
lanowych.

Wiele przemawia za tem, że zwyczaj 
zniekształcania nóg wprowadzono naj­
pierw u mandarynów których żony mu- 
slaly się czemś różnić od pospólstwa. O- 
graniczona swoboda ruchów była więcej 
znośną dla bogatej kobiety, którą noszono 
w lektykach, albo na plecach, niż dla ro­
botnicy. krzątające' się kolo gospodarstwa, 
lub pracująrei ciężko w polu. Jednak z 
biegiem czasu zwyczaj ten ogarnął nawet 
nainiższe warstwy.

Rząd chiński. wydajać oba postanowie­
nia. wyznaczył termin do ich wykonania 
30-dniowy. Nakaz wydano 130-cio miljono- 
wemu narodowi, rozsianemu na przeszło 
11 milionach km. kwadratowych. Czy ter­
min nie jest za krótki? Czy istotnie tak 
łatwo będzie wykorzenić tradycję z du­
szy i umysłu Chińczyka? K-k.

Orchidea w aucie pancernem
Znany miłośnik rzadkich kwiatów, mi- 

Ijoner w dodatku, amerykański rzecz pro­
sta, mr. Wheler z New Yorku, sprowadził 
z Afryki odkryty tam niedawno bardzo 
rzadki gatunek orchidei, noszący nazwę 
„kwiatu śmierci“. Orchidea została nabyta 
przez mr. Wheicra za cenę 5 009 dolarów 
Do przewiezienia cennego kwiatu do o- 
ranżerji przy pałacu miijonera w New 
Yorku, Użyte zostało auto pancerne, któ­
remu towarzyszyła zbrojna eskorta złożona 
z pięciu detektywów. O transporcie orchi­
dei dowiedzieli się gangsterzy, którzy po­
dejrzewali, iż auto pancerne zawiera coś 
cenniejszego od orchidei, sądzili oni mia­
nowicie, że w aucie przewieziony będzie 
transport złota. Zorganizowali zatem na­
pad zbrojny na auto: zaczaili się na rogu 
ulicy i gdy auto się ukazało rozpoczęli 
ostrzeliwanie go z karabinów maszyno­
wych. Eskorta nie straciła jednak zimnej 
krwi, ukryła się za aułem i ostrzeliwała 
się napastnikom. Ogień eskorty był cel­
niejszy od ognia gangsterów i przywódca 
ich padl na miejscu rażony kulą w głowę, 
reszta zaś bandy rozbiegła się. Orchidea 
przybyła szczęśliwie do oranżerji. a nada­
na jej nazwa „kwiatu śmierci“ została w 
zupełności usprawiedliwiona biegiem wy­
darzeń. (r)

Chór Juranda w Poznaniu
Chór Juranda, ślyńąy w kraju i zagra­

nicą zespól piosenkarzy polskich, znany 
dobrze wszystkim z audycji radiowych i 
płyt gramofonowych oraz niezwykle pięk­
nego i oryginalnego repertuaru przybywa 
n:cbawem do Poznania i wystąpi poraź 
pierwszy w naszem mieście w nadchodzą­
cą sobotą, dnia 2 Inteno o godz. 11 wlecz, 
w kinoteatrze „Słońce“

Chór Juranda na swym pierwszym wy­
stępie w Poznaniu wykona bogaty i pięk­
ny swój reprezentacyjny program, obej­
mujący szereg najpiękniejszych piosenek, 
tang i serenad, między innemi takie już 
popularne przeboje jak: „Marlnnella“, 
„Graj piękny cyganie“, „Noc w Sewilli“, 
„Panna Anna bierze ślub", „Panlinka“, 
„Trzy świnki“. „Nie warto“ i wiele, wiele 
innych.

W sobotnim Wieczorze jako soliści 
udział przyjmą: R. Marot i Piotrowski.

Sama zapowiedź pierwszego występu 
Chóru Jnranda wzbudziła ogromne zain­
teresowanie w najszerszych sferach na­
szej publiczności. Pragnąc wszystkim bez 
wyjątku umożliwić wysłuchanie Chóru 
Jnranda Dyrekcja ustanowiła na pierwszy 
występ minimalne ceny biletów. Bilety 
po 1 zł. 1,50 zł 1 2 zł (włącznie z podatkiem 
i ustawowemi opłatami) są do nabycia 
wcześniej w skladz’ cygar p. Szrejbrow- 
skiego, ul. Br. Pierackiego 20. Teł. 56-38.
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K. G. Feltenius
Szwed — polonofil

Z wyglądu typowy Skandlynawczyk*. 
wysoki, szczupły, blondyn z rudawym 
odcieniem. Ani śladu jednak sztywno­
ści, tak w ruchach jak i w manierach, 
którą dość często spostrzegamy u Szwe­
dów Z za szkieł spoglądała niebieske 
oczy marzycielsko a zarazem poczciwie. 
Gdy zacznie mówić, zwłaszcza z kate­
dry .łączy w przedziwny sposób zalety 
badacza, entuzjasty i propagatora. Te 
pierwsze wrażenia uzupełniają się, po 
bliższem poznaniu, najlepszemi przy­
miotami serca; Felienius gotów zawrzeć 
najszczerszą przyjaźń z każdym Pola­
kiem. który zechce z nim współpraca- 
wać dla ukochanej idei zbliżenia sąsia­
dujących przez Bałtyk narodów.

Wierzyć się nie chce, że ten apostoł 
szwedzko - polskiej przyjaźni sprawuje 
urząd — komisarza podatkowego! Czas 
wolny od zajęć zawodowych ofiarowu­
je jednak hojnie na cele społeczne

Pięć lat pracy naszego przyjaciela, 
jako sekretarza generalnego w Towa­
rzystwie szwedzko - potskiem, uwień­
czył świeżo niebywały rekord: setką od­
czytów propagandowych dla publiczno­
ści szwedzkiej, jak wiadomo, chłodnej 
i niełatwej do zdobycia, a jednak pod­
dającej się czarowi niezmordowanego 
działacza. Rychło też dołączają się jego 
wycieczki do Polski, niezmiernie cen­
ne i pomocne dla usiłowań naszych 
zwolenników tej idei. Po kilka razy go­
ściły go już, prócz stolicy, Kraków. Ka­
towice, Poznań, Gdynia, Łódź, gdzie 
działają już towarzystwa polsko-szwedz­
kie Obecnie odbywa podróż z dotych­
czasowych najdłuższą, nie pomijając i 
mniejszych ośrodków.

Są jednak szczegóły znacznie głęb­
sze. Felienius organizuje subskrypcję 
w Szwecji na sekcję szwedzką Bibljolc- 
kł Jagiellońskiej; poznańska Bioijoiesa 
Uniwersytecka otrzymuje dzięki niemu 
również około 800 książek; zbiera tysią­
ce książek, wśród których sam ofiaro­
wuje setki. Znajduje ofiarodawcóyy na 
stypendjum (zarządzane przez Tow. 
szwedzko-pol.) dla uczonych szwedz­
kich na badania w Polsce. Zabiega o u- 
fundowanie lektoratów szwedzkich przy 
naszych uniewersytetach z pomocą fi­
nansową swego towarzystwa. To tylko 
cześć jego zasług w dziedzinie organi­
zacji współpracy kulturalnej obu naro­
dów. bo wszystkiego wyliczyć niepo­
dobna. Ale Felienius jeszcze idzie da­
lej. Wyręcza historyków, którzy nie 
zdążyli się dotąd uporać z niejednym 
dokumentem dawnych stosunków 
szwedzko-polskicn: wykrywa, publikuje, 
zużytkowuje do swych odczytów nie­
znane przedtem fakty i materiały Ostat­
nio zaś (jak wiadomo iuż naszym czy­
telnikom) przeszedł i na niwę literacką, 
tłumacząc „Orlęta ‘ A. Schroedera

Niebawem zobaczymy Felleniusa 
znów w Poznaniu W środę. 30 b:n. 
godz. 20. będzie mówił w sali 17 Colle­
gium Minus o Karolu XII (w języku 
niemieckim!, ora/, wyświetli dwa piękne 
filmy krajoznawcze. Nie wątpimy, że 
publiczność nasza chętnie pośpieszy. u- 
slyszee przyjaciela Polski, godnego sta­
nąć obok Jelinków, Cazinów i Bene- 
szićów.

NICOLA. LUPO
NICOLA LUPO

NICOLA LUPO
w MÜSIC-HALLU STANIEWSKlCH 
od I lutego na czele 15 fenomenal* 
nyeh atrnhy. n-r 5‘27”



Numer 49 ~ Karier Poznański, środa, SO »iyeznla 1035 = 8łrona 11

Nowe nadzieje
Rozpoczyna si< 32 Loterja Państwowa, 

by tysiącznym zastępom graczów przy­
nieść nowe n. dzieje. Losy do klasy pierw­
szej nau> wać. należy nie zwlekając, aby 
zapewnić »obie numer, do którego ma się 
najwiękłze -aufanie.

Plan 32-ej Loterji nie przewiduje żad­
nych zm.an zneedn czych. Zmienione zo­
stały ty'ko przepisy, dotyczące rozlosowa­
nia wygranej glów-nei oraz wygranych do­
datkowych w klasie JV-ej.

Mianowicie miljon wylosowany będzie 
ostatniego dnia ciągnienia, poprzedzające­
go ciągu enie wygranych pocieszenia, tj. 
w dniu 21 maja rb.. zaś dodatkowo ciąg­
nienie wygranych pocieszenia 'po zl 50.—) 
rozpocznij się 22 maja i trwać będzie czte­
ry dni.

Lotnictwo cywilne 
w Stanach Zjednoczonych
Lotnictwo amerykańskie ma za sobą 

nieszczęśliwy okres roku ubiegłego, obfi­
tujący w wypadki, katastrofy. Podczas 
katastrof lotniczych znalazło śmierć £63 
osoby, co wobec 308 ofiar nieszczęśliwych 
wypadków w r. 1933 oznacza przyrost o 20 
proc. W przeciwieństwie do ponurego 
obrazu lotów, lotnictwo amerykańskie, je­
śli chodzi o postęp techniczny, rozwinęło 
się bardzo. Szybkość używanych do ko­
munikacji cywilnoj aeroplanów wzrosła 
znacznie, a jednocześnie zwiększyła się też 
ich objętość i nośność. Wzrosła również 
popularność samolotu jako środka komu­
nikacyjnego. oo uwidocznia fakt, że liczba 
pasażerów podskoczyła z 48,707 do 575,572 
osób.

Stany Zjednoczone posiadają obecnie 
2188 portów lotniczych. W roku bieżącym 
ma być podjęta i ukończona budowa 600 
nowych portów lotniczych oraz przebudo­
wa Ićo starych portów.

Zbliża się też ku rozwiązaniu pomyślne 
mu kwestją konstrukcji aeroplanu dla 
szerszych mas. Budowane już są aeropla­
ny w conio 700 dolarów, kl&re przy znacz­
nej szybkości posiadają wygodne kabiny i 
b. prosty system kierownictwa. Wszyscy 
wyżsi urzędnicy urzędu lotniczego otrzy­
mali takie aeroplany, z których korzysta­
ją dia odbywania dalszych podróży w celu 
spopularyzowania samolotu, jako środka 
komunikacji.

Suknia balową, specjalnie wyszcgegóL 
niona harmonijnością linji na balu. Mło­
dzieży Wszechpolskiej (pierwsza od lewej) 
wykonaną została we firmie „Femlna", 
Fredry 3,
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W roku bieżącym zostanie urzeczywist­
niony plan zorganizowania regularnej 
komunikacji transoceanicznej. Pan-Ame 
rican-Ąrways rozpoczęła z flotą powietrzna 
złożoną z wielkich aeroplanów regularną 
komunikację pasażerską i transport frach 
tów między Kaliformją a Kantonem. Ko 
munikacja lotnicza z Południową Amery 
ką podtrzymywana będzie przy użyciu 
olbrzymich samolotów typu Sikorskiego, 
które wykazały cenne zalety podczas lotów 
próbnych. Jedna z tych maszyn dokonała 
lotu rekordowego z obciążeniem 16,608 fnt. 
ang. na wysokości 0561 stóp. Or.

W hotelu.
Mały Jaś jest po raz pierwszy w ho­

telu. Czyta r. pis na drzwiach- „Na kelne­
ra dzwoni 6ię raz, na pokojówkę dwa, na 
służącego trzy“. Jaś dziwi się i pyta 
ojca:

— Tatusiu, czy służący źle słyszy?

SPOkT
Narciarstwo

Program międzynarodwych mistrzostw 
Niemiec. W środę odbędą się biegi zjazdo­
we pań i penów. Do tych biegów zgłosiło 
się przoszło 186 narciarzy. Polacy nie star­
tują. W czwartek przewidziany jest sla­
lom pań. W piątek bieg na 18 kim. indy­
widualny i do kombinacji. Zgłoszono 352 
zawodników. Startują wszyscy zawodnicy 
polscy, przyczem Karpiel i Skupień biorą 
udział w biegu otwartym a Marusarze, Bro­
nisław Czech, Górski i Oriewicz — do kom­
binacji. W sobotę odbędzie się siałom pa­
nów (bez Polaków) i skoki do kombinacji. 
Występują z Polaków Bronisław Czech, 
Marusarze, Orłowicz i Gó-ntki. W niedzielę 
odbędzie się bieg sztafetowy na 4X10 kim 
i konkurs skoków otwartych. W sztafecie 
startują Stanisław Marusarz, Bronisław 
Czech, Karpiel i Oriewicz. a w skokach o- 
twartych, Bronisław Czech. Marusarzt, Or- 
lewiez Kolesar i Górski. (PAT),

Transmisję z Grrmlreh Partenklrchen 
przygotowuje Polskie Radio w dniach 2 i 3

OSTATNIE 3 DNI PROGRAMU REKORDÓW i SENSACYJ 
w MUSIC-HALLU STANIE WSKICH

nadchodzący czwartek schodzi 
Ml..................

Niestety ___
s »fisza wspaniały program Musle-Hailn Stą- 
n'.ewsklch. który dostarczył zwolennikom varíete 
wiele emocji i prawdziwego zadowolenia Po­
znań rozkoszuje sie wspaniała orkiestra 12 Wie­
denek, pod batutą p. Almy Prihody. żony naj­
lepszego skrzypka na świacie. Ponadto nie; pręd­
ko zobaczymy takie atrakcje jak Miss Rnssąna 
która jest słusznie najlepsza ąkrobątką XX. 
wieku. MisS; Oculte praWdZłwą zagadką. 3 Ral- 
dors najlepszych klownów Europy oraz pąly sze­
reg wspaniałych atrakcyj. Radzimy wszystk'm 
zaopatrzeń sie w nasz kupon obok zamieszczo­
ny i wybrać się do Music-Hatiu Stażewskich, 
Dzięki kuponowi otrzyma każdy po wykupienia

lutego na wszystkie rozgłoćide skoków o- 
.wartych i do koml.inacji. Transmis',' 
-'rzoprowadzi dr. Szatkowski, sekrotarz 
Pol. Zw. Nar.. Niu . ,dzie ona bezpośrednio 
z terenu igrzysk w Garmisch Dr Szatkow­
ski jedynie nagra na płytach woskowych 
najciekawsze momenty zawodów a następ­
nie płyty te zostaną nadane z Monachium 
na kabel do Warszawy. Każda transmisja 
trwać będzie 30 minut i da całkowity o- 
braz najhardziej emovion inrvch momen­
tów konkursów skoków. Nastąpi ona 
mniejwięcei w'trzy godziny po zawodach, 
t. J. pomiędzy 10 i 20. (PAT).

Narciarz* 6 państw na akademickich 
mistrzostwach Polski. W dniach 1, 2 i 3 
lutego odbędą się w Rabce te międzynaro­
dowe mistrzosiwa. pierwsza wielka impre­
za narciarska w bieżącym sezonie Starto­
wać będzie 128 zawodników i zawodniczek 
w tern 20 zągrnnirznych, reprezentujących 
Szwecję. F.stonję. Łotwę i Rumunię, nndto 
spodzlowany jest przyjazd narciarzy Nor- 
wegji i Austrji. .

; r> .- ■ > ■ • ; ........

Piłka nożna
„Ruch“ wyjeżdża znów do Niemiec na

święta Wielkanocne i rozęgra mecz z ,,For­
tuną” dttsseldorfską. Podczas pobytu w 
Niemczech walczyć będzie również z mi­
strzem Rzeszy Schalke. Pertraktacje są tuż 
sfinalizowane, ale terminu jeszcze nie­
ustalone. (PAT).

Reprercntrcja na mecz » Węgrami u
stalona prze kapitana związkowego p. 
Cendrowskiego. wywołuje — jak już dono­
siliśmy — uzasadnione zastrzeżenia w pe­
wnych punktach. Forsowanie stołecznych 
pięściarzy (aż trzech) po ich ostał nich cią­
głych porażkach, a nawet pogromach 
wprost (niedzielny mecz w Poznaniu' iest 
niezrozumiale. O RotłWzu nic nie wiemy 
czy znajduje się w formie, gdyż nie wal­
czył zupełnie: poleganie na treningowych 
wynikach jest bardzo zwodnicze, a w obli­
czu tak poważnego meczu, ink z Węgrami 
— niedopuszczalne, W mueaej powinien 
nójść Jarząbek- lub Czorłek. bowiem Sob- 
kowiak w niedzielę wykazał, że znajduje 
się w nieszczególnej kondycji. Naszem zdn 
niom mógłby wchodzić tpż w erę po ostat­
nich swych zwycięstwach również i Ro­
mański — W koguciej wysuwa się zdecy­
dowanie Spodeńkicwicz. Forsowanie Kazi-

jednego biletu, drugi równorzędny BEZPŁAT­
NIE.

KUPON ULGOWY
DO MIJSię,- HALLtr STANIEWSKIC^ 

ul. Fr. Ratajczaka 21,
OkązigieJ nin. kuponu otrzyma po wyku- 
n.enlu jednego biletu za normalną oplata 
drugi rówńońżedny za darnin Ważny na 

- przedsta wienie o godz, 8 i 8 80 we wtorek 
29 i w środę. 30 stycznia. Wyciąć i okazać 

w kasie.

ng 5274/5

Ttlko do enwartku 31 stycznia kon­
cernie w MU8IC-HALLU 61AN1EW- 
8KICH aiyoaa orlooatra pod batutą 

O. ALMY BOSE PRIHODY-
W czwartek wielka premjera!

na 5 276/7

mierekiogo — biorąc pod uwagę tylko (ego 
mocz za skończonym zupełnie Rudzkim 
[ost ryzykownym i nieuzasadnionym eks- 
porymentem. W pólśredniej powinien 
być Miał irewicz, edvż należy do togo typu 
zawodników, co „Kajnar“: wykazuje pełnię 
swych walorów z groźniejszymi przeciwni­
kami natomiast ze słabszymi nie walczy 
tak dobrze. Forsowanie zmanierowanego 
rutynisty Seworynioka, nielubianego w 
dodatku w Poznaniu, który dos*ownie nie 
zasłużył na to niczem. a ponadto nie wyka­
zał żadnych walorów po swój chorobie — to 
fatalny błąd.

Poznański „Sokół“ projektuje w dniach
30 i 31 mnrea r. b. międzynarodowy turniej 
bokserski z udziałem Niemców Campego, 
Rwnloehrn.- Hrubesza, Steina (z Bonń) i 
Maine (Monachium Zehet.nevra (Austr.) 
czołowych pięściarzy noMkich m in. Misiu- 
rewicza Chmiolewskiego, Karpińskiego, 
Przvbvlsklogo i innych. Związek ni&miecl.i 
nadoslnl Już odpow^Jż że wymienionych 
pięściarzy przyśie.

Wśród zawodowców
Mistrz świata Mar Baer walczył w Mia­

mi, gdzie pokonał na punkty eksmistrza 
świata w wadze średniej i półciężkiej Jima 
Ma!onev‘a, Na tych samych zawodach 
mistrz świata Barnoy Ross zwyciężył swe­
go rodaka Franka Klicka po 10 starciach 
na punkty.

W Paryżu mistrz- Francji Pladner zwy­
cięży! w walce o tytuł mistrza w wadze ko- 
•Tuciol swego naigroźniejs-zego rywala i 
świetnego technika Huata w 7 starciu 
przez k. o.

Za o 11 c u e n i a I reklama odpo 
•viada administracja w osobie Antonteg» 
Leśniew i"ra w Parna n tu.

Przedstawienie opery 
„Wilhelm Tell“

Kolo Rodzicielskie przy Pańatwowem 
Gimnazjum im. gen. Zamojskiej wykupiło 
przedstawienie cperowe „Wilhelm Tell“ 
Rossiniego ne wtorek, dnia 29 stycznia, 

i Całko wi ty dr chód przeznacza si ę ńa doży ­
wianie niezamożnych uczenie. Wobec tak 
pięknego celu Kolo rodzicielskie, zawiada- 
wia. że reszta biletów będzie dó nabycia 
przed przedstawieniem w kasie Teatru 
Wielkiego. Ceny biletów 2 złote, 1,50 zł 
i 75 gr. Z a r z. d.

zg 10310

W piątek 25 stycznia 1935 r., o godz. 0 wie­
czorem, zasnął w Bogu, po długich i ciężkich 
cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., ś. p.

Karol Kuczyński
kupiec

przeżywszy łat 30. Pogrzeb odbędzie się w środę, 
30. bm., o godz. 3 po południu z kostnicy Zakła­
du Pod Opatrznością na Sródce na stary cmen­
tarz św. Małgorzaty.

W głębokim żalu żegnamy Drogiego Towa­
rzysza Pracy.
zg 10326 Koedzy.

S.L ,

Maria Kossowska
* Gregorowiczów

zmarła opatrzona Sakramentami św., dnia 28-go 
stycznia 1935 r. o godz. 2 w nocy, przeżywszy lat 
<8. Pogrzeb odbędzie eię w czwartek, dnią 31-go 
bm. o godz. 3 po południu z domu żałoby, Rynek 
Łazarski 19.

W ciężkim smutku pogrążony
zg 10 315 mąż 2 córką i rodziną.

i

W niedzielę, dnia 27 stycznia 1935 r., zasnęła 
w Bogu, opatrzona kilkakrotnie Sakramentami 
św., po ciężkich i długich cierpieniach, nasza 
najukochańsza matka, teściowa i ciocia, ś. p.

z Golembicwskicb

Rozalja Sieradzka
przeżywszy lat 75. Pogrzeb odbędzie się w czwar­
tek, dnia 31 stycznia 1S35 r. o godz. 13,30 z ka­
plicy cmentarza Zmartwychwstania Pańskiego. 
Msza św. żałobna w dniu pogrzebu o godz. 8. 
d 845 Stroskane

Poznań, Źupańskiego 6, dzieci 1 rodzina. 
Żaki, pogrzeb. Duchowlez, Poznań. Górna Wilda 50.

Szan P. P. Ctfbtartom poda'? do laik, wiadomości
że przedsiębiorstwo moje prowadzę nadal 
w dotychczasowym zakresie pod firm«

C. Rat włańc. Karol Matuszak
Szkło sto’owe —- porcelanę — faja; - itp. 
przy ulicy 27- go G r a <1 n i a 4 '. ptr. dg 856i—uni i—uiiim,, „zwMua—m ani nu i—w

okienne, ogrodowe, ornamen­
towe, dachowe itp.

szyby wystawoxve i lustra
Obrazy — •-------Kit szklarski
Polskie Biuru Sprzedaży Szkia 8 A. 
Poznań. Matę Garbary 7a. Tel 28-63.

Kto niema dziś kłopotów!
Mają je wszyscy i nie w tom dziwnego. Interesy 

ida ila I zarobki kuj kurczą. Trzeba coś znaleźć, by 
nastąpiła poprawa.

Zamówcie sobie książką pod tyt.s

„Droga do sukcesu“
Znajdziecle tam setki rad. myśli i przykładów wy­

jaśniających, co trzeba zrobić, by uczciwie zdobyć 
zarobek i powiększyć obroty i zyski. Nie Jost to Zucha 
książka kupiecka. Przeczytacie ją z prawdziwem zain­
teresowaniem, Skorzystajcie następnie chociażby (.jjed- 
nej z podanych w niej myśli. Ucdeieeie nam z pewnością 
wdzięczni.

Cena 6,— zl, ąa zaliczka- poczt. »1 6.60.
Książką zawiera tn. in. warunki konkursy na naj­

lepsze pomysły reklamowe z gówna nagrodą 250 — zl.
Gwarancja: O ile książką Czytelnika nie zaciekawi 

i w ciągu-8 dni po wysyłce zostanie zwrócono z kart­
kami rozcietemi najdalej do stron,icjr 40 tej pieniądze 
zwracamy.

Nie ryzykujecie przeto nic, wysyłając zamówienie 
dziś jeszcze pod adresem!
Wydawnictwo „Hermę«“- w'a?c P. Kowalski, 
zg 10 285 Katowice, Krakowska 04.

|l Oddział w Lodzi, ut. Wigury 15. lei. 134-53. Pg 2U4» 18 171

Foszuku.emy od zaraz dzielnego

mistrza maszynowego
obeznanego z dokładną obsługą urządzenia kotłowni ma- 
«zyn parowych, urządzeń ogrzewalnych itp. Zgłoszenia na­
leży skierować do administracji Kurjera Poznańskiego

pod zg 19 246.

Poszukuje się

budynku fabrycznego
ca. 1000 m. kw na stolarnię celem kupna lub dzierżawy 
Spieszne oferty możliwie w języku memieękim pod ng 522« 

do Kurjera Poznańskiego.

W pierwszą bolesną rocznicą śmierci, S. p.
Stanisławy Janasik

odprawi się
msza św żałobna

* ®1- bm. o godz. 9 w kościele Serca Jezusowego,
na którą zaprasza życzliwych pamięci Drogiej Ztnariej 
zg 10 323 Md*.

Nieruchomość handlowa
w najlepszem polrżoniu miasta powiatowego woj. Pozn 
irynek) — niezadłutona — z zapasem Łpwaróu lub bez do 
sprzedania uybko decydującemu eię nabywcy za gotówkę 
Większe mieszkanie w razie kupna wolne. Oferty uprasza 
eię ped nr. 211 do Biura Ogłoszeń „Kosmoa-. Poznań, ul 
Zwierzyniecka & ng 5117

dzietertMeltTe?'0 Sk'"du °’l 1- 4- lub wcześni

ekspedientki
ła wysoką pensje. Tylko slly pierwszorzędne i dobrem1 etwami z dobrą rnąjomojeią towarów kolonjnliiych^ w JT»?»

C, HEINRICH RAKONtEWICF PO«N l*’"S 
aklad kołenjalpy hi.ft t ćM»,,. ’



Sfrona 12 — Karjer Poxnañeki, środa. 30 .»tycznia 1935 22 2¡^2I-L-Í?

Dnia 28 stycznia 1935, o godz. 7 rano, zmart nagle za­
opatrzony Olejami św., po długich i ciężkich cierpieniach, mój 
najdroższy mąż, najukochańszy ojciec, brat, wuj i dziadek, ś. p.

Józef Gertych
aptekarz, major rezerwy W. P.

przeżywszy lat 60.
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, o godz. 4-tej po poi. 

z kostnicy cmentarza jeżyckiego. Msza św. żałobna nazajutrz 
o 9 rano w kościele Serca Jezusowego na Jeżycach.

W ciężkim smutku pogrążona 
zg 10327 żona z dziećmi i rodzina.

Nasz ogólnie oczekiwany

BIAŁY TYDZIEŃ
rozpocznie się niebawem. Na szeroką 
skalę zakrojone przygotowania dobie­
gają końca i już w najbliższych dniach 
podamy szczegóły.
Obecnie już stosujemy

NADSPODZIEWANIE NISKIE CENY
i zapraszamy do wydatnego wykorzy­
stania tej niezwykłej okazji taniego 
zakupu.

Handlowy F. WOŻNIAK
JPozaań, -Kramarska 16 (ul. Rynkowa)

Kg 5łS4

Nagłówkowe słowo (tłusto) 25 groszy, każde 
dalsze «Iowo 15 groszy, 5 liczb = jedno słowo, 
i, w, z, a = każde stanowi 1 słowo. Jedno ogło­
szenie nie może przekraczać 100 stów- w tern 

5 nagłówkowych.

OGŁOSZENIA DROBNE
Ogłoszenia wśród drobnych:

1-łamowy milimetr 50 groszy

Znak oferty naprzykład: n 3695, z 21 025, 4 1811 
i t. d. — 1 słowo.

Drobne ogłoszenia w dni powszednie przyjmuje 
się do godz. 11,30, w soboty i dni przedświą­

teczne przyjmuje się do godz. 11,15.

1. KAMIENICE Łóżko
z materacem sprzedam.

Sprzedam
moja kamienicę w centrum na 
dogodnych warunkach z powodu 
wyjazdu, tylko bezpośrednio. - ' 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 49 999

Wdowiec Fryzjernię
bezdzietny 50, wia«uy zakład fry-1 Poznaniu tanio sprzedam. Ofer- białe 
zjęrski z mieszkaniem w lepszej ty Kurjer Posnański zdg 50 058 Rzeczypospolitej 3 m.
dzielnicy Poznania poszukuje żo-. 
ny cośkolwiek majątkiem. Ofer- Fortepian
ty Kurjer Poznański zdg 50 179i korzystnie na spfzedaż.

racja, Wielkie Garbary

zdg 50 407

Kupię
dobry skład kolonjainy. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 50 018

Kamienicę
4. 3. 2 pokojowe mieszkania, ła­
zienki, dochód 11000 za 7 krotny 
czynsz sprzedam bez pośrednic­
twa. Zgłoszenia Kurjer Poznań 
ski zdg 49 940

Willę
amortyzacyjna. a wumieśzkanio- 
wą. ogród sprzedam, wpłaty 
22 000. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 50 033

Rządca . administrator
na stanowisku, kawaler poszuku­
je inteligentnej, religijnej towa­
rzyszki życia do lat 34. Panny 
lub wdówki z własnym warszta 
tern rolnym lub odpowiednia go­
tówka zochcą łaskawie, możliwie 
z fotografia przesiać zgłoszenia 
do Kur jera Poznańskiego pod 
zdg 50 383. Za dyskrecje i zwrot 
fotografji ręczę honorem.

zdg 50 064

7. SPRZEDAŻE
HïïmKÎEHl»WWr«W

Restau-
23.

Wiertarkę
dentystyczną Kupie okazyjak 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 5u 028

Pięciopokojowe
od zaraz Informacje stróż 
W roela wsKa 19. zdg 50 (lii

Siedmiopokojowe
komfortowe, odnowione Dz.a 
skieb 3.____ zdg 50 991

Kamienicę
kupie wpłacę 150.000. Zgł. Kurjer 
Pozn. adg 50 105

Fortepiany
od 300 zl sprzeda Kwiatkowski, 
Pierackiego 14. zdg 48 73(1

Kamienicę
kupie wpłacę 100 000. Zgł. Kurjer 
Poen. zdg 50 108

Willa
nowa, czynszowa, centrum cena 
4» 000.—. Oferty Kurjer Poen.

zdg 50 112

Ford
trzytonnowy nowoczesny, 
używany, twti., samo pot 
okazyjnie sprzedam. Zglo 
Kurjer Poznański dg 818.

Kamienica
24 000. dochód 4 200. llloch. Ale­
je Marcinkowskiego 15.

zdg 50177

Wózki
wybór tanio. Trabczyńska. Pie­
rackiego 11. Asyupnaty ..Kredyt'

Kamienica
Poznaniu nowa wolna od podat­
ków. dochód 12 600.— wpłaty 
50 000.— Kwiatkowski, Poznań. 
Ikziałyńskich 10. zdg 50 182

Parcelę
sprzedam najlepsza dzielnica Je­
życ. niska cena, dobre warunki. 
Oferty Kurjer Poznański 

zdg 48 491

Kamienica
4 składy dochód 9 000 cena 55 000 
Jaśkiewicz, Poznań, Aleje Mar­
cinkowskiego 27. zdg 50 321

Również Pan
winien sie przekonać, że materia­
ły na ubrania, płaszcze, najko­
rzystniej w fabryce konfekcji 
męskiej Edmund Grześkowiak. 
Stary Rynek 83. Pg 2 072-13.81

Willę piętrową
nowa, składem, trzymiesakanio- 
wą, wszelkim komfortem, sprze­
dam. Powidaka 13. Osiedle War­
szawskie. zdg 50 249

Maszyny do pisania
małe i duże nowe i uży- ISw wane, najkorzystniej: 3^1 Skóra i s-*ai Poznań.
nr. 23. ng 4646

2. PIENIĄDZ a
25 000,—

odpowiednio zabezpieczone ulo­
kuje korzystnym interesie współ­
udział pracy. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 50 125

Jadalnie — Sypialnie
tapczany kanapy, leżanki, klubo, 
we garnitury, alabastry, biurka 
najtaniej Dom Komisowy. Wro­
niecka 6/8. ng 4498

350,—
6% pożyczka narodowa odstanie. 
Adres Kurjer Pozn. zdg 50 379

Wtorek
— to już ran, ‘prawa chodzę tam 
gdzie dobra kawa wszak mam 
racje! na Hitlera!

kawał
tylko u Webera (Nowa 4).
_________ ng 1 497

P. Laskowskiego
i P. Ratajczaka, którzy kundli 
na licytacji w lombardzie dnia 
23. I. dwa złote łańcuchy i ze­
garek uprasza sie o podanie a- 
dresu. celem wykupienia. Sędzia 
Rylski. Kochanowskiego 4 tele­
fon ff) -,1. zdg 50 087

Unieważniam
skradziona legitymacje W. K. H. 
nr. 2427 na nazwisko Jadwiga 
Stadnicka zdg 50 158/7

Sprzedaż -
wiecznych piór 

wszelkich systemów 
Skład Papieru — 
Moritownia Wiecz­
nych Piór — Józef 
Ozosnowski — Po 
znań. Ratajczaka 2 

dg 705

Centrala mebli
Wielka 28, poleca meble po ce­
nach najniższych. Pg 2 088-11.11

Futra
karakuły piżmowce, źrebce oraz 
różnego rodzaju skóry, błamy, 
wydry sprzednje po cenach zu­
pełnie tanich Łojewski. Pierac- 
kiego 20. Pg 2079-2.26

Skład
kolonjainy, magiel, mieszkanie 
2 pokojowe, dobrze zaprowadzę 
ny sprzedam Adres Kurjer Po­
znański zdg "0 004

Rower
męski okazyjnie. Adres 
Poznański zdg 50 014

Kurjer

Robotnik
łat 49 samotny zapozna starsza 
parnie lub wdowę z mieszkaniem 
lub gotówka, celem ożenku. Ofer- 
ty Kurjer pozn. zdg 50 230

elegancka 
kowska 9.

Jadalnia
465. Stolarnia — Bn- 

zdg 50 020

Młoda
szatynka pozna inteligentnego 
cel matrymonialny. Oferty Ku­
rjer Poznański zdg 50 180

Samochody
reklajnowe Austro-Dai.mler jed- 
notonnowy Minerva pół tora ton- 
nowa bardzo tanio. Oferty Ku- 
rjer Poznański dg 917 dg 817

Skład kolonjainy
większy z po wodę zmiany sto- 
sunków, miasto powiat., cu 
k równia. gimnazjum, warunki 
dogodne., towar według faktur, 
urządzenie według ugody. Dzier- 
żawa tania. Oferty Kurjer Po-

Najkorzystniejsze partje
paniom oraz pa.nom w olbrzymim 
doborze poleca jedynie Echo —
Poznań, św. Marcin 68. Telefon____
50-80. ad* 50 309 znzńtk «dg 49 994

biały niski 
dzyńskiego

Wózek
dobry. 

57. m. 16.
Gen. Prą.

Bezcen
Zakopane wi’la śródmieście,
^mieszkaniowa. elektryczność, — 
wodociąg. 3 406 kw metrów 36 
tys. zl. Kurjer Pozn. dg 843

Pralnicze maszyny
sprzedam. Oferty ekspedycji
Kurjera Pozn. 53,157

Pg 2S62-53.157
Wagę

■do ważenia niemowląt., huśtawka 
stojąca imkojowa. Adres Kurjer 
Pozn. zdg 50 080

Maszynę
pisanin sprzedam. Marcina 15 
— 5. zdg 50 100

Irmlera
fortepian tanio od 1—3 Wierzbde- 
cice 36 m. 4. zdg 50 113

Skład
kolonialne deliikn-te.sowy sprzedam 
punkt ruchliwy okolica Wielkiej 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 50 117.

Jadalnię
¡dębowa skromna tanio sprzedam.
, Obejrzeć Łukaszewicza 14. 

zdz 50175
Podłogi

¡kilkaset m* tanio sprzedam. — 
Wiadomość Strusia 11.

zdg 50174

Kamienica
z dwoma składami, z ubikacjami 
hauid.1. — przemysł, i przyległem, 
obszemem mieszkaniem w po- 
wiatowem mieście w Wlkp.. gdzie 
wszelkie wyższe urzędy państw, 
i Państw. Gimn. Koeduk., zaraz 
do sprzedania. Dochód roczny 6 
tys. zl. Do objęcia potrzeba 15. 
tys. zł. reskte za 10 lot. Oferty 
uprasza sie do Kurjera Pozn, 

ng 5 223

Okazja
meble używane tanio f»przedam. 
Adres Kurjer Pozn. zdg 50186

Fryzjerskie
urządzenie, nowe na 3 obsługi 
sprzedam. Mosina, Rynek 13. 

d 648

Zakład
fryzjerski z mieszkaniem, dzier­
żawa 80 zł. Cena 1 000 zł do 
sprzedania. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 50 17251

Piece
g.wwe ogrzewania urządzenie 
składowe tanio sprzedam Wodna 
27 skład cukierków. zdg 50199

Kolon j alkę
towarem dwupokojowem 1700 
sprzedani. Wodna 27 skład cu­
kierków. zdg 50108

Skład
dobrze zaprowadzony na sprze­
daż. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 50 299
Maszynę

do pisania nowej konstmkcji 
„ideał“ dobrym stanie sprzedam. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 50 291

Samochód
reklamowy B. M. W^ (6 litrów) 
w dobrym tanie tanio do sprze­
dania. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 49 669
Skład pieczywa

cukierenke sprzedam, bardzo ko­
rzystnie. Adres Kurjer Poznań­
ski zdg 50 408

Salonik
tanio — sprzedam Plac Bernar­
dyński 3, m 11, godz. 2—4. 

zdg 50 071

Składowe
regały stoły lustra używane ta­
nio. Wyspiańskiego lo m. 12.

zdg 50 402
Motor

elektryczny Siemensa prąd stały 
’/« konia tanio. Wyspiańskiego 15 
m .12. zdg 50 401

Skład
kapeluszy damskich Poznaniu z 
powodu choroby korzystnie na 
sprzedaż. Zgłoszenia Kurje-r Po­
znański zdg 50 395

Rezydencja
3 000 mórę korzystnie na sprze­
daż. Jaśkiewicz, Poznań, Aleje 
Marcinkowskiego 27. zdg 50 322

Futro
karakuły prima Wrocławska 3(1 
m. 5. zdg 50 212

Singera
damską w dobrym stanie, tanio 
sprzedam. Mylna 1 m. 13. 

zdg 50 238
Restauracja

dobrze prosperująca ze stalą i 
dobrą klientelą centrum, koncesja 
znany i dobrze zaprowadzony lo­
kal spowodu stosunków familij­
nych na sprzedaż zaraz lub póź­
niej. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 50 228
Syrop tańszy

biały 45% i ciemny poleca w każ­
dej ilości skład fabryczny śledziu*- 
ski. Wroniecka 17. zdg 49 949

Sprzedam
nowoczesna kuchnie tanio. Wroc­
ławska 19, m. 5. zdg 50 349

Skład
kolonjainy mieszkaniem, najruch­
liwsza ulica zaprowadzony sprze­
da. Marszalka Focha 39 mie­
szkanie 17. zdg 56 339

Marysi
niespodzianka miła to zegarek 
ręczny pierśc:onek już od 15 zi. 
Ohwiłkowski, św. Marcin 40. 

zdg 50 377
Pierze

gąsie darte tanio. Pocztowa 31a. 
m. 13. zdg 50 373

Underwod
walizkowy. Szkolna 7/8 — 8. 

zdg 50 370

Rzeźnictwo
dobre sprzeda. Małecki. Poznań. 
Rybak! Kia. zdg 50 362

Skład
towarów krótkich 3 pokojowein, 
mieszkaniom tania dzierżawa ko­
rzystnie. Marsz. Focha 77. 

zdg 50 463

29 stycznia 30 stycznia 
31 stycznia

ceny wyjątkowe na — Porcelanę 
— Noże, widelce — Alpake — 
Prezenty — Wyprawy tyłłko 
Wroniecka 24 podwórze, 

zdg 50 319

Skład
delikatesów centrum dobrze za­
prowadzony korzystnie Błoch, 
Aleje Marcinkowskiego 15. 

zdg 50 311

M JĄTKI

Majątek
370 pszenna dwór zabudowania 
szosa miasto 79 000.— wpłaty — 
»0.090,— Kwiatkowski, Poznań. 
Dzialyńskich 10. zdig 50103

IL KUPNA 1
Kozły

do fornlerowania. płyty cynkowe 
kupie natychmiast.. Cene. wymia­
ry. Tadeusz Nowaczyk, Gdynia. 
Wojciecha 12. ng-5141

Sygnał
elektryczny do samochodu kunie. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 50 994.

Maszynę
Singera kupie. Oferty, cena Ku- 
•rjer Pozn. zdg 50 101

Pianino
zagraniczne kupie. Oferty cena 
Kurjer Pozn. zdg 50 102

Mikroskop
z imersją. powiększający 1000 
krotnie dobrze utrzymany, kupie 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 46 627

Drogerję
w dobrym punkcie nicastk kupie. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 50 124

Banki
cynkowe używane od oleju ka­
puje Otto Dee Międzychód, 

ng 5 223
Rower

używany kupie. Oferty ceną Ku­
rjer Pozn. zdg 50 148

Kupię
„Forda“ lub „Chcvro1eta“ uży­
wanego. karetko w* dobrym sta­
nie. Spieszne zgłoszenia dr. Gór­
ski -- Konin. zdg 50 284

Fotograficzny
aparat Zeiss kontakt kupie oka­
zyjnie. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 50 398
Domek

wiellke kupie w Solaczu ewentual 
nie parcele. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 50 246
Rower

damski używany tanio Oferty 
ceną Kurje. Pozn zdg 50 318

Pomarańczowe
skórki suszone kupuje każdą 
ilość. Plac Działowy 6, m. 5.

zdg 59 335

Radjoaparat
Philipsa stały prąd kupie okazyj­
nie. Oferty Kurier Poznański

zdg 50 380
Rower

używany kupie. Oferty Kurjer 
Poznański zilg 50 361

Dropsiarkę
kupie Sledziński Poznań Wro- 
nieeka 17 zdg 50 315

(Ht 14 DO WYNAJĘCIA

8 pokoi
na II ptr. przy ulicy 27 Grudnia 
zaraz tanio do oddania.

zdg 49 661

3 umeblowane
pokoje, kuchnia, służbowy, kom­
fort. Słowackiego 37, Nowacki, 
2—6 popot. zdg 49 728

Dla
urzędnika lub emeryta 2 pokoje 
kuchnia korzystnie. Toruńska 10 
Osiedle Warszawskie, zdg 48 765

Ubikacja
na skład lub mieszkanie od za­
raz św. Szczepana 4.

zd e 49 995

Pokój
kuchnia 25.— Rataje ul. Kato­
wicka gospodarz Bobrowski.

zdg 49 971

Mieszkania
5 pokoi i 3 pogodę z centr. ogrze­
waniem we willi przy ul. Spo­
kojnej l->a, informacje u stróża 
domu. zdg 56 059

5 pokojowe
mic:/.kanie oddam. Zgłoszenia 
Geń. Obłapi wskiego 9. m. 4. od
goda. 16-17,30, zdg 50 067

komfort. I. Garbary. dzierż-wa 
75,—. Wskaże Świercz. Slou.r- 
kiego 27. zdg 5o (5)6

Mieszkanie
6 pokojowe komfortowe przy ¡1. 
Grunwaldzkiej róz Słonecznej do 
wydzierżawienia wprost od wła­
ściciela Józef Schneider $*arv 
Rynek 92 zdg 30196

2 pokoje
,__ e. jasne, centrum Hat- ed

kupie, gospodarza do wynajęcia.?
------ w a 31 a m. 1. zdz V

Czteropokojowe 
trzypokojowe 
dwupokojowe

zgłoś żeni a Ru tkowsk i Pó. w: e js k i 
5 — 7. "zdg 50 252

Dwupokojowe
kuchnią łazienka. Chociszew­
skiego 45 zdg 50 3tt

pokojowe piece komfort. Patrona 
Jackowskiego 99 u stróża.

zdg 50 378

Trzypokojowe
kuchnia I łazienka, balkon, elek­
tryczność gaz. początek Wildy. 
Adres Kurjer Pozn. zdg 50 414

Mieszkanie
5 pokoi komf. Zgłoszenia Ma tej- 
kj 59. zdg 50 220

pokoj. mieszkanie czynsr 55.— 
mieś, częściowo umeblowane ko­
rzystnie oddam. Kilińskiego •? 
m. 8. zdg 50 217

5 pokojowe
wolne 1. III

4 pokojowe
wolne 1. IV. gospodarz Długa 
(Zielone ogródki). isr 832

7, 6, 5, 4 i 3
pokojowe, mieszkania biura, 
składy w każdej dzielnicy wska­
że „Domus" plac Wolności 14a. 
Informacje bezplaten.

zdg 59 313
Skład

z pokojem na cele handlowe od 
właściciela. Plac Działowa w 
4.30-6. zdg 50 319

kuchnia Kocha 32 gospodarz, 
zdg 50 305

13. SZOKA MIESZK

3—4
pokojowego mieszkania z wygo­
dami — zaraz. Zgłoszenia do 
Kurjera Pozn. zdg 10 992

Stróżostwa
z pokojem kuchnią poszukuje 
młode małżeństwo, :nwalida 
wojskowy - ślusarz. Oferty Ku- 
rjer Poznański zdg 50 016

Dwupokojowego
bliżej centrum poszukują srłllni 
Irks.oizy. Oferty Kurne- Pc zr.. 

' 50 027zdg

Próżnego
od gospedarza lub i kiatki 1. !. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg .0 (S

Słowacki-go
3 pokoje parter be>- śr«*4n’o 
szuka emery‘ wojskowy. Zno­
szenia Kurje P^zn zdg 50 036

Pani
na stałej posa i<’e poszukuje Po­
koju od gospodarza rok J-óry. 
Oferty Kurjer Pozn zf? 30 '' ?

Trzypokojowego
bliżej centrum solidny n — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 50 R 6



4*
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Pokoju i Pokój
kuchni od 1. 3. od gospodarza słoneczny, niekrępujący, urzęd- 
poszukuje. Oferty Kurjer Pozn. niczce. Dąbrowskiego 43, — 11 

5Ó 0 " J ---------- -----------zdg 50 OM od 5 wieczorem. zdg 50 021

Eleganckie
2 pokoje małżeństwu bezdzietne­
mu. Młyńska 4 mieszk. 5.
 zdg 50 203

Jednoosobowy
Noworaiejski » a 25. zdg 50 814

Piekarnię Pianino

Poszukuję
1 kwietnia mieszkanie 5-pokojowe 
komfortowe dzielnicy willowej — 
Ostroróg, Szelakowska. Zjarlosze 
nia Kurjer Poan. ®dc 50 120

Pokój
Skryta 14 — 3. zdg 50 MS

Umeblowany
Dwuosobowy

utrzymaniom bez. telefon. Libel­
ta 3 m. 2. ulg sojo?

nowa tanio wydzierżawię. Zglo-ldo wynajęcia. Oferty Kurjer Po- 
’’ ‘ Hoffman. Mosina I znański zdg 49 722______________szenia osobiste 

Rynek zdg 49 961

Dwupokojowego
kuchnia, ewentualnie jednoooko- 
joweRo kjchnia wprost od sosno- 
darza. darń zsóry. Asenci wyklu­
czeni. Oferty Kurjer Poznański
_________ ąyjg 49 .W-4__________

Inwalida
cywilny w krytycznem pclożenlu 
żonaty. poszukuje mieszkania — 
stróiostwa. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 50 237

^^lŁ^OKOJEUMEBL.

Kanałowa
3 mieszkanie 2. dwuosobowy.
______ zdg 50 227

pai
bla 17

Pokój
7. zdg 50121

Józefa
9 a — 6 lepszy elektryczność, 

zdg 50122
Niekrępujący

z u trzymani era. Chwalisat 
tn. 7. zdjf

Frontowy
Wierzbięcice 27 m. 5. 2

Frontowy
Długa 11 — 8 zdg 50150

Dwuosobowy
używanie kuchni, centralne o- 
grzewamie — Światło. MasataJar- 
ska 6 m. 5. zdg 50 14(1

Solidnemu
1 lutego. Fr. Ratajczaka 
3 wejâcte m. 09. II n.

 zdg 49 52»
lia, Pokój

Waty Jana III 11 m. 17. 
zdg 50 147

Frontowy
utrzymaniem tanio. Grobla Ib, 
m. 8._______~_________zdg 49 675

Grochowe Łęki
5—6 jedno- dwuosobowy. 
_______ zdg 49 765

Pokój
ładny, czysty, tanio, 
da 29, ra. 7.

Śniadeckich
21 — 5 dwuosobowy, zdg 49 852'g

Pokój
dwuosobowy do wynajęcia. 
Młyńska 13, m. 10 (II piętro). 

~~ 14“zdg 50 145

Małżeństwu
bezdzietnemu. Matejki 38 XI le­
wo._________ zdg 49 111

Kręta
1 jedno — dwuosobowy kul-

turalnym utrzymaniem.
zdg 50 143

Elegancki
umeblowany pokój wydzierża­
wię. Poczto* a 22. I., lewo.

zdg 49 989

Elegancki
2 osobowy. Matejki 2, m. 7. 

zdg 50142

Patr. Jackowskiego
1S- - 6.__________ zdg 49 996

Inteligentowi
Spokojna 29 tn. 16. zdg 50141

Panu
Dąbrowskiego 2 — 16. 
_______  zd g 50 003

frontowy, 
go 17 a. -

Pokój
Aleje Mi 
8.

arcin.kownkle- 
zdg 50 139

Pokój
frontowy słoneczny. Strzelec­
ka 18, m. 6,__________ zdg 50 005

Pokój
panu. Rybakt 21a. ra. 4.
._____ zdg 50 008

Podgórna 10a
mieszkanie 11 front, inteligent- 
ncinn panu. ______ zdg 50135

Dwuosobowy
panienkom. Ratajczaka 19. m. 6 

 zdg 50136

Konopnickiej
ló. I._________ zdg 50 009

pokój
Niego

Inteligentnym
wygodami utrzymaniem, 

ich 2, m. 1. 
zdg 50 133

Pokój
do wynajęcia. Wały Król. Jadwi­
gi 7 m. 8. zdg 50 275

Pokój
Szewska 9 — 8. zdg 50 274

Jedno-
dwuosobowy front, zaraz. Wierz- 
btęcice 23 m. 8. » zdg 50 411

Pokój
ładny w centrum parter starsze­
mu panu od 1. 2. Zgłoszenia Rze­
czypospolitej 3 m. 1. zdg 50 4(ir

Pól wiejska
2 — 6 utrzymaniem, zdg 50 405

Komfortowy
Wierzbięcice ,7 — 9. zdg 50 403

Łąkowa
14 — 22. zdg 50 391

Elegancki
niekrępujący. Telefon 60-75. 

zdg 50 330

Kraszewskiego
8 m. 21 panom. zdg 50 329

Klatki
Polna 16 — 5. zdg 50 328

Frontowy
od zaraz Dąbrowskiego 64 m. 11. 

zdg 50 327
Kraszewskiego

19 — 7. zdg 50 324
Dwuosobowy

Orzeszkowej 5. zdg 50 323
Mniejszy

Matejki 68 m. 7. zdg 50 257
Próżny

umeblowany Matejki 38 m. 2. 
zdjl 50 254
Kręta

32 m. 9. zdg 50 2150
Utrzymaniem

be® ul. Asny.ka 1 m. 8.
zdg 50 248
Pokój

1 — 2 osoby Kopernika 5 m. 9. 
zdg 50 243

Elegancki
niekrępujący skromny klatki

Inteligentnemu
Sw. Józefa 3 — 8. zdg 50 306

Niekrępujęcego
a fortepianem, cena 30__Ofer-
ty Kurjer Poznański zdg 49 993

25,—
południowego centralnem ogrze­
waniem, pościelą, kulturalnych 
pań. Oferty Kurjer Poznański 
_________ ai g 50 092

Pokoju
ładnego, zupełnie niekrępujęcego 
poszukuje student, zl 3i) 35. — 
Oferty ceną Kurjer Poznański 

501“zdg 50 007
Dwa pokoje

próżne niekrępujące postukują 
awai soudni panowie, chętniej 
•telefonem. możliwie śródmie­
ście. Oferty Kurier Poznański
 zdg 54» 031
Niekrępujęcego

eleganckiego, dwuosobowego. — 
centrum. Oferty Kurjer Pozn. 
______ zdg 50 035

Pokoiku
do 20— Oferty Kurjer Pozn. 

_________ zdg 50 051

Tanio
studentce urzędniczce. Grun­
waldzka 20 a, — 7. zdg 50 013

Pokój
olidnemu panu. Nowomiejaki 
Oa. tn. 9 zdg 50 131

Skarbowa 4 m. 15. z d g 50 24,1

Mickiewicza
17 — *• alg 50 015

Chwaliszewo
73, m- 7- zdg 50188

Dwuosobowy
Wierzbięcice 11 — 9. zdg 50 239

Plac
Wolności 9 m. 12 dla pań. 

zdg 50 ¿4

30 m. 4.Śniadeckich
zdg 49 968

Niekrępujący
1 2uPaS2m' elektryczność. — 
Żydowska 2/3 m. 8. zdg 49 988

Pokój
dla 2 panów. Wielka 18 — 14. 
________ zdg 50 075

Panienkę
wspólny Żydowska 5 - 
_________ zdg 50 026 16.

Pokoje
frontowe. Grunwaldzka 25. — 
g- 12- zdg 50 049

Małżeństwa
Jozefa 9 a, — u.____ zdg 30052

Przyjezdnemu
1 klatki. Ogrodowa 10 — 2. 

zdg 50 055
Dla

Pana lub pani. Zielona 6. 
______ zdg 50 060 4.

Pokój
umeblowany dwuosobowe. Pół- 
wiejska 30. m. 5______ zdg 50 069

Dwuosobowy
Paniom. Dąbrowskiego 35/37 m. 8. 
. zdg 50 077

4 - Grudnia
telefon 36-44. 

zdg 50 079

M a tn. 92.
Ratajczaka

zdg 50 083
Słowackiego

—a- 3- ___ zrlg 50 089
Elegancki

Pfcftu rXzialyñisikich 3 m. 6. 
zdfg .50 Ö9G

Dwuosobowy
¡^rwaniem kuchni. Ślusarska 2 
!ŁJ3-_____________ zdg 60 093

Pokój
¡¡¡«krępujący klatki Wierabiecice 
Lb ~ 4-______________zdg 50 095

Pokoik
yierzbiecice 51 — 2. zdg 50 098

Elegancki
drugi ma-'y 1 piętro Matejki 61 m. 6. ___ zdg 50 041

Dwuosobowy
Poznańska 58 a m. 1. zdg 50 111

Dwuosobowy
, knchnia. elektryczność. Wszyst- 
kch świętych 8 m. 6.
_______zdg 50 114

Elegancki
1—2 osoby. Zamkowa 3 — 8 
„________ zd g 50 115_______
„ Panu
'«ynek Łazarski 10a. m. a

zdg 50171

Pokój
Niegolewskich 1 — 11.

zdg 50 181
Pokój

Długa 4. mieszkanie 25, parter 
zdg 50 152/3

Słoneczny
małżeństwu zaraz Staszica 6 m. 22 

zdg 50 210
Dwuosobowy

tanio Wierzbięcice 20 — 3 
._________ zdg 50 208

Pokój
słoneczny, elektryczność. Zwje- 
rzynieeka 10 — 4. zdg 50 205

Zacisze
2 II tn. 4 (narożnik Jasnej’) po­
kój od 1 lutego utrzymaniem, 
contr, ogrzewaniem, światło ele­
ktryczne — łazienka.
______ zd g 50 304

Pokój
umbelowany dla panów.
30 m. 2, zdgRybaki 

50 290
Panience

wspólny Kantaka 8 m. 7. 
.______ zdg 50 202

Pokój
Różana 4 a II prawo. 
__________ zdg 50 195

Mały
pokoik pracującej panience. Dłu- 
ga 12 m. 8. zdg 50 194

ładny
Panom

Zielona 7 I. pr 
zjg 50 270

Żnpaóskiego
7 m- U zdg 50 269

Pokój
Długa 9 m. 8. zdg 50 267

śródmieście
frontowy, duży Aleje Maroin- 
kowsknego 17 a — 7. zdg 50 266

Piekary
6 parter lewo, niekrepujący. 
__ _______ zdg 50 265

Słoneczny
plac Bernardyński 1 — 4. 

zdg 50 263
Pokój

panu. Przemysłowa 34 m. 10. 
zdg 50 301

Pocztowa
11 m. 11 frontowy dla panów 
niekrępujący. zdg 50 295

Inteligentowi
utrzymaniem — bez. Ogrodowa 
19 — 3.________ zdg 50 294

ładny.
Dwuosobowy
Drużbackiej 8 — 

zdg 50 293
10.

Dwuosobowy
z klatki schodowej a 15 złotych. 
Chwaliszewo 19 m. 5. zdg —

21-4
Pocztowa

frontowy. zdg 50 282

Pokoik
tanio pani. Wały Królowej Jad­
wigi 2. — 9 zdg 50160

Dwuosobowy
Szkolna 13-- 5. zdg 50168

Zaraz
Ratajczaka Ha — 83. panu. 
___  zdg 50 166

Dwuosobowy
Kolejowa 55 — 5. zdg 50 165

Pierackiego
17 — 9. zdg 50 164

wygody.
Frontowy
Podgórna 14 - 

zdg 50 ,(S)
Pokój

pianinem bez wysoki parter. — 
Spokojna 29. ni. 13.

zrlg 50 159 _______
Cieszkowskiego

6 — 6, jedno- dwuosobowe inteli 
gentnym. zdg 50 360

Rynek 58 ‘
Stary

zdg 50347
Słowackiego

29 — 10. zdg 50 346
Działyńskich

2 — 2. zdg 50 345
Plac Wolności

14a m. 8, niekre.pujący, telefon, 
łazienka zdg 50 341

lia, m. 85.
Ratajczaka

zdg 50 338
Pokój

1 — 2 paniom. Matejki 36. 
m. 16. zdg 50 333

Wrocławska
5 — 4. zdg 50 334

Solidnej
pani centralne, łazienka. Młyń­
ska 2, — 4. zdg 50 3““

Dwuosobowy
małżeństwu Łąkowa 10, m. 9. 
 zdg 50371

2 pokoje
z klatki Wroniecka 13. Restau 
racja. zdg 50 369

Pokój
umeblowany — Pierackiego 8, — 
m. 12. zdg 54),W

Elegancki
utrzymaniem Ratajczaka M a 
m. IOS. zdg 50 225

Niekrępujący
elektryczność utrzrma.niem Woź­
na 18 — 7. zdg 50 21.6

Odnowiony
fortepian, telefon, elektryczność 
Długa 3 m. 9. dg 854

Przyjezdnemu
niekrępujący elegancki. Rataj­
czaka 9 m. 8. zdg 50 318

Przyjezdnym
ŁaO Wrocławska 13 — H. 

zdg 50 31f

Wydzierżawię
1 260 mórg na 6 lat. dzierżawca 
musi odkupić 40 krów. 20 koni i 
kompletny martwy inwentarz. — 
Majętność Dargolewo, poczta 
Strzepcz powiat Morski.

zdg 50 384
Agronom

wzorowy rolnik poszukuje dzier­
żawy majątku od 300 — 7(10 mórg. 
Zgłoszenia i warunki do Kurjera 
Poznańskiego zdg 50 385

22. ZGUBY

Unieważniam
indeks nr. 18006. Alicja Stęp­
kowska. zdg 50 O.»3

23^IOZMAITE^

„Varsovie"
27 Grudnia 16 Cieple potrawy, 
niskie ceny od 21 — 5 rano.

Pg 2082-53.88
Tłumaczenia

przepisywanie maszynę, lekcje, 
Spandowska, Marcinkowskiego 
24, mieszkanie 21. ng 4631

Swędzenie
oraz wyrzuty skórne usuwa krem 
Lain;Age (z kogutkiem). — Nie- 

usuwajęcy 
4619

szkodliwy kosmetyk 
wady naskórkn.

Próżnego
Oferty Kurjer Pozn. zdg 50 086

Urzędnik
poskutkuje 2 pokoje umeblowane i 
1 pusty na biuro od zaraz. Wa­
runki i cena. Kurjer Pozn.

zdg 50 1.19
Przyjezdny

poszukuje pokoju zupełnie nieltrę- 
ptuacego, elektrycznością, opaleni, 
leżanką. Podgórna lub okolica. 
Oferty z cena Kurjer Poan.

zdg 50123
23,—

ciepłego pokoiku śródmieście, 
Jeżyce. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 50 191

Próżnego
dużego małżeństwo. Oferty 
rjer Pozn. zdg 50 200

Ku-

Niekrępującego
samotnych poszukuje student. 

Oferty ce»ą Kurjer Poznański
zdg 50 297

Za skromny
pokoik, odnowi malarz mieszka­
nie. Oferty Kurjer Poznański

. zrlg 50 410
Pokoju

próżnego poszukuje małżeństwo 
Oferty Kurjer Pozn. z.dg 50 394

Zaraz
zamióśzkath u studentki nrzę 
dtiiczki. Oferty Kurjer Pozn.

zdg 50 222

Piwnica
na składnicę, duża sucha. Wiel­
kie Garbary 48, gospodarz.
_____ zdg 49 881

Do
wynajęcia Wodna 13 lokal fron- 
towy m 13 X 5,50, zdg 48 793

Szukam
składu z mieszkaniem, najchęt­
niej Łazarz. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 50064

Próżne
dwa duże frontowe adwokatowi, 
lekarzowi na biuro. Marcina 15 
~~ zdg 50 099

Skład obuwia

Skład
wolny Długa 3 gospodarza, 

dg 858

Lokale
nadające się dla przemysłu spo­
żywczego. z dużemi piwnicami i 
suchemi składnicami potrzebne 
zaraz lub od 1 kwietnia. Oferty

K °^yó do śro­dy południa (30. 1. 35.) Kurjer 
Poznański zdrg 50 038

ng (

kostiumy 
kary 18 -

Maskowe
wypożycza tanio P4e- 

- 9. Pg 2 303-53.184
Obrazy

oprawia pięknie, gustownie Wi­
told Leworsk! tylko Wrocławska 
SB. d 739

Udzielam
lekcyj gry fortepianowej począt­
kującym. Zgłoszenia Kurjer Po­
znański alk 50 061 ______

Acordeón
używany sprzedam. Pyszczoraki, 
Szamarzewskiego 26 a.

zdg 50 127
Pianista (ka)

boczny instrument repertuar po­
trzebny zaraz Kawiarnia Dudek. 
Kępno. ng 5 287

Dzieciom
paniom udzielam lekcyj fortepia­
nu (ćwiczeniami) 6,—. Marcina 
76 — 4. zdg 50 399

Pianino
w dzierżawę poszukuje. Woźna 
1, m. 2. zdg 50 344

26. SZUKA POSADY

Ogłoszenia do 30 stów dla poszu­
kujących posady w tej rubryce 
obliczamy po jednej trzeciej cenie 

drobnych.
Uczciwy czeladnik 

młynarski
z dziewięcioletnia praktyka po­
szukuje posady od 1. 3. 1935 r. 
Zgłoszenia do Kurjera Poznań­
skiego zdg 49 955

Panienka
Inteligentna lat 17. ukończone 4 
kl. wydz. i 2 ki. handl..- znająca 
pracę domową oraz robótki, ko- 

ichająca dzieci poszukuje jakiego- 
lyilwiek zajęcia. Wieś niewyklu­
czona. Wymagania skromne.'.— 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 47 092

Dyskretny
pobyt z. troskliwa opieką znaj­
dzie pani. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 50 289
Obiady

czystym maśle poszukuje starsze 
małżeństwo. Okolica Szkolna. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 49 678

Koncesji
.... sprzedaż wódek detalicznych 
poszukuję. Skład kolonialny Pio­
tra Wawrzyniaka 13 Kędziora.

zdg 50 397r-24. NAUKA

Student
udzieli sumiennie lekcyj (ewtl. za 
obiady lub pokój). Zgłoszenia 
Kurjer Poznański zdg 49 930.

Koncesjonowane
kursy kroju, szycia. Nowak — 
Wrocławska 33. dg 771

Szkoła tańców 
Szczurkówny

Wrocławska 14. zdg 50 012

Pedagog
przygotowuje z matematyki, pol­
skiego, łaciny, francuskiego, nie­
mieckiego gruntownie, szybko do 
matury, wszystkich egzaminów. 
Wydoskonala uczących się dla 
własnej potrzeby. Wrocławska 
0 - 7- zdg 49 868

Udzielę
lekcji w zakresie 8 kl. gimn. z 
matematyki fizyki wzamian mie­
szkanie. Oferty Kurjer Poznań­ski zdg 50 045

Bardzo
piędmie pisać uczy Gniatczyńska 
Długa 1. zd.g 50 212

6 klasowy
kurs rozpoczynam krótki tamio. Ote • — • OiîfTCS

erty Kurjer Poznański 
zdg 50 226

Do gimnazjum
przygotują nauczyciele 
uczęnice klas szóstej uczniów,

siódmej

dziennie godz. 17—19. 
skiego 53 (szkoła). zdg 50

25. MUŁYKA

Urzędnik gospodarczy
kawaler lat 86, dobry rolnik po­
szukuje posady stałej na deputat 
od 1. 7. 35. Obecnie na niewypo­
wiedzianej posadzie jak i refe­
rencję u JWP. St. Brodnickie­
go w Obiecanowie. p. Damasła­
wek, pow. żnin. zdg 48 711

Rządca gorzelany
lat 43, żonaty, 2 dzieci, z długo­
letnią praktyka rolną i gorzel- 
niczą w intensywnie prowadzo­
nych majątkach w których nie­
omal wszystkich pełnił funkcje 
rządcy i gorzelanego równorzęd­
nie, dokładnie obeznany z hodow­
lą inwentarza, weterynarią i u- 
prawą roli w ciężkich i lekkieh 
glebach, pilny i sumienny poszu­
kuje posady od 1. 7. 35 r. Miej­
scowość obojętna. Zgłoszenia pro­
szę skierować do Kurjera Pozn. 
pod dg813

Ogrodnik
przyjmie portjerstwo za mie­
szkanie. Oferty Kurjer Pozam

zdg 49 997

Poszukuję
posady do składu lub jakiejbol- 
wiek posługi. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 50 006

Szofer . kowal
kawaler, lat 28, znający się na 
maszynach parowych, gazowych, 
spalinowych, centralnem ogrze­
waniem, również uzupełnia 
wszelkie naprawy, poszukuje po­
sady. Łaskawe zgłoszenia 'do 
Kurjera Pozn. zdg 50 010

Kucharka
restauracyjna szuka posady. -- 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 50 017

Książkowa
skromne wymagania szuka posa­
dy. Łaskawe oferty Kurjer Po­
znański zdg 50 023

Ekspedientka
towarów krótkich i bielizny szu­
ka posady. Skromne wynagro­
dzenie. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 49 987
Dziewczyna

gotowaniem do wszystkiego 
szuka posàdy 1. 2. 1935. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 50 074

Prądzyń- 
’ ““ S42

Posłngaczka
szuka posługi,. lu.b ,sprzatn.nia — 
biur. Zgłoszenia Kurjer Pozn. . 

zdg 50 155

Pianista
(akordeon) rutynowany wolny. O- 
forty Kurjer Poan. zdg 49 769

Na fortepianie
udzielam lekcyj początkującym 

zaawansowanym, dzieciom i 
starszym, także wieczorami. Pia-

Gospodyni - kucharka
samodziełnem prowadzeniem (jo 
mu, poszukuje posady do samot­
nej osoby lub do starszych mał­
żeństwa od 1 2 Ostatnia posa­
da 3 lata. Oferty Kurjer Po 

zdg 50144
Jozn.

Dziewczyna
wczciwa. prac-»wita z prowincji

o0 liczeń. Ulica św. Jó- szuka posady do wszystkiego.’ zefa 9 a, parter, lewo, zdg 49 196 Oferty Kurjer Pozn. zdg 56 i

WARSZAWA audycja 
i Wiktora

muzyczna w 
Budzyńskiego. t_ rnde-

Środa,
6.45 audycja poranna; 12.10 

muzyka popularna z płyt; 13.00 
dziennik południowy; 15.35 prze­
gląd ąieldowy; 15,45 fragment 
teatralny; 16.00 „Włoskie na­
stroje“ — Koncert w wyk. ork. 
kameralnej pod dyr. Adama 
Hermana. Trans, z Krakowa: — 
16.45 audycja dla dzieci starszych 
„Chwilka pytań" — w redakcji 
W. Frenkla: 17.00 z pieśni Fr. 
Schuberta: 17.25 „Dzieci żądają 
pomocy" — wygi. p. Wanda Gó­
rzyńska (Tr. z Poznania): 17.35 
muzyka salonowa (płyty): 17.50 
poradnik sportowy; 18.00 skrzyn­
ka pocztowa rolnicza: — 18.15 
Brahms: Trio fortepianowe c-dur 
op. 87; 18.45 „aktualne zagadnie­
nia w samorządzie“ — wygi. p. 
Maurycy Jaroszyński (odczyt): 
19.00 piosenki ludowe w wyk. chó­
ru A. Zaremby: 19.20 pogadanka 
aktualna; 19.30 R. Schumann: 
Manfred — Uwertura płyty: 19.50 
wiadomości sportowe; 20.00 „Or­
kiestra się spóźniła" — Wesoła

dn. 30. 1. ,935 , ^wa:S|5«Sk
ny: 20,55 „Jak pracujemy w Pol­
sce"; 21,00 koncert Chopinowski 
w wykonaniu p. Zofji Rabcewi- 
czowej: 21,30 odczyt w jez. nie­
mieckim p. t. „Polski Faust— 
I wardowski" wygi. dr. Jerzy 

Dobrześri tr. z Krakowa: 21,40 
reęital śpiewaczy Józefa Woliń­
skiego tr. z Poznania: 21.15 my- 
zyka taneczna z kaw. „Gastro­
nomia“.

środa, dn. 30. 1. 1935 r.
Poznań — 13,05 instrumenty 

solowe z płyt: 15.45 ..Za kulisa­
mi kartotia i jego dziwnych dzie­
jów wygi. dr. Rzóska; 17,00 pie­
śni Schuberta wyk. M. Trarnp- 
czyńska: 17,25 „Dzieci żądają 
fr 05OC,y • P- W. Górzyńska;l ¡,35 śpiewaczki rewjowe z płyt: 
18.00 program czwartku literac­
kiego om. dr. K. Troczyńfikj;

21,30 feljeton „Rada artystyczna 
i kulturalna Bydgoszczy" wygł. 
p. W. Bełza; 21.40 rec. śpiew. J. 
Wolińskiego: 22,15 muz. tan z 
„Esplanade"; 23,05 „Walce" z 
płyt.

ZAGRANICZNE
Środa, dn. 30. 1. 1935 r.

Hilversum — 22.20 koncert-
symfoniczny. Londyn — 20 30
płyty; 21,00 słuchowisko: 23^00
hausen* , Koen>Sswuster-nausen — 20.4o konoert ork. Ip- 
ÎÏÎ’ £0P®nl,aea — 21,00 z opere­
tek J. Straussa: 22,20 muz nie­
miecka z 17 i 18 w. BuÄzt 1 
20,10 płyty; 21,00 odczyt: 22 00 
koncetr ork. operowej: 23.35 muz“ 
cygańska Wiedeń - kon"
nteCTy^äloi,2™30 kwice” symfo- 
io on y' muz- tan. Praga — 
wf •m2“i5t?n’: •2®<°° koncert 
hohn - ’2nń»Je i Pleśn!' Sz<ok- Ä _ 22°ô?4°5 koncn#trtwokyaïny 
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Książkowa I Ogrodnik
* długoletnia praktyka niem.f kawaler » kdKuletnią praktyka 
przyjmi*» po*ade praktykantki? szuka samodzielnej posady. — 
ęwtl. bez wynagrodzenia. Oferty miejscowość obojętna. __ .Oferty
Kurjei Poznański zdg 50182 I Kurjer Pcznartski zdg 50 047

prac 
szuka Poznań«

Numer 19

Urzędnik gospodarczy
kawaler lat 80 dobremi polece­
niami 10 lat praktyki w inten­
sywnych majatknch obeznany 
dokładnie w swym zawodzie po­
szukuję posady od 1. 4. 1985 ewtl. 
wcześniej. Zgłoszenia do ekspe­
dycji Kurjera Pozn. zdg 50 081/2

Osoba
młodsza, poszukuje posady do 
wszelkich prac domowych lub 
dzieci od 1. 2 Oferty Kurjer 
Poznański zdg 50 950 _______

Dziewczyna 1 Rządca gosp.
domowych gotowaniem'kawaler. 35. ’¡!r®ct
posady. Oferty Kurjer
ik' zdg 50 353 -------poszukuje posady ou v ’¿..TTi».« Łaskawe zgłoszenia do Kurjera 

<jpgo pod zdg 48Dziewczyna
dobrze polecona poszukuje posłu­
gi lub prania. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 50 223

Służąca
skromna. sm»icznem gotowaniem
franiem do wszystkiego zł 25 od. 2. Kraaiftfikiego 1 m. i —- 

6—8. portj. 1892

Słnżąca
do wszystkiego z prowincji szu­
ka posady. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 50 056

Kelner
posoukuje pracy. Oferty 

Kurjer Poznański zdg 50 209kaucja

Prasowaczka
poszukuje pranie, prasowanie w 
dom i poza domem Oferty Ku- 
rjer Poznański zdg 50 068

Służąca
pracowita poszukuje posady do 

lystkiego. Oferty Kurjer Po- 
ńiski zdg 50 200

Młoda dziewczyna
do wszystkiego lub do dzieci Sre- 
dniem gotowaniem umiejącą filet 
swetry letnie rękawiczki, szuka 
posady. Oferty Kurjer Pozn.

zdg 50 320

Dziewczyna
uczciwa poszukuje posady do 
wszystkiego z gotowaniem od J. 
2. Oferty Kurjer poznański

zdg 49 105 _________

wsz
zna

Posługi
Îirzed południem poszukuje na 
łazarzu Oferty Kurjer Poznań­

ski zdg 51) 073

Dziewczyna
poszukuje 1 lub 2 razy w tygo­
dniu posługi z praniem. Oferty 
Kurjer Pozn. zdg 50 201_______

Gospodyni - kucharka
samodzielna, czysta, sumienna, 
dobre świadectwa poszukuje po­
sady w lepszym domu od 1. II. 
Oferty Kurjer Pozn. zilg 50 317

Starsza
dziewczyna si-roia . P°s 
pracy tfe op.i-tu świń, drobiu 
lub dc kuchni jaao kucharka 
drugiego atom. Dferty Kurjer 
Poznański zdg 49 096

czysta
Uczciwa

otowaniem szuka posady__ _ got ___________  ____
1. 2. Oferty Kurjer Poznański 

zdg 50 07«

Kucharka
z dobremi referencjami zna do­
bra kuchnie oraz wszelkie zapra­
wy, szuka posady od 1. II lub 
15. II. Oferty Kurjer Pozn.

zdg 50 1«8 ____

Dziewczyna
pracowita, uczciwa z gotowa­
niem szuka posady do samotnej 
osoby. Łaskawe oferty do Ku­
rjera Poznańskiego zdg 49 870

Dziewczyna
uczciwa skromna szuka posady 
Oferty Kurjar P izn zdg 49 704

Panienka
poszukuje posady. Oferty 
rjer Poznańfckl zdg 49 705

Ku-

Poszukuję
posługi praniem. Oterty 
rjer Pozn. zdg 49 795

Ku

Praczka
poszukuje prania lub sprzątania 
3 razy w tygodniu. Oferty Ku­
rjer Pozn. zdg 50 031

Dziewczyna
z prowincji prawnie przyjąć po- 
sndę z gotowaniem. Oferty Ku­
rjer Pozn. zdg 50 271_________

Panna
do dzieci poszukuje posady. Ofer­
ty Kurjer Pozn. zdg 49 793

Kucharka
samodzielna stuka posady mi 1. 
także d< wszelkich robót Ofer- 
ty Kurjei Poznańsk zdg 49 713

Fryzjer
damsko-meski ondulacja wodna 
żelazkowa poszukuje posady. Zgl. 
Kurjer Pozn zdg 50 035

Uwaga
zakładam, doprowadzam do po­
rządku zaniedbane książki han­
dlowe tanio. Długoletnia prakty­
ka. Oferty do Kurjera Poznań­
skiego zdg 50 2f52_____________

Dziewczyna
młodsza do wszystkiego poszu­
kuje posady. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 49 732

Kuchmistrz
rutynowany Warszawiak szuka 
posady w Poznaniu Oferty Kur 
rjre Pozn. zdg 50 097

Dziewczyna
uczciwa, przychodnia z gotowa­
niem szuka nosadv. Oferty Ku­
rjer Pozn. zdg 50 201________

Dla
mej siostry lat 18 z prowincji 
poszukuje jakiejkolwiek posady 
od zaraz lub później. Oferty Ku­
rier Pozn. zdg 49 778

Wróciłem
Wiednia, brak stosunków, szu- 
kam posady, ukończyłem prawo. 
Akademje Handlową samodziel­
nie sprawy sa Mwe. karne cy­
wilne. ksłążkowośó bilansista. 
rewiden’ kalkulator, korespon­
dent. 5 lezyn^w rutyna hnndl. 
ekspoi. Of«riy Kurjer Poznań­
ski zdg 49 71«

Młoda
inteligentna z Szkota Gospoda r 
cza i praktyka szuka posady. O- 
ferty Kurjer Pozn. zdg 50116.

Poszukuję
posługi. Oferty Kurjer Poznań­
ski tog 50 030________________ _

Żclaźniak
zwolniony 2 woiska poszukuje 
jakiejkolwiek posaly. Zgłosze­
nia Kurjer Poznański zdg 50 029

Kucharz
restauracyjny znający cukiernic­
two szuka posady, skromne wa­
runki. Łaskawe zg'oszenia Ku­
rjer Poznański zdg 50 283______

Poszukuję
posługi. Dobre świadectwa Ofer­
ty Kurjer Poznański zdg 50 280

Porządna
osoba szuka posługi trzy razy w 
tygodniu śródmieściu. Zgłoszenia 
do Kurjera Pozn. zdg 50 278

Pracownik
sumienny pr-cowi-y szuka posa­
dy. może złożyć 200 z> kaucji. — 
Oferty Kurj • Poza, zdg 50 037

Fryzjerka
trwałą i wodna, dobra siła po­
szukuje nosndy od zaraz. Oferty 
Kurjer Pozn. zdg 50 279

TEATRY
Służąca

gotowaniem. Grudnia 20 — 11. 
zdg 50 277

JESZCZE wipsn obroty 
■iiszi cen)

Dziewczyna
uczciwa, czysta poszukuje posa­
dy od 1 cośkolwiek gotowaniem 
i szyciem. Ofert v Kurjer Pozn. 

zdg 49 761

Poznań, wtorek, 29. 1.
TEATR POLSKI: — Dziś 

„Rozkoszna dziewczyna“. 
Środa, 30. 1. „Rozkosz­
na dziewczyna“.

TEATR WIELI I (Opera): 
„Wilhelm Tell“.
Środa, 30. 1. „Paganini“. 
Czwartek, 31. 1. Z powo­
du gen próby „Hrabina 
Dubarry" teatr nieczyn­
ny.

TEATR NOWY: Dziś: — 
„Hurra! — jeet chłop­
czyk“.
Środa. 30. 1. „Hurra! — 
jeet chłopczyk“.

MUSIC HALL STANIEW 
SKICH: Wtorek, 29 go 
stycznia dwa przedsta­
wienia o 6 i 8,30.

Dziewczyna
dobre gotowanie poszukujenosa- 
dy. Dobre świade 
Ku

. t Dobre świadectwa. Oferty 
urjer Poznański zdg 50 412

Szukam
posługi przed po’udniem. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 50 409

Panienka
poszukuje posady jako ekspe­
dientka do niekarni z kaucja. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 50 404

Posługi
na cały dzień Doszukuj». Oferty 
Kurjer Poznański zdg 50 396

Dziewczyna
samodzielnem gotowaniem poszu­
kuje posady. Of»rty Kurjer Po­
znański zdg 50 325

Uczciwa
sumienna pracowita szuka jakiej­
kolwiek pracy lub posługi. Dfer- 
ty Kurjer Pozn. zdg 50 250

Poszukuję
oosługi nrzed południem. Oferty 
Kurjer Poznański zdg 50 247

Uczciwa
dziewczyna szuka posady w domu 
religijnym. Oferty Kurjer Pozn. 

zdg 50 245

Sierota
młoda zdrowa jako uczennica do 
składu piekarskiego lub rzeźnic- 
kiego szuka posady. Oferty Ku­
rjer Pozn. zdg 50 235

są HASŁEM mego

BIAŁEGO 
TYGODNIA
od poniedziałku, 28 b. m
Bielizna — Płótna — 

Firany — Kołdry
Pończochy - Wyprawy

j.SCIlUBERT
Fabryka Bieli.nj — Oom Płócien

Poznań. Dlica Wrocławska 3.
Pg 2 034-4.27

Dziewczyna
pracowita, uczciwa z gotowa­
niem szuka posady do mniejszej 
rodziny, Łaskawe oferty do Ku­
rjera Poznańskiego zdg 49 871

Dziewczyna
wiejska poszukuje posady do 
wszystkiego. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 49 786

łtwn NEIYHE’SCA

Przedstawiciela
obeznanego z rynkiem poznań­
skim • dobrze ustosunkowanego 
poszukuje poważne przedsiebior 
stwo włókiennicze. - Pożądany 
skład. — Tylko fachowcy branży 
włókienniczej z gwaranci«. Ży 
ciorys odpis świadectw, referen 
eje fotogr. do Kurjera Poznań 
skiego zdg 4^ 181

fachowiec
Gazety
- organizator. siła

Dziewczyna sta,a-
do wszystkiego ? dobremi 3wią- podać 
deetwam szuka posaly od t. 2. i juhr.
Oferty Kurjei Pozn. zdg 49 738 -------

c ! F osada, , SZUK-am wolna w Poznaniu dobrze płat
poglitg tub prania. Oferty Ku- na poważnym biurze za udziele- 
rjer Poznańs«' zdg 49 847 |niem nożyczki 7 000 — 10 000.—

posada, pensja, 
wymaganie.

Ostrów Pozn.
prowizja. 

Zgłoszenia 
ng 5 215

Szukam
prasowania w prasowalni lub PO; 
sługi. Ofert) K*iri»r Poznański 

zdg 49 849

Posznknję
posługi za sprzaranie. pranie po­
koiku. Ofens Kurjer Poznański 

zdg 49 853

Posłngi
■ól dnia bez p-anie poszukuję.

“i. zddg 49 831ferty Kurjer Pozn

Dziewczyna
uczciwa szuka posady w lepszym 
domu religijnym, dobre trakto­
wanie. Oferty Kurier Poznański 

zdg 49 826

która bedzie pierwszorzędnie za­
bezpieczona. Zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdg 49 032 ________

Fosłngaczka
z praniem. Uroehcwe Laki 3.
16. zdg 50 0

Szewc . cholewkarz
jaku wspólnik gotówka 800 
Oferty Kurjer Poznański 

zdg 50 022
Fanienkę

do lat 25 mila wymowna

oznański zdg 50 024

Potrzebna
panienka do szycia Plac Wolno­
ści 9 — 12 godz. 6 — 7

zdg 50 213
Służąca

młodsza dc wszystkiego od z«raz 
lub pierwszego. Górski, w ro- 
nleeka 18 wlg 50 140

Służąca
Słowackiego ¿0 — 1) zdg 50 190

Przyjmę
panienkę lub starszego chłopaka 
z kaucją Życiorys, wysokość 
kaucji podać do Orędownika. Po 
znań zd 49 846.

Służąca
do restauracji potrzebna Koczo 
rowsk; Szewska 1 TI ptr.

50 211
Bufetowy - kierownik

poleco-ny do śniadalni z kaucja 
potrzebny. Zgl. Kurjer Pozn.

zdg 50 207
Przychodnia

dziecka zaraz Gaiowa 4 m. 5 
zd« 50 197

Inteligentnych
pań panów do lekkiej pracy ze^ 
wnetrznej przyuniem” Wielka 1.’’ 
in. 5. Zgłoszenia od 4—6 11—18.

zdg 50 268
Służąca

potrzebna — Dąbrowskiego 23 
_ 7. zdg 50 260
Kucharka

dobra
która pracowała samodzielnie re­
stauracji. Zgłoszenia restauracja 
Szkolna 17. zdg 50 304

Kucharka
do wszystkiego od 1 lutego. Ko­
nopnickiej 15 II. ztlg 50 303

Niania
od zaraz lub 1. 2. Konopnickie, 
15 II. zdg 50 302

Służąca
notrzebnn. Banasińska, Komana 
Szymańskiego 1. zdg 50 309

Dziewczyna
z gotowaniem potrzebna. Szwaj­
carska 25 skład. zdg 50 287

Dziewczyna
przychodnia do wszystkiego po­
trzebna zaraz. Szwajcarska 21 
m. 17. zdg 50 288

Słnżąca
młoda do wszystkiego dobre sa­
modzielne gotowanie, zaprawy, 
dobremi poleceniami potrzebna. 
17 18 godz. Bukowska 31 m. 11. 

zdg 50 280
Słnżąca

Wodna 25 — 7. zdg 50 276
Służąca

do wszystkiego potrzebna. Czyż, 
Szamarzewskiego 28 skład, 

zdg 50 393
Kelner

potrzebny. Oaza. Dąbrowskiego, 
zdg 50 331

i Panienka
(początkującą do bufetu nnjchęt- 
,niej z prowincji. Zgłoszenia tyl­
ko od 9-1 kawiarnia Dąbrow­
skiego 49. zdg 50 321’

Dziewczyna
młodsza do wszystkiego gotowa­
niem Chwaliszewo 9 m. 3.

zdg 50 255
Potrzebna

dziewczyna do wszystkiego Gro- 
, bla 30 m 14 a. zdg 50 251

KARTONY
ABAZUROWE

największy wybór 
najniższe cenymu . POZNAŃ

Wodna 27 Tel 14-93
dg P5S 

Ekspedientka
rzeżnicka zaraz potrzebna, kau­
cja 300.— Poznańska 27 a

zdg 50 240

Panna
w młodszym wieku czysta, pręd­
ka. uczciwa zajmie się calkowi- 
tem gospodarsw-’tn domowem, w 
wolnych chwilach może być po­
mocna w interesie, dlatego, że już

Fabryka
farb poszukuje zdolnego, dobrze 
zaprowadzonego zastępcy na po-. .
znańskie. Oferty kierować do Fryzjerka
Fabryki Farb i Wyrobów Chem.’dobra 8|ta potrzebna zaraz.
Trzebinia.___________ zdg 49 718. Ohwnliszewo CS. m 7. zdg 50 167 gabinety.

Służąca
do wszystkiego zaraz potrzebna. 
Piotra Wawrzyniaka 4a m. 11.zdg oO 33«

Fryzjerka
Stary Ryt»«»« H. 50 332

Młynarz
budowniczy potrzebny. Oferty
Kurjer Poznańsk: zdg 50 389

Nauczyciela (kl)
doskonały francuski, niemiecki, 
sporty, refere iC’e poszukuje Biu­
ro Nauczycielskie Marji Rechter, 
Lwów, Kochanowskiego 37.

zdg 50 38?
Kucharka

z b. dobrem wąniem. zapra«
wianiem wypiekaniem ciast, obe­
znana f pracowaniem, praniem, 
obsługa może się zg’os?ó z dołącze­
niem odpisów świadectw. Oferty 
do Kurjera Pozn zdg 50 381

Posługaczka
całodzienna b;-z prania potrzebna. 
Ul. śniadecki»h 24. m. 6.

zdg 50 364

Fryzjerka
dzielna. Droga Urbanowska -2. 

zdg 50 415

Dziewczyna
do wszystkiego dobrze polecona s 
gotowaniem czvsta i sumienna 
od I. II. św. Marcin 58 sk’ad 
futer. ids1 50 233

Posługaczka
łtimienina potrzebna, gotowanym 
Dąbrowskiego 89. zdg 50 221

Dziewczyna
młoda czysta do wszelkiej pracy 
lomowej po-trzebna. Rzeczypospo­
lita 3 m. 7. zdg 50 220

Potrzebna
panienka do dzieci konieczna 
znajomość języka fraigtulrpgn. 
Wały Zygm. Augusta Ma m. 2.

zdg 50 218
Hf 25. ROZRYWKA W

Dobra kuchnia
pod kierownic! wem pierwszorzed- 
nego kuchmistrza w Resffauraejl 
Masztalarskiej 8. dnwn Jarocki 

Pg 2977-1.28
„Astoria"

Strzelecka 31 mity wieczór kon­
cert. gabinety. Ceny niskie.

ng 4 543
Entuzjastyczne brawa

wywołuje fen -menslna
Liłjana Harvey

największe arcydzieło św.ata
przedłużamy kilka dni.
Kino ..Sf nks . zdg 49 871
Kino Oświatowe T. C. L.
Dziś komedia z Ann” Dndra

„Raj podlotków“
oraz film sportowy
„Sezon w Sant Moritz“.

d g 846 n
Londyńska

Mnsztaiarska poleca swym by­
walcom, mity pobyt, koncert — 

zdg 50 29«

ng 4 242

KINA
Poznań, wtorek, 29. 1.

APOLLO: „Weronika“. 
CORSO: „12 krzeseł“. 
EUROPA: „Maiibu krzyk

dżungli“.
GWIAZDA: „Zabawka“. 
METROPOLIS: Wercnika. 
MOJE: „Maiibu“.
ORZEŁ: „Djablica z Kan-

zas“.
OŚWIATOWE T. C. L.: — 

„Raj podlotków“ oraz 
„Sezon w Saint Moritz".

RENAISSANCE: „Powrót 
Sheriocka Holmesa“.

SFINKS: Wesoła Zuzanna. 
SŁONCE: „Marzenia mi­

łosne“.
TĘCZA-Łazarz: „Dama od 

Maksyma“.
TĘCZA-Wilda. „Pieśniarz 

Warszawy“.
WILSONA: „Hrabia Ża­

rów“.

Krawcowa
szuka »osady w dom i poza dom. 
2,— dziennie. Pó'wiejska 38 m. 4 

zdg 50 232
Praczka

3 dziennie, Pó.wiejska 38 m. 
zd« 50 2»1

4.

Szukam
posady samodzielnie z dobremi 
świadectwami najchętniej do 1 
hib 2 osób. Oferty Kurjer Po­
znański zd g 50 229

Panna
zajmie sie ' calem gospodarstwem 
domowem szuka posady w lep- 
szem domu. Oferty Kurjer Po­
znański zdg 163

Panna
szuka poeady uo piekarni z kau­
cja. Oferty Kurjer Poznański

zdg 50 162
Posługaczka

sumienna i pracowita poszukuje 
posługi. Oferty Kurjer Poznań­
ski zdg 50 161

Poszukuję
posługi. Oferty Kurjer Pozn. 

zd g 50 224

Fryzjerkę
Pierwszorzędna, pensja, procent mpski 

pracowała w interesie. Łaskawej względnie gwarancja. Adres 4g/49. 
o-ferty Kurjer Pozn. zddg 49 82-8, wskaze Kurjer Pozn. zdg 50 02o

Dziewczyna
towaniem do wszystkiego od 

szuka posady. Oferty Ku- 
Poznański zdg 49 830

Początkująca
biurowa poszukuje posady za 
skromnem wynagrodzeniem. Ofer­
ty Kurjer Pozn. zd~ 49 944

Poszukuję
posługi 3 razy tygodniowo. Oferty 
Kurjer Pozn. zdg 49 942

Panienka
sauika posługi przed południem. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 49 926

Dziewczyna
uczciwa, sumienna, pracowita 
szuka pracy do wszystkiego. — 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 49 050

Magistra
farmacji egzamin wojewódzki 
szuka posady. Zgłoszenia Kurjer 
Poznański zdg 49 051

Dziewczyna
z prowincji czysta, sumienna po­
szukuje posady do wszystkiego. 
Oferty Kurjer Pozn. zdg 49 680

Fryzjer
wypomóżka. Matejki 

zdg 50 343
Kino Tęcza Łazarz

„Dama od Maks™»", 
zdg 50 244

Potrzebna
zaraz na wieś

dobra kucharka
znajęca hodowle drohiu. Zgłosze­
nia Stary Rynek 73 74, m. 8, 
środę rano godzina 9—11.

drg 841
Posługaczka

potrzebna. Karwowskiego 1.
zdjm. 6. g 50 062

Dziewczyna
z gotowaniem która pracowała
grzy kuchu rzi, może się zgiosić. 

toleozna, Plac Nowomiejsfci 5. 
zdg 49 498

prasowi,
trzebni.

Akwizytorzy
pensja, prowizja po 
Ofeity K îrjer Pozn. 

zdg 50 034
Potrzebna

kucharka z wykwintnem gotowa­
niem — dobrze polecona do wię­
kszej instytucji. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 50178

Dziewczyna
do wszystkiego pościelą potrzeb­
na Długa 3 — 1. zdg 50 146

Humor zagraniczny

— O, najdroższa; masz tak malutkie usta, że jeden 
całus mi nie wystarcza!

(„Inter. Blat“ — Wiedeń). S. F.

Co futro — to Edmund Rychter — co palto — to Edmund Rychłer — co ubranie — to Edmund Rychter, Poznań, ostrów wieikp.

P„_ _ J } „1 _ na miesiąc luty 1935 roku za oba wydania razem w "Poznaniu 
rrzeaptata W ekspedycji zł 8.20. w agencjach w mieście sri 3.50, z odnoszeniem do
----------------------------domu w Poznaniu zł 3.70. z odnoszeniem przez pocztę poza Poznaniem
miesięcznie zł 4,14. kwartalnie zl 12.40. pod opaska miesięcznie w Polsce zł 7.50. w innych 
krajach zl 9.50. W razie wypadków, spowodowanych siła wyższa, przeszkód w zakładzie, 
strajków i t. p. wydawnictwo nie odpowiada za dostnrezenie pisma, a abonenci nie maja 
prawa domagania się niedostarczonych numerów lub odszkodowania.

OfrincaPn 19 na »tronie 6-IamoweJ 25 gr.. na stronie 4-łamowej przy końcu tekstu V7^iuoz.cuta redakcyjnego 60 gr. na stronie czwartej flub piętejl 100 gr. na stronie
---------- ----- T— drugiej (lub trzeciej) 120 gr. przed wiadomościami potocznymi 200 gr

od i • milimetra. Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca 20% nad-
wyżiki. Ogłoszenia do wydania porannego przyjmujemy do godz. 18.30. w nagłych wypadkach

zestawem a wysokością ogłoszenia, powstałe wskutek matryc., wydawnictwo nie oilpowiadt. 
W wydaniach wiełkoświątecznych I uroczystościowych poprzedza normalną codzienną część numeru z reklamami i ogłoszeniami materjal poświęcony danej uroczystości. 
Telefony do Redakcji i Administracji: 44-61, 14-76, 33-07, 35-24. 35-25, 40-72, w niedzielę, święta i nocą tylko 14-76. 35-24 i 40-72. p. K. O. Poznań nr. 200119
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